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GAZETA LWOWSKA
P r e n u m e r a t a .

rocznie . 
półrocznie

z a m i e j s e o w a :
, 32 K I ówierórceznie 8 K — h. 
, 16 K | miesięcznie 2 !( 70 h.

ra i e ] s c o w a : 
rocznie . . .  24 K I ówierćrocznio . . 8 K
półrocznie. . . 12 K J miesięcznie. . . 2 K

W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 4 K 60 h, miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literacki*, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują eało- 
i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 iipca do końca grudnia, ćwieróroezni i miesięczni za d o p ła tą p ie r w s i  1 K 50 h., drudzy 60 h. 
„Przewodnik* prenumerowany osobno kosztuje 8 K,

Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
t  wyjątkiem dni poświątecznych.

Numer pojedynczy kosztuje w miejscu 10 hal., 
pocztą 16 hal. — Biura Bedabeyi i Adm inistracji 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — E kspedycja  miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowskiego, ulica Jagiel­
lońska I. 3. — Listy należy frankować.

Keklainacye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Eedakcyi N r. 88.

Telefon A dm inistracji Nr. 637.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
Prezydent galic. dyrekcyi poczt i te legra­

fów zam ianował ekspedyenta, Rudolfa K o l-  
p y ’e g o , pocztmistrzem w Magierowie.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOW A.

Technika nowoczesna zniosła przestrzeń. 
Dziś prawie niem a dalekich krain. W zajemne 
oddziaływanie państw  na siebie dokonywa się 
bez dawnych już trudności, bo nawet morza 
pomiędzy różnemi częściami świata przestały 
dzielić, a raczej stały  się skutecznym łączni­
kiem.

Ztąd też to wzajemne zajęcie, z jakiem  
np. śledzą się Europa i Ameryka, Tu, na 
stałym  koątynencie, politycy o szerszym 
horyzoncie myśli nie spuszczają np. z 
oka rozwoju Stanów Zjednoczonych, niewą­
tpliw ie bowiem tam tejsze stosunki ekonomi­
czne i finansowe stale wyciskają mniej lub 
więcej wyraźne piętno na układzie tych sto­
sunków w Europie.

A tam  nie znają zasypiania gruszek w

popiele. Tam życie wre i kipi i przelewa się 
potężną falą poza kresy.

Prezydent W ilson pochlubić się może 
nowym sukcesem. W ybory w stanie nowo­
jorskim  zakończyły się zupełnem zwycięstwem 
partyi demokratycznej. Osławiona „Tammany 
H al“ została pobita na głowę i większością, 
przeszło 100 tysięcy głosów wybrany został 
kandydat barwy W ilsona. Gdy nowy prezy­
dent Stanów Zjednoczonych swego czasu ze 
stopni Białego Domu 'w y g ło s ił swój mesaż 
do narodu i gdy szalony wprost entuzyazm 
słuchaczy odpowiedział na jego słowa, miało 
się wrażenie, że na czele Stanów Zjednoczo­
nych stanął mąż, który mimo, że wyszedł z 
zawodu uczonych, doskonale odczuł drgnienia 
duszy narodowej.

W ielkie zwycięstwo, odniesione obec­
nie przez partyę demokratyczną w Nowym 
Jorku, dowodzi, że W ilson poszedł za p rą­
dem powszechnym, wstawiając w program 
swój nową taryfę cłową. Naród am erykański 
pragnie w miejsce hałaśliw ej, a słabo tylko 
czynami dokumentowanej polityki an titru - 
stowej, ujrzeć politykę energii, stanowczości, 
reprezentow aną przez Wilsona. A chwila po 
temu sposobna o tyle, że w życiu ekonomi- 
cznem Am eryki zapanował okres spokoju, 
nie można więc spodziewać się zbyt wielkich 
trudności w przeprowadzeniu reform. Zwy­
cięstwo odniesione nad butną do niedawna 
„Tammany H a l“ zachęci tylko W ilsona do 
tem  energiczniejszej akcyi.

Jakoż już nadchodzi wiadomość, że pre­
zydent nosi się z zamiarem poddania ustaw 
antitrustow yeh rewizyi w tym sensie, by 
przecie wielkim organizacjom  przemysłowym 
niepodobna było — jak  dotąd praktykują — 
usuwać się z pod ich mocy. A ponieważ 
W ilson okazał się dotąd politykiem  nietylko 
bystrym, lecz także szczęśliwym, jest więc

nadzieja, że niejeden jeszcze sukces mu się 
uśmiechnie. Nowa taryfa cłowa już obowią­
zuje, ale to nie powód jeszcze, by kierownik 
nawy państwowej zdrzem nął się na laurach. 
Sam przecie oświadczył, że to tylko pierwszy 
krok na drodze do emancypaeyi am erykań­
skiego handlu i że najbliższym dalszym kro - 1  
kiem być ma reform a walutowa.

W edług doniesień ze Stanów Zjedno­
czonych ulegać nie może wątpliwości, że ró­
wnież ta. reform a drogę ma prawie utorowa­
ną. Na ostatniem  posiedzeniu nowojorskiej 
Izby handlowej zaznaczył znany bankier 
Schiff konieczność rychłego przeprowadzenia 
zinian w obrocie pieniężnym. Zaznaczył zaś 
z naciskiem, że zapanować będą musiały 
bardzo przykre stosunki, jeśli tego się nie 
uczyni. Nie idzie tu  więc o drobnostkę. Co 
do samego zresztą meritum  sprawy cały świat 
ma chyba jedno zd an ie ; w Am eryce jednak­
że przeprowadzenie wspomnianej reformy 
przyjść może do skutku jedynie po trupach 
licznych instytutów , uprawnionych do emi- 
syi not. Nie dziw przeto, że owe instytuty, 
na których ruinie wznieść się ma am erykań­
ski centralny insty tu t not, z całą energią, 
przy użyciu wszystkich swych wpływów sta­
rają się nie dopuścić do reform y dla nich za­
bójczej. Gdy jednak rzeczowa reform a walu­
towa je s t koniecznością nieodzowną, przeto 
musi ostatecznie zapanować na tem polu nowy 
porządek rzeczy.

Niemniej pewną jest rzeczą nadzwy­
czajna elastyczność ustaw antitrustow yeh, 
wobec czego w danym razie mogą one w rę ­
ku władzy być bardzo groźną bronią, a je ­
dnak z drugiej strony mogą również przy 
łagodnem  traktow aniu przez oczka sieci prze­
puszczać pozornie ściganych. Idzie zaś obec­
nie między innem i i o to, by radykalne 
skrzydło partyi demokratycznej, ośmielone

C enj ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia liczbowe i tabelaryczne statutowe 
towarzystw akcyjnych i ubezpieczeniowych, po 60 
hal. za wiersz petitowy lub jego miejsce.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje w yłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie ulica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie A g en c ja : 0. Adam (V. de Raczkowski) 38 
Bue de Yarenne.

dotyczasowymi sukcesami, nie zapędziło p re­
zydenta na manowce zapalczywości. Dał 
wprawdzie W ilson dowody, że polityka „ba­
wołu w składzie porcelany", jak  nazwał dzia­
łalność Roosevelta, wcale go nie pociąga. 
Dzięki temu liaute fmance am erykańska za- 

I niechała represalij, które za czasu poprzedni­
ka W ilsona były na porządku dziennym, 
Ale może przyjść chwila, kiedy amerykańscy 
potentaci finansowi w łaśnie w tym chłodzie 
metody wilsonowskiej dopatrzą się niebezpie­
czeństwa. Prezydent Wilson, co prawda, tak, 
jakby zasługiwał się trustom , bo jego m e­
ksykańska polityka, to na ich m łyn woda. 
To wszakże nie powinno mu przeszkadzać w 
reformowaniu wielkich organizacyj przem ysło­
wych wewnątrz kraju. Byle tylko zbytnio 
nie dał się unieść zapalczywości. Tego p ra­
gnie n ie ty lko ' rozważniejsza część społeczeń­
stwa amerykańskiego, lecz także Europa, dla 
której wśród ciężkich jej w łasnych dzisiaj 
przesileń, byłoby rzeczą bardzo niepożąda­
ną, by także A m eryka popadła we wzbu­
rzenie.

Sprawy krajowe,
(Stosunki robotnicze w Galicyi).

Sprawa em igracyjna, znajdująca się 
obecnie na porządku dziennym, zwróciła uwa­
gę ogółu na kwestyę robotniczą, jako bezpo­
średnio i ściśle związaną z wyehodźtwem.

Nie może być więc obojętną rzeczą po­
znanie stosunków z tej dziedziny, a rzucają 
na nią sporo św iatła cyfry zebrane w t. IX. 
(część druga) „Podręcznika sta ty styk i“f  wy­
dawanego przez kraj. Biuro statystyczne pod 
redakcyą radcy Dworu dr. Tadeusza P iłata.

Lwów, 11 listopada.

Stany Zjednoczone
pod zn ak iem  reform .
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D r. T ad eu sz  N a lep iu sk i.

NA ULTIMA THULE.
(SZKIC Z PODRÓŻY NA ISLANDYĘ).

(Dokończenie).

Na trzeci dzień po przeprawie przez 
Tjorsa spędziliśmy noc u pastora w Eells- 
muli, zkąd zaledwie siedm godzin liczono na 
szczyt Hekli. Żal mi stwierdzić, że znajdując 
się tak blisko od słynnego wulkanu, nie mo­
głem  szczytu jego dojrzeć z za m gieł i de­
szczów. Stanowczo aura nie sprzyjała nam, 
za wyjątkiem owego niezapom nianego poran­
ku przy gejzerach.

Nareszcie jednak natrafiliśm y na kogoś 
mówiącego jako tako po angielsku, a był nim 
sam pastor, człowiek wysoce in teligentny i 
muzykalny, jak zresztą większość kleru w 
Islandyi. Rozpytywaliśmy go o’ ostatni tego­
roczny wybuch Hekli, o którym tyle opowia­
dano nam  w drodze i w Reykjayik. Miejsce 
właściwej erupcyi znajdowało się na zboczu 
góry, odległem bardziej jeszcze, niż szczyt. 
W braku przewodnika miejscowego m usieli­
śmy zaufać sprytowi i pamięci naszego po­
ganiacza, którem u pastor opowiedział dokła­
dnie ze słów tych, co byli, jak  ma dotrzeć 
do nowego krateru. Czekał nas dzień mo­
zolny, bo z Eellsm uli do miejsca wybu­
chu liczono z postojami dziesięć godzin. 
Razem zatem blisko dobę jazdy konno, 
ile że Fellsm uli była najbliższą osadą i do 
niej musieliśmy na noc następną wrócić. 
Wobec takich perspektyw miss Th. pozostała 
w domu ku wielkiemu memu zadowoleniu.

W ohydny gryzący deszcz wyruszyliśmy 
nazajutz po siódmej rano, zabrawszy sześć 
najmocniejszych koni. Nie pomogły płaszcze

gumowe, ceratowe, ani „oilskins" — i po paru 
godzinach ustawicznego prysznicu nasiąkli­
śmy z W. wodą, jak gąbki. W takim  stanie 
jedynie szybka, zagrzewająca jazda chroniła 
nas od dreszczów i rozpraszała przygnębie­
nie. Do wszystkiego się człowiek przyzwy­
czaja, i z czasem nawet w najbardziej opła­
kanych w arunkach umie odszukiwać radość. 
A przyznam, że nigdy podczas całej wypra­
wy nie doświadczałem tyle rozradowania, ja ­
kie daje koczownikowi przestrzeń i dobry 
koń. Gnaliśmy po zwęglonych pustyniach 
m artw ych i niezbadanych, na przełaj przez 
bezbrzeżne pola lawowe, po ziemi, która nie 
m iała żadnego podobieństwa z czemkolwiek 
innem  na naszej planecie — po ziemi na­
prawdę ogniowej. W jakiem ś miejscu prze­
wodnik nasz, dzielnie tego dnia się spraw ia­
jący i najwidoczniej sam rożnam ietniony do 
dziwów ognia, któreśm y mieli zobaczyć, za­
rządził zmianę koni. Uwiązawszy trzem zje­
żdżonym ogony i pyski, zostawił im  połowę 
siana. Dosiadłszy luzaków, mknęliśmy już 
tylko w trzy konie i około drugiej po połu­
dniu uczuli wreszcie gryzący zapach siarki. 
Cały ten czas jechaliśm y wzdłuż grzbietu 
H ekli, która na kilka chwil zaledwie wynu­
rzyła swój śnieżny kopulasty szczyt z za 
mgieł.

W olbrzymiej kotlinie górskiej, zasypa­
nej grubą w arstw ą świeżego popiołu, dymy 
unosiły się ciężko, niby z pogorzeliska gro­
du, co spłonął do szczętu. Gdzieniegdzie z 
pod czarnej powłoki wyszczerzały się białe 
szmaty śniegu. Tak mrózj skojarzył się tu z 
ogniem. Na strom em  zboczu popiół osypywał' 
się koniom z pod kopyt. Puściliśm y je  więc 
i ruszyli dalej piechotą. Ociekli wodą weszli­
śmy w rumowisko zwalonej lawy, co dymiła, 
niby ognie dokoła Brunhildy łoża, lecz bez­
szelestnie i tajemniczo. Zdrętwiali w przemo­
kłem  odzieniu, potykaliśm y się co parę kro­
ków, parząc sobie palce o wyrzucone na świat 
stygnące w nętrze ziemi. Była ta  lawa kolo­
ru  przeróżnego, w zależności od stopnia roz­
żarzenia: nawrzucałem do worka ułamki
żółte, n ieb ieskaw e, karm in o w e, brunatne. 
Z czasem jednak ściem niały wszystkie, co 
było zresztą do przewidzenia.

Zdaniem paru geologów, którzy odwie­
dzili już owo miejsce tegorocznego wybuchu, 
mamy do czynienia z kształtującym  się no­
wym kraterem  ; zaczyna on zaledwie dawać 

"znaki życia, a dalsze przejawy jego mogą 
być nieobliczalne w skutkach dla m ieszkań­
ców wyspy. Nie od rzeczy będzie przypo­
m nieć tu coś niecoś z geologii dynamicznej. 
W ilkie , porównywując różne typy wulka­
nów, w rozdziale o wybuchach szczelinowych 
pow iada:

„Dzięki położeniu E tny  i Wezuwiusza 
w środku cywilizowanego św iata starożytnej 
Europy, przyzwyczajono się uważać je  za 
k ratery  norm alne, a typ ich budowy i dzia­
łan ia  wulkanicznego za ogólnie przyjęty. — 
Tymczasem wulkany wt A urergne i w Ame­
ryce południowej należą do zupełnie in n e ­
go typu, gdyż lawa wydobyła się z nich w 
olbrzymiej ilości, nie formując zwykłego wul­
kanicznego krateru.

„Lecz najpotężniejszy tytaniczny rozwój 
podziemnej energii ujaw nił się w wybuchach 
jeszcze innego typu, gdzie lawa w ytrysła z 
rysy przeorującej powierzchnię z ie m i, na 
przestrzeni czasem setek mil. Takie wybu­
chy szczelinowe m iały miejsce w czasach hi­
storycznych w Islandyi. W ielkie obszary tej 
wyspy rozdarły się rysam i w kierunku N E — 
SW i N —S. Gwałtowny wybuch Askja 
(1875 r.)  m iał miejsce na przecięciu dwóch 
linij szczelin, z których niektóre dochodziły 
w długości do 50 mil ang. Czasem rozpadli­
na taka roztw iera ziemię do głębości 600 
stóp, nie wyrzucając m ateryj wulkanicznych; 
kiedyindziej na całej długości po obu stro ­
nach szczeliny wylewają się wały żużla, pu­
meksu.

„Lawa islandzka jest niezm iernie 
płynna i rozlewa się na olbrzymich prze­
strzeniach w ogromne pustynie, jak np. 
Odadahraun (1700 mil kwadr.). Na obszaraen 
pochyłych lawa zalewa przestrzenie jeszcze 
większe.

„W ulkany typu Wezuwiusza, czyli stoż­
kowate, zbudowane z lawy i tu tfu, znajdują 
się w Islandyi pod śniegiem  i lodem, w lo­
dowcach Oraefajokull (6241 stóp), Snaelfels- 
jokull (4577 stóp) i in. Góra Hekla, uważana

za główny w ulkan Islandyi, składa się z p ła ­
tów lawy i tuflu, lecz nie stożkowatego 
kształtu. Je s t to grzbiet podługowaty, prze­
rysowany w kierunku długości, posiadający 
szereg kraterów  wzdłuż tej rysy".

Najwidoczniej więc słynny geolog wspo­
m ina o towarzyszach tegorocznego krateru, 
który się rozw arł na zboczu góry. Dziś tu ­
rysta nie ma celu wdrapywać się na stosun­
kowo niewysoki (1557 ni.) i nie nastręczają­
cy efektownych przejść szczyt Hekli. Oczy­
wiście, widok roztacza się ztamtąd rozległy, 
lecz na to trzeba jasnego dnia. Hekla by­
najm niej nie je s t najwyższą górą na wyspie, 
jak  to zazwyczaj wyobrażają sobie profani ze 
stałego lądu, znający z całej geografii Islan- 
dyi zaledwie nazwę słynnego wulkanu. N aj­
wyższym szczytem jest wspomniany już po­
wyżej przy opisie podróży morzem lodowiec 
Orefajokull (1959 m.). Położona o jakieś 30 
mil od brzega morza na skraju wielkiej p ła­
szczyzny, całkowicie wyodrębniona od przy­
legającego do niej ze wschodu łańcucha gór, 
nie wydaje się Hekla niczem nadzwyczajnem. 
Nie jest ani niebotycznie wysoka, ani po al- 
pejsku malownicza. Sławę swa zawdzięcza 
potężnym wybuchom, które zdarzają się prze­
ciętnie po trzy na sto lat, jakkolwiek bywa­
ły niektóre po kilka lat z rzędu. W każdym 
razie najdłuższy stan ■ spokoju, zanotowany 
przez kroniki od jedenastego wieku, nie prze­
nosi1, la t 70. Ostatni wybuch datuje się z je ­
sieni r. 1845, a więc z przed 68 lat. Siła 
jego była tak straszna, że popioły zalatywa­
ły aż na wyspy Orkney i Szetland, a podo­
bno kładły się grubą warstw ą naw et w pół­
nocnej Szkocyi. Słup dymu unosił się na
14.000 stóp ponad kraterem , który się osunął 
o 500 stóp, rozpryskując skały szczytowe. Że 
jednak mniej więcej tyleż lawy i tuffu opa­
dało na szczycie, góra nie straciła  na wyso­
kości i tylko miejsce kra teru  uległo zmianie.

Podobnie jak  E tna, Wezuwiusz, a zwła­
szcza Stromboli, Hekla sta ła  się mytem dla 
wieków średnich i zyskała sławę bram y do 
piekła, w której się miały odbywać sabbaty 
czarownic. Do dziś dnia mieszkańcy dalszych 
okolic utrzymują, iż słychać nieraz z jej wnę­
trza jęki potępionych,
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W ielkim krokiem naprzód ku polepsze­

niu doli m ateryalnej robotników było wpro­
wadzenie publicznych Biur pośrednictw a pra­
cy, których działalność od r. 1905 stały wy­
kazuje rozwój. W roku tym Biur owych było 
15, gdy w 6 lat później — cyfry bowiem 
„Podręcznika" odnoszą się do r. 1911 — 
istn iało  ich już 24. W jeszcze wybitniejszym 
stosunku podniosły się agendy owych Biur 
w wymienionym okresie. I tak, gdy w r. 
1905 M ura otrzym ały od pracodawców 11.822, 
a od szukających pracy 12.629 zgłoszeń, w 
czem 4.165 pośreduictw uwieńczył pomyślny 
skutek, to w r. 1911 liczba zgłoszeń pracodaw­
ców doszła do 45.784, poszukujących pracy do 
35.898, a skutecznych pośrednictw zapisano 
26.690. Jako charakterystyczny, a pomyślny 
objaw zapisać wypada wydatniejszy wzrost 
zgłoszeń pracodawców niż szukających pracy. 
Działalność więc Biur daje wyniki na ogół 
bardzo dodatnie, a — dodajmy — rozwija się 
kosztem m inimalnym, gdyż na wydatek ogólny 
24 Biur w r. 1911 w sumie 96.292 kor. po­
kryto 80.360 kor. z opłat, uiszczonych przez 
pracodawców.

Najwięcej miejsc wolnych i poszukiwa­
nych — w r. 1911 — dostarczyło gospodar­
stwo rolne i lasowe (35.3-33, 27.889); w gór­
nictw ie panow ała jaskraw a dysproporeya mię­
dzy zgłoszeniami pracodawców (74), a zgło­
szeniami poszukujących pracy (22); w ogro­
dnictw ie stosunek panow ał wprost przeciwny 
(56 zgłoszeń pracodawców a 94 zgłoszeń po­
szukujących pracy); w przemyśle kam ieniar­
skim, ceramicznym, ziemnym i szklanym na 
635 zgłoszeń pracodawców było 464 zgło­
szeń poszukujących pracy. Mniej jaskraw e 
różnice dostrzeżono w przemyśle maszyno­
wym, drzewnym i rzeźbiarskim, skórzanym, 
przędzalniczym, tapieerskim , ubraniowym, pa­
pierowym. W przemysłach żywnościowym, 
gospodnio-szynkarskim, a zwłaszcza kupie­
ckim przeważał popyt nad podażą. Odczuwać 
się natom iast dawał dotkliwie brak robotni­
ków dziennych, a to praw ie w równym sto­
sunku, jak w dziale służby domowej i zawo­
dów wolnych liczba zgłoszeń poszukujących 
pracy znacznie przewyższała liczbę oferowa 
nych miejsc wolnych.

Za granicę wysłały Biura pracy w r. 
1911 ogółem 26.690 robotników, a to naj­
więcej do Niemiec (16.265); najm niej zaś do 
F raneyi (19) i Bossyi (11). Najznaczniejszego 
kontyngpntu robotników sezonowych dostar­
czyły pow. oświęcimski (3.387), tarnobrzeski 
(3302), niski (3083), kolbuszowski (2.573), 
kałuski (2.193) i cieszanowski (2.028). Wcale 
nie figurują w tym spisie powiaty dąbrowski, 
podhajecki i sanocki.

Niemały wpływ na polepszenie doli ma- 
teryalnej rodzin robotniczych mają Zakład 
ubezpieczenia robotników przemysłowych od 
wypadków i Kasy chorych.

Pierwszej z tych instytucyj podlegało 
w 1911 r. 28.033 przedsiębiorstw . Ilość dni 
roboczych wynosiła w nich 33,490.255, suma 
zaś zarobków w koronach 76,087.855. M asi- 
mum dni roboczych, oczywista więc i za­

robków przypadał na przem ysł budowlany 
(6.697.810 dni i 16,614.680 kor.). Liczba upra­
wnionych do poboru w r. 1911 ren t po wy­
padkach śmierci w ynosiła : 939 wdów z kwotą 
109.969 kor., 1132 sierót z 151.854 kor., 105 
rodziców 29,118 kor.; po wypadkach uszko­
dzenia, uprawnionych trw ale 5.189 osób 
z kwotą 906.604 kor. i przemijająco 1.565 
z kwotą 119.351 kor.

Co do Kas chorych, to było ich w Ga- 
licyi w 1910 ogółem 193 ze 196.214 człon­
kami tak, że na jedną Kasę przypadało prze­
ciętnie 1.017 osób. W szystkie te Kasy miały 
w wymienionym roku 3,649.934 koron do­
chodu, a 3,416.310 koron wydatku. W do­
chodach najpoważniejszą rubrykę stanowią 
opłaty pracodawców, w wydatkach zaś wspar­
cia w chorobach i dla położnic, dalej na le­
karzy i na kontrolę chorych, wreszcie wy­
datki na leki.

Awans listopadowy
w  c. k . ob ron ie k ra jow ej.

(I.) P u łk o w n ik a m i zamianowani zostali: 
w p u ł k a c h  p i e c h o t y :  podpułkownik A l­
fred Regenerm et 35, przy równoczesnem za­
mianowaniu go komendantem tego pułku; 
w p u ł k a c h  k a w a ł  e r y  i:  podpułkownik
W aleryan Febm el 3 uf.; w o d d z i a ł a c h  
s t a d n i n  w o j s k o w y c h :  podpułkownik
Ottokar Streernw itz, nadkompl. w 8 ul',, 
przydzielony do oddziału stadnin  wojskowych 
w Radowcach.

P o d p u łk o w n ik a m i zamianowani ma­
jorow ie: w s z t a b i e  g e n e r a l n y m :  Oskar 
Jaeger, naczelnik oddziału grupy obr. kraj. 
w komendzie XI. korpusu; w p u ł k a c h  p i e ­
c h o t y :  Feliks Szeparowicz 22, Ludwik
Trexler, nadkompl. w 19, kom endant okręgu 
uzupełniającego obrony kraj. we Lwowie, 
Stefan Kobylański nadkompl. w 32, komen­
dant okręgu uzupełniającego obr. kraj. w No­
wym Sączu, Karol L indinger 16, Iginio Oa- 
stelp ietra 22 ; w p u ł k a c h  k a w a l e r y i :  
Ryszard bar. Vever 1 uł.; w o d d z i a ł a c h  
s t a d n i n  w o j s k o w y c h :  E rnest Krautwald. 
kom endant oddziału stadnin wojskowych 
w Sądowej W iszni; w e t a c i e  o f i c e r ó w  
d l a  s ł u ż b y  l o k a l n e j :  Ludwik Mii 11-
bauer, nadkompl. w 17 pp.. referen t pospo­
litego ruszenia w oddziale obr. kraj. komendy
XI. korpusu,

M a jo ra m i zamianowani zostali kapita­
now ie: w p u ł k a c h  p i e c h o t y :  Ignacy 
Pick 18, Hugo W iglitzky 33, E ngelbert Cze- 
chura 34, Edw ard Godlewski 35, Edward 
Miiller z 19 w 16, Ryszard Claus z 22 w 35, 
Józef Jobstl z 22 w 24, Karol Kunzek z 18 
w 17; w e t a c i e  o f i c e r ó w  d l a  s ł u ż b y  
l o k a l n e j :  Em il Tchilschke, nadkompl.
w 16 pp., przydzielony do oddziału grupy 
obr. kraj. komendy XI. korpusu, Karol Ehgar- 
tner, nadkompl. w 19 pp., przy równocze­

snem zamianowaniu go komendantem okręgu 
uzupełniającego obr. kraj. w W adowicach; 
w r e z e r w i e :  Stanisław  Niklas 20 pp.

K a p ita n a m i zamianowani zostali po­
rucznicy w s z t a b i e  g e n e r a l n y m :  A lfred 
Bannach, nadkompl. w 1 pp.; w p u ł k a c h  
p i e c h o t y :  Fryderyk Bauer 18, Maks Ba­
dian 22, A rtu r W immer z 24 w 16, F ran c i­
szek Hejsek 20, Ottokar Sobota 33, Edw ard 
Golda 31, Karol Kolai' 22, Józef Metz 17, 
Em il Hruby 35, Franciszek Vonka 32, Em il 
Stroński, nadkompl. w 2 p. strzelców krajo­
wych, nauczyciel w wojskowej wyższej szko­
le realnej, Rudolf Eckl z 29 w 17, Fryderyk 
W eiser 19, Adolf Apfel z 21 w 34, Oskar 
G urtler z 25 w 20 i Franciszek Spiers z 29 
w 18.

P o ru c z n ik a m i zamianowani podporu­
cznicy: w p u ł k a c h  p i e c h o t y :  Rudolf F rie ­
drich 31, Feliks Bamek 31, Franciszek Bli­
charski 24, Orest Dragan, nadkompl. w 22, 
nauczyciel w Akademii wojskowej im. F ra n ­
ciszka Józefa, Juliusz Nagi 35, Karol Bole- 
sławski z 3 p. strzelców kraj. w 31 pp., 
W ilhelm  Svoboda 34, Józef Pętak 20, Karol 
F rin ta  36, Edw ard Berger 33, Em il Rohling, 
nadkompl. w 20, oficer w komendzie uzupeł­
niającej obr. kraj. w Czortkowie, A lfred Hel- 
bock 20, Gustaw Schipp, nadkompl. w 22, 
oficer w komendzie uzupełniającej obr. kraj. 
w Czerniowcach, Jan  Śkvafil 16, Józef Mtick 
17, Józef Schwager 22, Rudolf Barak 20, 
Stefan Kotyl 33, Józef Hovorka 18, Wacław 
Pollak 22, Aloizy Kickinger 35, Wacław Yo- 
lansky 34, Edm und K arger z 2 w 20, Jan  
Zlamal, nadkompl. w 33, oficer w komendzie 
uzupełniającej obr. kraj. w Stryju, Gustaw 
Seubert 32, Franciszek Nezval 19, Józef 
F ranz 16, Edm und Swaton 35, Wojciech Pro- 
chazka 18, Józef Pśtross 17, Jan  M ichalićek 
32, Józef Svatek 17, A dolf Zimmel, nadkompl. 
w 32 pp., przydzielony do służby w 2 p. 
dział polnych.

P o d p o ru c z n ik a m i zamianowani w p u ł- 
k a c l i  p i e c h o t y  chorążow ie: H erm ann
D ittrich  33, Gottlieb Slayik 32, Eugeniusz 
Butyter 19, F ryderyk G unter 16, Emil 
Schreier 32, Teodor Blodig 33, A dolf Garho- 
fer 17, Rudolf Radl 22, W ilhelm Pasch 36, 
Henryk Follins 16, Karol F rank  33, F ran ­
ciszek Schramm 35, Karol V raber 31, F ry ­
deryk Vaeek 18, Franciszek W ittm ann 34, 
Antoni Zita 20, Karol M ayer 35, Kuno Ber­
ger 17, W łodzimierz U ldrich 18, Rudolf Pro- 
chazka 20, Egon Caffon 19, H enryk Zipser 
32, oraz rezerwowi chorążowie obr. kraj., 
przy równoczesnem przydzieleniu ich do sta 
nu czynnego obr. kraj. Dorimeuont Nikito- 
wicz 36 obr. kraj., Franciszek W iertek i 
Leopold Cais 18.

R o tm is trz a m i zamianowani w' p u ł ­
k a c h  k a w a l e r y i  porucznicy: Rudolf Lang 
z 3 w 1 uł., Karol W erner 3 uł.

P o ru c z n ik a m i zamianowani w p u ł ­
k a c h  k a w a l e r y i  podporucznicy: W alde­
m ar Seunig i Gustaw Szekely 1 uł.

P o d p o ru c z n ik a m i zamianowani w p u ł ­

k a c h  k a w a l e r y i  chorążowie: Aloizy Raud- 
nitz 1 uł., W iktor P ind te r 2 uł.

P o ru c z n ik a m i zamianowani w o d d z i a ­
ł a c h  s t a d n i n  w o j s k o w y c h  podporu- 
eznicy: Jan  Beutler i W iktor Gross, obaj z 
oddziału stadnin  wojskowych w Sądowej Wi­
szni. (D. n.)

Z pod berła rossyjskiego.
(Prawo prasowe w komisyi Dumy. — Religia 

w szkole. — Dzieje katolickiego księdza).
Depesza doniosła w dwu wierszach za­

ledwie o rozpoczęciu w komisyi dumskiej 
dyskusji nad sprawą pierwszorzędnego zna­
czenia: prawem prasowem. Obecnie podać 
możemy z przebiegu obrad następujące szcze­
góły :

Komisya Dumy do spraw prasowych 
rozpoczęła rozpatrywanie projektu prawa pra­
sowego. Prezesem  komisyi, zamiast S z u ł g i -  
n a , który zrzekł się tej godności, wwbrano 
postępowca J e f r e m o w a .

R eferent B e n n i g s e n  wskazywał, że 
celem projektu prawa prasowego je s t kom­
pleks środków, zapewniających prasie wol­
ność, a jednocześnie możność walki z nad­
użyciami słowem drukowanem. P arty jne
wnioski prawodawcze, które wpłynęły do 
komisyi, rozklasyfikować możria, zdaniem re­
ferenta, w sposób n astępu jący : projekt
prawicy stoi na gruncie praw istn ieją­
cych, zwiększając jedynie kary sądowo i
usuwając zasady łączności w sprawach praso­
w ych; projekt naeyonalistów, bardzo zbliżony 
do prawodawstwa austryackiego, wprowadza 
nawet odpowiedzialność wydawcy, jednocześnie 
w projekcie naeyonalistów są rzeczy nowe, 
np. postanowienie zwrotu stra t wydawcy
wskutek bezprawnej konfiskaty wydawnictwa; 
projekt kadetów wprowadza nieograniczoną 
wolność, osłabiając w znacznej m ierze repre- 
s y e ; projekt postępowców ustala term iny 
kontroli drobnych broszur i utrzym uje wnio­
sek październikowców z powodu prawa wy­
dania przepisów obowiązujących o prasie je ­
dynie podczas stanu w ojennego; projekt pa­
ździernikowców utrzym uje system pozwoleń 
wydawnictw peryodycznych w miejscowo­
ściach z ludnością mniej niż 10.000, oraz 
drukarń i księgarń po za miastami.

Przechodząc do projektu rządowego, re­
ferent protestuje przeciwko wydawaniu prze­
pisów obowiązujących o prasie podczas istn ie­
nia ochrony nadzwyczajnej, ponieważ stała 
się ona codziennym objawem życiowym w 
Rossyi. W kwestyi przedrukowywania spra­
wozdań stenograficznych instytucyj praw o­
dawczych, Bennigsen uznał za pożądane dru­
kowanie oddzielnych mów posłów. Zgadzając 
się na wprowadzenie średniego cenzusu nau­
kowego dla redaktorów, referen t wskazał 
na konieczność wprowadzenia term inów  za­
tw ierdzenia postanowień o konfiskacie wyda­
wnictw i protestow ał przeciwko skasowaniu

Opisane tu narodziny nowego krateru 
pod Heklą były zarazem ostatnim  z „feno­
menów" Islandyi, jakie obejmował program  
krótkiej naszej wycieczki. Dzień ów sta ł się 
prócz tego rekordem  jazdy, bo wróciliśmy 
do Fellsm uli po pierwszej w nocy, co sta­
nowiło 18 godzin wytężonego galopu, pra­
wie bez popasów. To też cały następny dzień 
suszyliśmy ubranie i prostowali zbolałe ko­
ści, roztasowawszy się w gościnnych pokojach 
pastora, jak  we własnym domu.

Na tem urywam ten szkic z wycieczki swej 
na Islandyę, którą przedsięwziąłem dla ce­
lów wyłącznie osobistych, z zamiłowania do 
włóczęgi. Ztąd brak wszelkiego w opowieści 
niniejszej z góry narzuconego planu, dory- 
wczość wrażeń, zrywanych w galopowem tem ­
pie kiłkunastodniowego wywiadu. Nazywam 
pobyt swój na Islandyi wywiadem, jakkol­
wiek jechałem  zupełnie „bezinteresownie"; 
bowiem zastawszy tam lud o kulturze, pra­
starej, a inteligencyi znakomitej, musiałem 
podziwiać rasowe cnoty tego najdalej wysu­
niętego na północ skandynawskiego szczepu, 
a powracając niejednokrotnie myślą do wła­
snej Ojczyzny, poczułem potrzebę uczuciową 
poznania bliżej narodu, którego zorza przed 
la t tysiącem  rozbłysła współcześnie ze świ­
tem mocnej, powstającej do życia Polski. Po­
stanow iłem  wrócić na U ltim a Thule na dłu­
żej. W yniki pracy tej przyszłej podam zape­
wne w książce. Tymczasem dzielę się tą g a r­
ścią wstępnych wrażeń przygodnego turysty 
w nadziei, że prosty opis powyższy spotka się 
z pobłażaniem  czytelnika.

A przyjaciołom Islandczykom, którzy 
mię po powrocie do Reykjavik wtajemniczali 
w życie i cierpienia swego narodu, przesy­
łam  z głębi polskiego serca, z pod Tatr, gdzie 
pisanie to kończę, b ratn ie  pozdrowienie i sło­
wa szczerej wdzięczności.

Zakopane, wrzesień 1913.
K O N I E C .

45,:

WIDMO.
(GE0RGES 0 H N E T: „LE  R E VEN A N T“).

V III.
(Giąg dalszy).

— Dalibóg, księże dobrodzieju, nie je ­
stem g łu c h a  i mam pamięć. A le wolałabym, 
żeby ksiądz sam załatw ił swoją sprawę....

— A to co ? — zawołał ksiądz de Po- 
stel — czyż ten człowiek jest ludożercą? 
gdzież się z nim  spotkać ?

— Przechadza się w tej chwili w wa­
rzywnym ogrodzie. Niechaj ksiądz dobrodziej 
przejdzie przez sień, otworzy drzwi naprze­
ciw, to go tam zobaczy.

— Idę 1 Celestynie, czekaj tu na mnie.
Ksiądz pow stał z ławki i opierając się

na lasce, przeszedł przez całą szerokość do­
mu, otworzył drzwi i wędrując wzdłuż wspa­
niałych gruszy rozpiętych na drewnianych 
stelażach, ujrzał pana Leduc. Na odgłos 
drzwi odmykanych właściciel H oupliere o- 
brócił się i zdumiony patrzył na tego księ­
dza, który zbliżał się do niego, kulejąc i po­
tykając się. Czuł, że wypada wyjść na jego 
spotkanie, a ponieważ szedł powoli, ksiądz 
na pół ze śmiechem, a na pół z gniewem, 
zawołał z daleka :

— Cóż tam, Janie, nie spiesz się, pro­
szę ciebie !

Na te słowa właściciel Houpliei-e żywo 
się poruszył i z aw o ła ł:

— De Postel!
I  wyciągając swoje długie nogi, rzucił 

się z pośpiechem ku gościowi. Otworzył ram io­
na, z tw arzą zm ienioną od wzruszenia.

— Ależ to dopiero 1 Iluż to słów nie­
potrzebnych, ile historyj potrzeba, żeby do­

trzeć do ciebie? — rzekł ksiądz, przypatru­
jąc  się swemu przyjacielowi. — Czy mnie 
jeszcze poznajesz ?

— A c h ! Twój głos ! zawsze ten sam ! 
Twój głos w sercu mi się odezw ał!

— A mój telegram  ? Nie zrobił na to­
bie tego samego wrażenia ? Bez wymówek, 
zmusiłeś mnie odbyć porządny spacer, żebym 
się mógł przekonać o twojej tożsamości.

— Jak  przyjechałeś ?
— A utom obilem !
— Sam jeden ?
— Nie, mam z sobą służącego. Zo­

stawiłem  go z twoją gospodynią. Bądź spo­
kojny ! to chłopiec bardzo pobożny, a zre­
sztą, dama nie pierwszej młodości.

— A ch! ty zawsze jesteś wesoły! — 
w estchnął m aitre Leduc.

— Jestem  wesoły, bo ciebie odszuka­
łem. Ale byłem w bardzo złym humorze 
wczoraj, bo nic nie odpowiedziałeś.

Popatrzył na księcia Jana  i uśm ie­
chnięty d o d a ł:

— A zatem, mój kochany, jesteś tutaj 
jak święty Symeon Słupnik, na swojej kolu­
m nie? Nie chcesz z niej zejść. Tylko, że to 
nie zgadza się z moimi zamiarami.

Książę nie odpowiedział, ale ujął ser­
decznie księdza pod ramię, aby mu pomódz iść.

— Chcesz, żebyśmy weszli do domu ?
— Spodziewam się, żem na to zasłu­

żył! I to jeszcze muszę być pewny, czy mnie 
za drzwi nie wyrzucisz!

— Och! jak możesz!...
— Ech 1 spytać zawsze można. I  nie 

źle odpowiedź od ciebie otrzymać. Co za mi­
zantropia! Co za oderwanie od rzeczy ludz­
kich! Nie wydajesz się jednakże źle urzą­
dzony tutaj 1 Nie wiedziałem, że masz tę po­
siadłość.

— Kupiłem ją  temu sześć la t.
— Znaczna ?
— Pięćset hektarów, z których trzysta 

pod uprawą.
— I przynosi ci tc rocznego dochodu ?
— Około trzydziestu tysięcy franków.

— I ty żyjesz z tego, ty, który masz 
siedm czy ośmkroć dochodu rocznego ?

— Bobię jeszcze oszczędności. Na co 
chcesz żebym wydał trzydzieści tysięcy fran­
ków, albo dla kogo ?

— To praw da! Żyjesz na wsi i nie 
masz żadnej sposobności, żeby użyć twoich 
pieniędzy....

Weszli do gabinetu. Książę um ieścił 
swego przyjaciela na wielkim fotelu koło 
okna i siadając obok niego na taburecie, za­
py tał :

— Dobrze ci? Chcesz może coś pić, 
albo jeść przed obiadem ?

— Nie. Ale wiesz, że dziś jest piątek 
i że ja  jestem  z postem.

— J a  także. Poczekaj zresztą. Zapytam 
się, co jest na obiad.

Zadzwonił. Po krótkiej chwili ukazała 
się M aryanna z m iną zaniepokojoną. I  s ta ­
nęła nieruchomo na progu, zdumiona, widząc 
obcego na fotelu, a pana Leduc siedzącego 
na taburecie, jak mały chłopiec.

— Co nam  dziś przygotowałaś na 
obiad ? — zapytał Jan.

— A cóż, mój panie, jest nie zła 
zupa, para pstrągów, sałata z jarzyn i m ar­
molada z jabłek.... Ale to przecież po raz 
pierwszy się zdarza, że pan dowiaduje się co 
jest do jedzenia!

— To ci wystarczy ? — spytał książę 
przyjaciela.

— Wyobrażam sobie, że w tych stro­
nach, tak niedaleko Burgundyi, musi być 
niezłe w ino?

— Ależ księże dobrodzieju, mamy wy­
borną piwnicę! Tylko, że nasz pan nigdy nie 
pija wykwintnego wina! Ba! Podam naszego 
starego P o ln a y !

— Ksiądz będzie spał w pokoju sąsia­
dującym z moim...

— Natychm iast tam zapalę w piecu...
— Proszę to powierzyć memu służące­

mu. Ou zna moje zwyczaje. A przytem , pro­
szę kazać zatoczyć samochód do wozowni i



praw a skarg apelacyjnych w spraw ach p ra­
sowych.

W  dyskusyi uczestniczyli nacjo n a lis ta  
A leksiejew  i Milukow, który oświadczył, że 
projekt stanie się możliwy do przyjęcia tylko 
w tym  wypadku, gdy będzie ulepszony, co 
wyjaśni się dopiero przy czytaniu projektu 
według artykułów. Gierasimow i Gronskij 
żądali szeregu poprawek w projekcie w du­
chu m anifestów  i praw  zasadniczych.

Propozycyę Milukowa co do bezw arun­
kowego skasowania cenzury odrzucono po 
protestach K apnista, A leksiejewa, Puriszkie- 
wicza i B ennigsena. Członek grupy pracy 
Suchonow postaw ił wniosek odrzucenia wnio­
sku przejścia do szczegółowego czytania wo­
bec wad projektu. W niosek ten  upadł wię­
kszością 2 głosów.

*

D w utygodnik D yecezyalny w ileński w 
dziale nieurzędowym poświęcił dłuższy arty ­
kuł sprawie nauczania relig ii w języku ro­
dzimym. W artykule tym czytamy między 
innemi:

„Jeżeli ojca w biurach urzędowych u- 
ważają jako obywatela klasy drugiej, jeżeli 
go zapisują w czasie wyborów do kury i pol­
skiej, jeżeli odmawiają mu posady rządowej 
dlatego, że jest „inoplem ieńcem “, a w tym  
samym czasie dziecko jego zapisują jako rus- 
skie — wystarczy nam  ten  wskaźnik z ży­
cia ojca, ażeby określić, kto się myli, kto 
politykuje, a kto ma racyę za sobą“.

Zwraca autor uwagę i na inną  metodę 
rugow ania wykładu re lig ii:

„Jest inna  jeszcze chmura, która w tym 
dopiero roku zaczęła się ukazywać na hory­
zoncie życia szkolnego, a jest n ią  tendencya 
władz szkolnych okręgu wileńskiego do zre­
dukowania do możliwego m inimum liczby 
godzin wykładowych dla relig ii katolickiej 
w średnich zakładach naukow ych“.

W takich w arunkach — jak  pisze au­
tor: „raczej niech nie będzie lekcyj, niż ma 
istnieć szyld bez treści. Niech raczej lu ­
dność katolicka wie, że ją  pozbawiono po 
manifeście o wolności sum ienia wykładów 
religii w szkole, niż ma się godzić na ka­
lectwo relig ijne duszy dziecka przez szkołę11. 

*

W  D zienniku K ijow skim  znajdujemy 
p. t. „Dzieje księdza kato lickiego11, następu­
jącą ciekawą n o ta tk ę :

W tych dniach wypuszczony został z 
więzienia ksiądz Sperski, którego dzieje są 
bardzo ciekawe, w osta tn ich  bowiem pięciu 
latach 8 razy by ł sądzony.

W 1908 r. staw ał przed wileńskim  są­
dem okręgowym pod zarzutem prowadzenia 
szkół tajnych. W tymże roku sądzony był w 
Grodnie przez wileńską Izbą sądową za spra­
wę polityczno-religijną. W 1909 r. za udziele­
nie ślubu osobie, rzekomo — prawosławnej i za 
nieuwzględnienie,przepisów, tyczących się pro­
wadzenia księgi m etrykalnej. W 1910 r. za 
niestaw ienie się do ro tm istrza żandarm skie- 
go podczas śledztwa w spraw ie medalików, 
na których wyryty by ł wyraz „P olska11. W

dać szoferowi wszystko, co mu będzie po­
trzeba.

Dwaj mężczyźni pozostali sami w du­
żym pokoju, książę nieco zakłopotany, ksiądz 
de Postel studyujący na obliczu swego przy­
jaciela zmiany, które czas przyniósł. W idział, 
że posiwiał, aie spostrzegał, że zawsze jest 
prosty i silny. Oczy miały zawsze ten  sam 
ogień, a usta, pod długim  wąsem, zachowa­
ły swój szlachetny zarys.

— Zechcesz teraz z łaski swojej, odpo­
wiedzieć mi, dla czego nie odezwałeś się na 
mój telegram  ? — rzekł do niego.

— Bo chciałem go uważać za niebyły, 
nie otrzymany. Była to korespondencya adre­
sowana do nieżyjącego, która pow inna była 
wrócić do nadawcy...

— I  dlaczegóż milczałeś na moje we­
zwanie i chciałeś być um arłym  dla m nie?

— Nie dla ciebie specyalnie. Chciałem  
być um arłym  dla wszystkich.

— A jednak, pani de la Tour d’Avon 
wiedziała, że istniejesz.

— Dowiedziała się tego całkiem przy­
padkiem.

— I ujrzawszy się niespodziewanie 
jedno naprzeciw drugiego, uznaliście za wspól­
ną zgodą, że ta  sytuacya anorm alna, niem o­
ralna, ma trw ać dalej? Jakim  sposobem zgo­
dność m ogła nastąpić pomiędzy tobą a księ­
żną? I  jaki czynnik by ł powodem tego 
układu?

— Czynnikiem z mojej strony, mój 
spokój.

— A ze strony księżnej ?
— Jej niezależność.
— A teraz, pomówmy o cenie, którą 

każde z was zapłaciło, aby uzyskać to, cze- 
goście chcieli ?

Książę milczał. Oblicze jego się zamknę­
ło spuszczeniem powiek i zaciśnięciem ust. 
W ydawał się zamurowany, nieprzenikniony.

(Ciąg dalszy nastąpi),

tymże roku stanął pod zarzutem wyszydza­
nia praw osław ia i naw racania z prawosławia 
na katolicyzm (sędziowie przysięgli praw o­
sław ni nie uznali go winnym). Pod takim  
zarzutem staw ał drugi raz przed sądem, ale 
również by ł uniewinniony. W 1912 r. są­
dzony był za nieaktualne spisanie aktu ślu­
bnego osoby, która przeszła z praw osław ia 
na katolicyzm. W  końcu tegoż roku Izba są­
dowa w ileńska skazała księdza na  rok i 4 
miesiące tw ierdzy, z ograniczeniem  niektó­
rych praw, za danie ślubu osobie, k tóra  sta ­
ra ła  się o przejście z prawosławia na  kato­
licyzm i za złe spisanie aktu ślubnego, w 
czem się władza dopatrzyła fałszerstw a dla 
ukrycia nielegalnego ślubu.

Ten „straszny przestępca11 wszędzie, 
gdzie pracował, otoczony był czcią i m iło­
ścią swych parafian.

K R O N I K A .
Lwów, 11 listopada.

K a le n d a rz .
Ś r o d a  (12 listopada):
Marcina papieża. — Nowosława. — Zy-

nona.
Wschód słońca o godzinie 6’32 rano, za­

chód słońca o godzinie 3 '45 po południu.
T e m p e ra tu ra . O godzinie 12 w połu­

dnie +  4 stopni Cel.

— J E . P . M in is te r  G a l ic j i  W łady­
sław  D ługosz  powrócił ze Lwowa do Wiednia.

— J E . k s . A rc y b isk u p  d r . J ó z e f  B il-
czew ski wyjechał na konferencyę biskupów do 
Wiednia.

— Z c. i  k . a r m i i .  Major Antoni Reseh- 
fellner, komendant 11 dyw. art. konnej, prze­
niesiony do stanu czynnego artyleryi obr. kraj.

Rezerwowym kapelanem rzym. kat. za­
mianowany ks. Jan Kolanko w ewideneyi re­
zerwy uzupełniającej komendy uzupełniającej 
obr. kraj. w Przemyślu.

Rezerwowy kadet Ferdynand Lampreeht, 
nadkompl w 18 p. uł., przydzielony do służby 
w obr, kraj., chorążym w rezerwie.

Przydzielony został podporucznik rezer­
wowy Andrzej Zorzini do komendy I. korpusu.

Rotmistrz Karol bar. Dlauhowesky, nad­
kompl. w 2 p. uł., przeniesiony z wojskowej 
Akademii terezyańskiej do 2 p. uł.

Rezerwowym asystentem lekarza zamiano­
wany rezerwowy podporucznik dr. Antoni Seholz 
z 28 p. dział polnych.

— P o w szech n e  W ykłady  U n iw ersy ­
te c k ie . We środę, dnia 10 b. m., prof. Uniw. 
dr. Z. Weyberg: „O symetryi w świeeie oży­
wionym i nieożywionym11 (z demonstraeyami). 
Zakład chemiczny Uniwersytetu ul. Długosza 6. 
Początek o godzinie pół do 8 wieczorem.

— Z T o w arzy stw a  p o lite c h n ic z n e g o .
We środę, dnia 12 b. m. I. odczyt z cyklu wy- 
aładów ekonomiczno-administracyjnych. Prof. 
dr. A. Kostanecki mówić będzie na temat: 
„Przedsiębiorca i przedsiębiorstwo w świetle 
nowszych badań11. Początek odczytu o godź. 7 
wieczorem.

— W iad o m o śc i dyecezyalne. Dyece- 
zya przemyska. Zamianowany prałatem domo­
wym Ojca św. ks. dr. Władysław Koehowski, 
kanonik kapituły przemyskiej i rektor Hospi- 
eyum polskiego w Rzymie. Instytuowany na 
nowo utworzone probostwo w Kurzynie ks. ka­
nonik Smólski, dotychczasowy proboszcz w Bir­
czy. Przeniesiony ks. Adam Pierzowicz, wikary 
w Sieniawie, do Turki.

— B ad a  m ia s ta  L w ow a odbędzie po­
siedzenie we czwartek, dnia 13 b. m., o godz. 
6 wieczorem w sali ratuszowej.

□  F u n d acy a  E d w a rd a  L ew iń sk ieg o .
Z fundaeyi ś. p. Edwarda Lewińskiego rozdzielił 
Wydział krajowy w roku 1913 odsetki od ma­
jątku zakładowego w kwocie 2700 kor. między 
zubożałych włościan w powiecie tarnopolskim.

Od czasu wejścia w życie tej fundaeyi, 
to jest od roku 1883, korzystali z zapomóg 
włościanie następujących powiatów: Źydaczów, 
Mościska, Kraków, Żywiec, Stary Sambor, Bo­
chnia, Turka, Chrzanów, Rohatyn, Wieliczka, 
Borszczów, Brzozów, Ropczyce, Przemyślany, 
Nowy Targ, Jaworów, Dąbrowa, Cieszanów, 
Tarnów, Dobromil, Wadowice, Podhajce, Gry­
bów, Rawa ruska, Limanowa, Buczacz, Brzesko, 
Kamionka strumiłowa, Husiatyn, Mielec i Tar­
nopol.

□  K u rs  p isa rz y  g m in n y ch . Na ostatni 
ośmnasty z rzędu czteromiesięczny kurs dla pi­
sarzy gmin wiejskich, urządzony przez Wydział 
krajowy, przyjętych zostało 48 kandydatów, z 
których 2 nie zgłosiło się wcale, zaś 6 opu­
ściło kurs. Do egzaminu kwalifikacyjnego przy­
stąpiło tedy 40 kandydatów, którzy wszyscy o- 
trzymaii świadectwo kwalifikacyjne, z tych 5 
z postępem celującym, 13 postępem bardzo do- 
dzo dobrym. 16 z postępem dobrym, 6 z po- 
stępym dostatecznym.

Przeprowadzone dotąd kursy wydały ogó­
łem 801 ukwalifikowanych kandydatów na pi­
sarzy gmin wiejskich.

Imienny wykaz ukwalifikowanych kandy­
datów, z podaniem daty urodzenia, miejsca za­
mieszkania, powiatu i stopnia kwalifikacyi, prze­
syła Wydział krajowy po odbytym każdym kur­
sie wszystkim wydziałom powiatowym do wia­
domości i popierania kandydatów.

W r. 1913 z powodu niepomyślnego stanu 
finansów kraju i nieuchwalenia przez Sejm bu­
dżetu krajowego, zaniechał Wydział krajowy 
urządzenia kursu dla pisarzy gmin wiejskich.

— Z jazd  śp iew aków  i  m uzyków  p o l­
sk ic h . Wczoraj przed południem bawili sym­
patyczni goście w kilku Muzeach, w „Racła­
wicach11 i na kopcu Unii lubelskiej.

W południe przyjmowała „Lutnię11 war­
szawską „Lutnia11 lwowska, śniadaniem w pię­
knie udekorowanej sali swojej. Popołudniu, zaś 
odbyła się w hotelu George’a herbatka, 1J(gą- 
dzona przez komitet Zjazdu.

Po wieczornym koncercie opuścili goście 
nasze miasto pociągiem nocnym. Na dworcu ko­
lejowym zobrali się celem pożegnania przedsta­
wiciele lwowskiego świata muzycznego i śpie­
wackiego z prezesem p. Tothem na czele. Od­
jeżdżających pożegnał pięknem przemówieniem 
prof. dr. Roszkowski, na co odpowiedział me­
cenas John, dziękując imieniem wszystkich za 
gościnę.

Dalsze przemówienia przeplatały śpiewy. 
Kiedy goście zajęli miejsca w wagonach, prze­
mówił jeszcze ien imieniem wiceprezes „Lutni11 
warszawskiej p. Kaczyński, a dyr. Maszyński 
zadyrygował „Pieśń rycerską11, przy dźwiękach 
której ruszył pociąg.

— P o m n ik  J u l iu s z a  S łow ack iego  we 
L w ow ie. W ostatnim czasie złożyli na rzecz 
funduszu budowy pomnika poety pp.: Felieya 
Węelewska 20 kor., Józef Zaleski 4 kor. 49 
hal., dochód z festynu urządzonego 24 sierpnia
b. r. 250 kor. 74 hal., za znaczki sprzedane 
na festynie 12 kor. 78 hal., dr. T. E. Model- 
ski za znaczki 14 kor., zamiast wieńca na 
trumnę ś. p. A. Małeckiego złożono 46 kor. 
(w tern 10 kor. dr. W. Hahn, a 36 kor. za 
pośrednictwem Eedakeyi Gazety U  ieczornej).

Suma składek w dniu 31 października 
wynosiła 42.074 kor. 12 hal.

Skład prezydyum komitetu przedstawia 
się obecnie jak następuje: prof. dr. Józef Kal­
lenbach prezes, prof. dr. Jan Kasprowicz, wice­
prezydent miasta dr. Tadeusz Eutowski i Fran­
ciszek Bawita Gawroński, wiceprezesi; dyrektor 
Ludwik Staehiewicz, skarbnik; dr. Bronisław 
Gubrynowicz, zastępca skarbnika; dr. Wiktor 
Hahn, sekretarz.

Komitet uprasza o zwrot list składkowych, 
jakoteż niesprzedanych znaczków listowych Sło­
wackiego pod adresem sekretarza komitetu dr. 
W. Hahna (Źulińskiego 11 a).

Wkładki pieniężne należy nadsyłać pod 
adresem skarbnika dyrektora Ludwika Stachie- 
wicza w Banku krajowym (przy ul. Kościuszki).

— O głoszen ie  konkursu Ministerstwa 
wyznań i oświaty na szkic obrazu, przeznaczo­
nego dla sali galowej Ministerstwa wojny w 
Wiedniu, zamieszczone jest w „Dzienniku u- 
rzędowym11 dzisiejszego numeru (Gazety Lw ow ­
skiej.

— W ystaw ę s ta l i  i  n a rzęd z i nowocze­
snych stosowanych w obróbce metali otwiera 
dnia 16 b. m. Instytut technologiczny lwow­
skiej Izby handlowej i przemysłowej. Wystawa, 
obejmująca przeszło 500 okazów rozmaitych 
gatunków stali narzędziowej i konstrukcyjnej, 
narzędzi do wszelkiego rodzaju obróbki metali, 
piece do hartowania stali i t. d., będzie otwarta 
od godz. 9 — 1 w południe i od godz. 4 — 9 
wieczorem i trwać będzie do dnia 2 grudnia.

— K u rs  h a r to w a n ia  s ta l i  i  w y robu  
n a rz ę d z i. Instytut technologiczny lwowskiej 
Izby handlowej i przemysłowej urządza w cza­
sie od 24 listopada do 11 grudnia b. r. kurs 
hartowania stali i wyrobu narzędzi w godzi­
nach wieczornych od 6 — 9. Ze względu na 
wysoką wartość tego kursu dla metalowców 
Instytut zaopatrzył się w wiele okazów i przy- 
borów, tak że nawet przy sporządzaniu najbar- 
bardziej skomplikowanych narzędzi będzie mógł 
udzielić porady do ieli wykonania i hartowania. 
Oprócz wykładów teoretycznych będą przepro­
wadzone liczne ćwiczenia w warstatach do­
świadczalnych. Nauki udzielać będzie p. Euge­
niusz Porębski, referent techniczny Instytutu. 
Podania należy wnosić najdalej do 20 b. m.

— Z jazd  de leg a tó w  Y. o k ręg u  so k o ­
lego  obradował w niedzielę w sali „Sokoła- 
Macierzy11, przy udziale 130 delegatów. Po na­
bożeństwie w katedrze obrady zagaił prezes Y. 
okręgu p. Wł. Janikowski, poświęcając wspo­
mnienie ś. p. Cenarowi i innym zmarłym człon­
kom Sokoła, których pamięć uczcili zebrani 
przez powstanie. Ponadto w słowach serde­
cznych złożył życzenia p. Leonowi Krobickie- 
mu, prezesowi Sokoła II. we Lwowie z oka- 
zyi czterdziestolecia jego służby sokolej. Po 
przyjęciu sprawozdania za rok ubiegły i dy­
skusyi, zwrócono się na wniosek pp. Orskiego 
i Smolickiego do Związku sokolego, żeby w 
czasie najbliższym zwołał do Lwowa konferen- 
eyę prezesów gniazd sokolich i pracowników 
w organizacyach wiejskich, która ma ustalić 
program zakładania gniazd i osad sokolich po 
wsiach. Uchwalono następnie szereg wniosków 
w sprawie stosunku do Drużyn Bartoszowych, 
wynajmu objektów sokolich, jak sale, boiska 
i t. p., ustalono wysokość wkładek na 30 hal.

miesięcznie, oraz postanowiono zwołać w roku 
przyszłym w dniach 28 i 29 czerwca okręgowy 
Zjazd Sokoli.

Po południu odbyły się uzupełniające 
wybory do wydziału, który ukonstytuował się 
w sposób następujący: Wł. Janikowski prezes, 
Antoni Schiller i Filibert Czajkowski wicepre­
zesi, M. Dziędzielewicz, sekretarz i Ad. Stern- 
schuss zast., Stanisław Korytko skarbnik i Z. 
Warehałowski zast., Z. Warchałowski gospo­
darz i Albinowski zast., Jan Durski naczelnik 
okręgowy, J . Wolski i J . Manaczyński zastępcy 
naczelnika okręg., Albinowski instruktor okrę­
gowy.

— W ieczó r u ro czy sty  ku uczczeniu 
400-tnej rocznicy urodzin Stanisława Orzechow­
skiego, jednego z głośnych twórców naszej li­
teratury narodowej, odbędzie się jutro, we śro­
dę, w Klubie narodowym (pasaż Mikolaseha, 
II. piętro, 2 schody) o godzinie pół do 8-mej 
wieczorem. Wieczór zagai prof. dr. Wilhelm 
Bruehnalski, odczyt o Orzechowskim wygłosi 
prof. dr. Friedberg. Wstęp wolny.

— K u ra to ry a  w a rs ta tó w  s tu d e n c k ic h  
L ig i pom ocy  p rzem y sło w ej odbędzie posie­
dzenie w piątek, dnia 14 b. m., o godzinie 6 
wieczorem, w sali seminaryum przemysłu do­
mowego (dom Ligi pomocy przemysłowej) ul. 
Pańska 1. 11, II. p.

A  U m ysłow o c h o rą  Maryę Goldę Reis- 
sową, błąkającą się wczoraj w ulicy Kazimie­
rzowskiej, oddała polieya w opiekę komisaryatu 
II. dzielnicy.

A  YV u lic y  K a z im ie rz o w sk ie j przy­
trzymał wczoraj pomocnik blacharski Jan 
Schlampa 18-letniego Piotra Musiejewskiego, 
który jadąc z nim razem do Stryja, ukradł mu 
w pociągu podczas snu dwa zegarki. Musie­
jewskiego oddała polieya na razie do swyeh 
aresztów.

A  Z n a lez io n o : w wozach miejskiej ko­
lei elektrycznej: parasol damski, pakiet bieli­
zny, laskę, kartę roezną wolnej jazdy miejską 
koleją elektryczną, cztery parasole.

A  Z g u b io n o : zarękawek bronzowy z 
trzema główkami i trzema ognonami: srebrny 
naszyjnik, wysadzany brylancikami i szmara­
gdami ; 50 koron w banknotach.

(A )  Z Iz b y  sądow ej. Wczorajsza roz­
prawa karna przeciw Antoniemu Goili o zbro­
dnię ciężkiego uszkodzenia ciała zakończyła się 
wyrokiem, skazującym go na pięć lat ciężkiego 
więzienia.

Dziś przed tutejszym trybunałem sądu 
przysięgłych toczy się rozprawa karna przeciw 
Piotrowi Pidczechowi, zarobnikowi w Kuninie, 
którego prokuratorya Państwa oskarżyła o zbro­
dnię morderstwa, zbrodnię gwałtu publicznego 
i przekroczenie obrazy czci. Obwiniony zaba­
wiał się w nocy na 1 września b. r. z rolni­
kiem Romanem Kołtykiem, z którym pokłócił 
się, a wreszcie zaczaił się na niego koło chaty, 
powalił na ziemię i póty bił go kołem, póki 
Kołtyk nie wyzionął ducha. — Po dokonaniu 
zbrodni porwał się na naczelnika wsi z bronią 
w ręku, udaremnił mu w ten sposób urzędo­
wanie i słownie go znieważył. Obwiniony tłu ­
maczy się pijaństwem. — Wyrok zapadnie po 
południu.

(A )  P o ż a r . Dziś rano wybuchł groźny 
pożar na dziedzińcu domu przy ul. Słowackie­
go 1. 12. Zapaliło się mianowicie rusztowanie, 
na którem ustawiono piece z koksem do su­
szenia wilgotnych murów, a następnie dre­
wniane schody oficynowe, okna i drzwi. Straż 
pożarna przeszło godzinę zajęta była akcyą ra­
tunkową. Szkoda jest znaczna.

(Ą j  U cieczka  w ięźn iów . Z więzie­
nia tutejszego sądu krajowego karnego przy 
ulicy Batorego zbiegło ubiegłej nocy dwóch 
więźniów. Jeden z nich, Michał Załużny, b. 
uczeń gimnazyum ruskiego, skazany na 3 lata 
ciężkiego więzienia za rabunek i ciężkie uszko­
dzenie ciała i Jan Szczerba, skazany za kra­
dzież na 6 miesięcy ciężkiego więzienia. Ucie­
kli oni przez komin na dach, a ztąd spuścili 
się na związanych prześcieradłach na drzewo, 
stojące na dziedzińcu szkoły realnej. Z dziedziń­
ca dostali się na ulicę.

— K ro n ik a  k rak o w sk a . Z polecenia 
policyi lwowskiej przeprowadzono wczoraj re- 
wizyę w lokalu Polskiego Tow. emigracyjnego i 
zabrano skonfiskowany materyał.

— S z lach e tn y  czyn. Niezwykły dowód 
poczucia obywatelskiego i ofiarności na cele 
publiczne mamy do zanotowania ze Stanów Zje­
dnoczonych Północnej Ameryki. Zamieszkały 
w Detroit, w stanie Michigan, niejaki Jan 
Krajewski, nadesłał na ręce JE. P . Namiestni­
ka gotówkę 100 koron wraz z listem, w któ­
rym przeznacza tę ofiarę na rzecz ludności do­
tkniętej w bieżącym roku klęskami elementar- 
nemi w Galieyi. Sposób ułożenia listu, jego or­
tografia i styl wskazują na to, że autor jego 
należy do klasy rzemieślniczej lub robotniczej, 
Oby szlachetny ofiarodawca, któremu na tej 
drodze składamy najgorętsze podziękowanie, 
znalazł wśród swoich współrodaków jak najli­
czniejszych naśladowców.

— S am o b ó js tw o . Wczoraj w południe 
rzuciła się w Krakowie z okna pierwszego 
piętra na bruk ulicy żona lekarza dr. Mie­
czysława Nartowskiego, 31-letnia Jadwiga i 
zginęła na miejscu. Powodem samobójstwa był 
rozstrój nerwowy.

„Gazeta Lwowska11 z dnia 12 listopada 1918.



4
— Nowa k o le j lo k a lu a  n a  B u k o w i­

n ie . W niedzielę, dnia 9 b. m., odbyło się w 
Seletynie uroczyste poświęcenie i otwarcie nowo 
zbudowanej kolei lokalnej z Brodiny do Sele- 
tynu

— W ypadek au to m o b ilo w y . Z Innowro- 
cławia donoszą: Automobil firmy „Głogowski i 
Syn“ jadąc w sobotę wieczorem wpadł przy 
wymijaniu wozu na drodze koło miejscowości 
Sehwetz na przydrożne drzewo. Jadący tym 
automobilem dyrektor Czarliński, prałat Lau- 
bitz i drugi ksiądz odnieśli ciężkie obrażenia.

— M o rd erstw o . W ogrodzie Zakładu 
obłąkanych w Dobrzanach zamordował w ubie­
głą sobotę — jak donoszą z Pragi — jeden 
z tamtejszych chorych dozorcę Karola Bouseka 
kilku uderzeniami siekiery.

— P ro c e s  o m o rd  ry tu a ln y  w  K i­
jo w ie , trzymający od kilku tygodni w naprę­
żeniu całą Rossyę, zakończył się wczoraj.

Trybunał postawił przysięgłym następu­
jące dwa pytania:

1. Czy jest udowodnione, że w fabryce 
cegielni żydowskiego chirurgicznego szpitala, 
Andrzej Juszczyński, któremu zatkano usta, zo­
stał zraniony ostrem narzędziem w skroń, kark 
i szyję, przyczem zostały naruszone żyły mó­
zgowe, tętnice na lewej skroni i żyły na szyi, 
co spowodowało silny upływ krwi, a gdy Ju ­
szczyński stracił już około 5 szklanek krwi, 
został ugodzony tern samem narzędziem w płuco, 
wątrobę, nerkę i serce, przyczem w serce wy­
mierzono ostatnie pchnięcie?

Czy rany w liczbie 47 spowodowały ka­
tusze Juszczyński ego, zupełny upływ krwi 
z ciała i śmierć?

2. Czy jest udowodnione, że winien jest 
objętej pytaniem pierwszem zbrodni oskarżony 
Bejlis i że porozumiał się z nieodkrytemi oso­
bami, aby porwać Juszczyńskiego w zamiarze 
pozbawienia go życia 25 marca 1911 r., na 
obszarze cegielni, zarządzanej przez Zajcewa. 
Czy za porozumieniem z niewykrytemi osobami 
zatkał mu usta i zadał mu rany ostrem narzę­
dziem w 'Skroń.... (jak wyżej).... pchnięcie? 
Przez co Juszczyński, zupełnie straciwszy krew, 
śmierć poniósł?

Obr. Z a r u d n y j  sprzeciwił się brzmie­
niu pytania, p r o k u r a t o r  i Z a m y s ł ó w -  
s k i j  oświadczyli się za brzmieniem pytań.

S ę d z i o w i e  p r z y s i ę g l i  udali się na 
naradę, poczem wydali werdykt. Pierwsze py­
tanie zostało zatwierdzone, drugie zaprzeczone.

Wobec tego osk. B e j l i s  z o s t a ł  u w o l ­
n i o n y .

Charakterystyczne na całą sprawę światło 
rzuca następująca depesza Petersb. Agenc. Tel.: 
Staraniem organizaeyj narodowych odbyło się 
w soborze sofijskim przed wydaniem wyroku 
na Bejlisa uroczyste nabożeństwo żałobne za 
Juszczyńskiego. Sobor był przepełniony.

Kronika prowincyonalna.

§ Z m i a n y  w ł a s n o ś c i .  Majątek Kozi­
na położony w powiecie stanisławowskim, wła­
sność znanego śpiewaka Adama Didura, nabył 
p. Aleksander Lisowski, dyrektor kraj. spółki 
rolniczej.

Dobra Tyrawa Wołoska, położone w po­
wiecie sanockim, przeszły na własność Stani­
sława Dunina Brzezińskiego i Zofii z hr. Goe- 
tzendorf-Grabowskich Dunin Brzezińskiej, nabyte 
przez nich od Hersza Langsama.

§ P o ż a r y .  Dnia 30 z. m. po południu 
wybuchł w stercie zboża u włościanina Stefa­
na Ilościowa w Złoczówce, powiatu turezań- 
skiego, pożar, wskutek czego pastwą płomieni 
padło 7 zagród włościańskich, z zapasami zbo­
ża i paszy. Przy pożarze odniosła znaczne po­
parzenia Anna Kościów. Odwieziono ją  do szpi­
tala. Szkoda w wysokości 10.000 kor. była w 
większej części ubezpieczona. Przyczyna wy­
buchu pożaru niewiadoma.

W tym samym dniu o godz, pół do 3 
po południu wybuchł również ogień w miej­
scowości Kopaniu, powiatu przemyślańskiego, 
i zniszczył pięć zagród włościańskich wraz z 
całą tegoroczną kresceneyą. Szkoda obliczona 
na 8100 kor. była ubezpieczona na kwotę 
5020 kor. Przyczyna pożaru: nieostrożne ob­
chodzenie się z zapałkami dzieci pozostawio­
nych bez dozoru.

§ U t o n i ę c i e .  Z Brzeżan donoszą nam: 
Dnia 3 b. m., około godziny 7 rano Michał 
Łyżohub, 11-letni syn włościanina z Buszcza, 
dozorujący na pastwisku przy rzece Złotej Lipie 
bydło swojego ojca, postradał życie przez uto­
nięcie. W jaki sposób Łyżohub wpadł do rzeki, 
nie zdołano stwierdzić.

Kronika zagraniczna.

* E c h a  e k s p e d y e y i  S c o t t a .  Opu­
blikowany onegdaj w Londynie na podstawie 
dokumentów opis ekspedyeyi Scotta do biegu­
na północnego powiada, że Scott na widok za­
tkniętej u celu marzeń jego flagi norweskiej 
stracił zupełnie odwagę. Postanowił odebrać 
sobie wspólnie z towarzyszami życie. Scott roz­

kazał lekarzowi wydać cały zapas trucizny, znaj­
dujący sie w aptece. Na każdego przypadło 
30 pigułek opiumowych. Z pozostawionego 
dziennika wynika jednak, że nieszczęśliwi po­
dróżnicy w końcu postanowili umrzeć śmier­
cią naturalną, jeśli tak nazwać można śmierć 
głodową.

* Z p o w o d u  w y b o r ó w  przyszło wczo­
raj — jak donoszą z Barcelony — do starć w 
Badelone i Horfa. W ulicach strzelano, czte­
rech anarchistów aresztowano.

* T a k ż e  r e k o r d . . .  W miejscowości 
zachodnio-pruskiej Briefen mieszka starszy asy­
stent pocztowy Schmidt, któremu w dniu 7
b. m. urodziło się 30 z rzędu dziecko. Wszystkie 
dzieci żyją.

* W o b r o n i e  czci .  W San Eemo za­
strzeliła w sobotę w południe żona kapitana 
włoskiego Marya Oggioni wystrzałem z rewol­
weru służącego swego męża, żołnierza Quincti- 
liusa Polinantego, gdy ten wtargnąwszy do jej 
sypialni, chciał dopuścić się na niej gwałtu.

* A l k o h o l  p o d c z a s  w o j n y  b a ł ­
k a ń s k i e j .  W szeregu wykładów o alkoholi­
zmie, które urządziło Towarzystwo kursów nau­
kowych w St. Gallen, w Szwajcaryi, wygłosił 
lekarz białogrodzki, dr. Popowicz, który brał 
udział w wojnie bałkańskiej, źródłowy refe­
rat o alkoholu w tej wojnie. Otóż komenda 
naczelna armii serbskiej zabroniła żołnierzom 
serbskim w zupełności używania napojów wy­
skokowych. Oficerowie serbscy, ale nieliczni, 
pili wino, bojąc się używania złej wody. Część 
oficerów serbskich nie używa nigdy alkoholu. 
Niektórzy oficerowie pili wino, sądząc, że za­
bezpieczą się w ten sposób przed tyfusem i 
wogóle przed chorobami zakaźnemi. W armii 
bułgarskiej, zarówno oficerowie, jak szeregowcy, 
używali alkoholu. W bułgarskiej dywizyi Tun- 
dża każdy żołnierz otrzymywał codziennie 100 
do 300 gramów wódki. Turcy, powszechnie 
uważani za abstynentów, nie są nimi wcale. 
Ponieważ Koran zabrania picia wina, więc żoł­
nierze tureccy piją wódkę i piwo. Młodoturcy 
piją wszystko, często nad miarę. Przeciwnie, 
Albańczycy albo wcale nie piją, albo używają 
alkoholu bardzo umiarkowanie. Dr. Popowicz 
stwierdza z zadowoleniem, że w armii serbskiej 
były takie oddziały, w których żaden żołnierz 
podczas całej wojny nie wypił ani kropli alko­
holu. Tak było w dywizyi dunajskiej, która 
też wykazywała najlepszy stan zdrowotny. 
W armii bułgarskiej widziano często pijanych 
szeregowców, a nawet oficerów. Ci pijani żoł­
nierze dopuszczali się z zasady okrucieństw na 
przeciwnikach, oni też splondrowali Adryanopol.

* C i e k a w a  l i c y t a c y a .  W Nowym 
Jorku odbędzie sio w bieżącym miesiącu licy­
tacya zbioru, obejmującego między innymi przed­
miotami 28 przez cesarza Napoleona I. podpi­
sanych dokumentów z czasu między rokiem 
1793 a 1815. Podpisy cesarza są stosownie do 
czasu bardzo rozmaite. Od roku 1793 do roku 
1796 podpisywał się „Buonaparte", jako gene­
ra ł komenderujący naczelnie armią włoską, na­
stępnie egipską,- później jako Pierwszy konsul, 
a zatem od r. 1796 do r. 1.804 „Bonaparte", 
znajdujące się w rzeczonym zbiorze oryginalne 
dokumenty z r. 1806 podpisane są „Np.u Z r. 
1807 „N ap“ a z r. 1810 znowu „Np." Bar­
dzo cenną częścią całego zbioru są cztery kartki 
pamiętników napoleońskich w manuskrypcie hr. 
Las Cases, który cesarzowi towarzyszył w jego 
wygnaniu na św. Helenie, zaopatrzone własno- 
ręcznemi poprawkami Napoleona. W zbiorze 
tym znajdują się również dwie kartki z uwa­
gami o armii angielskiej, pisane ręką hr. Las 
Cases a poprawione przez Napoleona.

Nader obfity dział portretów obejmuje 
aż 2000 wizerunków cesarza, między innymi 
szereg litografii, portret olejny Horacego Ver- 
neta i oryginalne rysunki rozmaitych artystów 
francuskich, włoskich, angielskich, niemieckich 
i holenderskich. Przedstawiają one Napoleona 
w najrozmaitszych rozmiarach i postawach, 
bądź w całej postaci bądź w popiersiu; jeden 
z portretów ma tylko 1 i pół centymetra wy­
sokości.

W zbiorze nie brak również uniformów i 
ubiorów, jakie Napoleon nosił od czasów szkol­
nych aż do swej śmierci. Z pomiędzy książek 
znajduje się w zbiorze pierwsze wydanie dzieła 
„Life of Napoleon1' z kolorowymi sztychami 
Cruikshanka, oraz pierwsze wydanie Bourrien- 
ne’a pamiętników napoleońskich, zaopatrzone 
podpisem cesarza i 900 ilustracyami.

I ta lii  literacko-artystyczne.
Z m u zy k i. (Koncert lwowskich Towa­

rzystw śpiewackich. — Koncert Weinmana. — 
Opera i przyszłe koncerty). Turniejem lwow­
skich Towarzystw śpiewackich zakończył się 
Zjazd lwowski śpiewacki. Nigdy jeszcze sala 
galic. Towarzystwa muzycznego nie była tak 
przepełniona; nie można było pomieścić wszy­
stkich na tych przepisanych 600 miejscach. 
Odstąpiono od reguły i pozwolono na miejsca 
do stania, które zapełnili uczestnicy Zjazdu, 
goście chórzyści, grupując się wedle miast. 
Warszawa na prawo, Kraków na lewo — Prze­
myśl, Sambor, Stanisławów... wszyscy przybyli,

| by posłuchać, jak kultywuje się pieśń chóralną 
w stolicy kraju.

I doprawdy; nie potrzebowaliśmy się 
wstydzić... Słabe wrażenie yrykonania „Ślubów" 
w katedrze zatarte zostało zupełnie. Pokazało 
się, że chóry nasze w tern, co same śpiewają, 
potrafią zaimponować wszystkim innym miastom. 
P o lsk i; okazało się, że mamy głosów dobrych 
w bród, dyrygentów dzielnych dość i że pra­
cuje się u nas intenzywnie i sumiennie. Dobór 
programu nadtc był bardzo ładny; śpiewano 
kompozycje trudne, nawet bardzo trudne, nowe 
i ciekawo, trzymając w naprężeniu publiczność 
do końca, który nastąpił dopiero o 11 w nocy.

Rozpoczął koncert młody chór „Bard" 
pod dyrygentom p. Tad. Szymonowiczem. Śpie­
wał Jareckiego „Śpiewaka zwycięsen" do tego 
samego tekstu, co kompozycya Sołtysa, śpiewa­
na w koncercie niedzielnym. Dyrygent okazał 
się też dzielnym śpiewakiem, wykonując solo 
w tej kompozycji i w Gallowskicj przeróbce 
Moniuszkowskiej „Piosnki żołnierskiej", którą 
zakończył produkcję swą chór ton młody, nie- 
ześpiewany jeszcze trochę, ale pełen zapału i 
werwy.

Lwowskie „Echo", jeden z najstarszych 
chórów czysto męskich, wystąpiło z bardzo 
trudną, programową, wielce efektowną kompo- 
zycyą Walewskiego „Burza morska". Utwór ten, 
przysłany na konkurs „Echa" w roku zeszłym 
nie dostał nagrody tylko z powodu swej zby-. 
tniej długości — należy jednak do najcieka­
wszych chórów polskich ostatnich czasów. P. 
Rangi poprowadził swój wydyscyplinowany 
chór do trudnego zwycięstwa; najlepsze czasy 
„Echa" przypomniały się nam, czasy pierwszych 
lat dyrygentury Galla... „Burza morska" wy­
wołała burzę oklasków dla zasłużonego zespo­
łu — osobne oklaski zbierał założyciel chóru 
radca Fontana, obecnie prosty jego szeregowiec. 
Po ciężkiej atmosferze, po burzy, ludowy dro­
biazg Galla stanowił pożądany kontrast.

Lwowski Chór akademicki miał też nie- 
lada orzech do zgryzienia. Niewiadomskiego 
„Ave Caesar!" do słów Konopnickiej wymaga 
i silnych akcentów i artystycznego ujęcia i pe­
wnego nastroju... Smutna ta kompozycya, pełna 
akcentów nieszczerej wesołości — trudna into­
nacyjnie — wymagająca od chóru wicie, dla 
mniej wyćwiczonego chóru mogła stać się rafą, 
powodującą rozbicie, Chór akademicki wyszedł 
zwycięsko, a dwiema łatwiejszerai rzeczami do­
wiódł swej wszechstronności. Widać, żep.  Jur- 
czyński jest zdolnym, sumiennym dyrygentem 
u którego zapał idzie w parze z artystyczną 
miarą.

Kto wie, czy jeszcze więcej wytrawności 
i smaku nie okazał p. Stan. Tomaszewski, dy­
rygent Chóru technickiego, doborem dwóch ta­
kich wartościowych kompozycyj jak „Alleluja" 
Niewiadomskiego i Maszyńskiego „Chrystus 
z nami". Liczebnie Chór technicki przedstawił 
się najbardziej imponująco ze wszystkich chó­
rów, a wykonaniem wyżej wspomnianych kom­
pozycyj dowiódł, że na wyżynie, na którą wzniósł 
się za czasów Wolfsthala, pozostał i nadal.

Miłem urozmaiceniem był chór mieszany 
„Lutni" lwowskiej, która śpiewała jedną z naj­
piękniejszych kompozycyj Galla „Nad grobem 
Dartuli". Wytrawny to, pełen najpiękniejszych 
tradycyj chór, wobec najnowszych dążeń pozo­
stający trochę może nadto w tyle i nie rozwi­
jający się tak, jak inne młodsze Towarzystwa, 
ale to już mają do siebie wszystkie chóry star­
sze. Nie trzeba jednak ustać, nie trzeba ogra­
niczać się na przeżuwaniu tradycji, ale iść 
trzeba naprzód, z postępem czasu... odświeżać 
się, odmładzać. Brakło nam chóru męskiego 
„Lutni", niegdyś jej chluby... Zasłużony Cetwiń- 
ski był przedmiotem owacyi.

Młody chór „Hejnał", nie wielki liczebnie, 
ale dość dobrze ześpiewany, wystąpił z nową 
kompozycją swego dyrygenta Alfreda Stadlera. 
Utwór to młodzieńczy bardzo, pełen naleciało­
ści operowych, niestylowy mocno, napisany jest 
jednak z wielkim zmysłem do efektów dyna­
micznych. Solo sopranowe śpiewała p. Matylda 
Lewicka, która musiała forsować swój piękny 
głos, aby wystąpić na tle chóru męskiego, to­
warzyszącego nie zawsze dyskretnie. Silne 
akcenty dramatyczne nie są odpowiednie dla 
jej organu p a r excellence lirycznego. Organy 
imitował na fisharmonium p. Bryła.

Dużo dobrych chęci oka.zał chór „Sokoła 
II." i jego dyrygent p. Doiniszewski. Liczebnie 
i głosowo jednak słaby, nie mógł wywrzeć 
wrażenia po tylu doskonałych chórach.

Odśpiewaniem „Pieśni rycerskiej" Moniu­
szki (w układzie Galla) przez połączone chóry 
pod batutą Maszyńskiego i „Pieśnią legionów" 
zakończył się podniosły ten wieczór, który był 
policzeniem sił naszych. Przekonaliśmy się, że 
stolica kraju pod względem chóralnym prze­
wodzi całemu krajowi.

Gremialnie odprawadzano w nocy na dwo­
rzec odjeżdżających gości. Żegnajcie! Do wi­
dzenia za dwa lata w grodzie podwawelskim.

Wskutek Zjazdu popadłem w zaległość z 
koncertu skrzypka Weinmana, który w impre­
zie p. Laua grał w piątek. Ałe szanowni czy­
telnicy nie wiele stracili, ho doprawdy niewiele 
dobrego mogę powiedzieć o tym panu, którego 
jodyną zasługą jest to, że posiada cudowne 
skrzypeczki. Nadzieja moja, wyrażona w jednej 
ze wzmianek o Weinmanie, że sąd nasz potwier­
dzi pochlebne recenzje zagraniczne, nie spraw­

dziła się. Pokazuje sie teraz, z jakiem niedo­
wierzaniem należy przyjmować wszystkie te 
chwalby obce, skoro nawet na zdaniu takiego 
dr. Louisa (o ile ono było przytoczone praw­
dziwie) polegać nie można. Tak skrzypka, jak 
i towarzyszącego mu pianistę, p. Ottona Wetzla, 
zostawmy w spokoju.

Dzisiaj, po dłuższej pauzie — opera „Lo- 
hongrin" z p. Majerskim i p. Bohuss-Hellero- 
wą. Herolda w miejsce p. Paszkowskiego śpie­
wa p. Frescliel.

A we środę koncert Tytana fortepianu 
d'Alberta. Urodzony r. 1864 w Glasgowie, syn 
Karola, kompozytora tańców, pochodzącego z 
Aitony, uczeń Pauera, należy d'Albert nietylko 
do najpierwszyoh pianistów świata, ale zarazem 
jest jednym z najznakomitszych obecnie kom­
pozytorów, którego opery „Tiefland", „Fiauto 
solo" i t. d. mają wielkie powodzenie na sce­
nach zagranicznyeh. Sława to pierwszorzędna, 
która warto posłuchać i zobaczyć.

E . Walter.

P ro g ra m  k o n c e r tu  melodeklamacyjne- 
go p. Jadwigi Mrozowskiej, który się odbędzie 
w sali Towarzystwa muzycznego 14 b. m. — 
jest następujący: Część pierwsza : Staff: „Hora 
tańcząca"; Jedlicz; „Hymn do słońca"; Le­
szczyński: „Niańka"; Dante: „Franceska"; Ho­
racy : „Tu ne ([uaesieris i Meorum finis amo- 
rurn"; Arie A ntische: a) „Occhi erudeli", b) 
Tre giorni son che Nina Pergolesi", c) „Danza, 
danza Durante" i pieśni starofrancuskie; Boy: 
„Markiza i Kłoski", K arpiński: „Laura i Fi- 
lon", Jachowicz: „Bajki ludowe Julisia z Ma­
zowsza, w interpretacji p. Jadwigi Mrozowskiej. 
Natomiast biorąca udział p. Nina Doili, klasy­
czna tancerka, wykona Brahmsa: „Tańce wę­
gierskie" op. 65, W ebera: „Rondo brillant" 
op. 5, Chopina: „Preludium" 15, JM. Nazare- 
A gi: „Motyw wschodni", Czajkowskiego: „Ro­
mans" op. 5 i Z. Noskowskiego „Krakowia­
czek" .

Bilety do nabycia w księgarni Połonie- 
cldego, ul. Akademicka, w dzień koncertu przy 
kasie, jak również i program bogato ilustrowa­
ny, obejmujący utwory współczesne literatów i 
poetów, poświęcone p. Jadwidze Mrozowskiej.

Nowe poezye. (K s. Eicaryst Nawrm c- 
ski: „Prsen złotolistny g a j“. Nowe poczye.
Poznań 19 Pi).

Mała ta książeczka o 208 str., zawierająca
zbiór wierszy ulotnych, nie powinnaby przejść
bez wrażenia, tyle jest w niej wdzięku, szcze­
rego uczucia, tyle niewymuszonej prostoty, tyle 
pogody czystego serca i jasnego umysłu. Ks. 
Nawrowski nie szukał ani formy nowej, ani 
zbyt misternego kształtu dla wypowiedzenia
swych myśli i uczuć. W wierszu p. t. „Z ofiar­
nym snopem" określa on wyraźnie cele i za­
kres swej poezyi:

Z  ofiarnym snopem, w pokorze ducha 
Przyszedłem do waszych bram  —
O, niechaj ogień, co z  piersi bucha, 
Rozświetli ojczysty chram !

Poeta wznosi do Boga błaganie, by naród 
uleczony z wszelkiej małoduszności i liczne, do­
tąd śpiące, rzesze weszły na jasną drogę życia. 
Z tą myślą — mówi —

.. .Morąc po  drodze kwiaty  
Przecichych i prostych dum,
Wychodzę z  progu swej malej chaty 

Przed bratni i bliski tłum ,

Do tego bratniego tłumu zwraca się poeta 
ze słowem gorącej wiary, budząc w ich duszach 
ukochanie ideału, w nadziei, że gdy pieśni jego 
dojdą do tych, którzy „jęczą w obroży niedoli", 
że może oni, usłyszawszy je „na pługu zbo­
żnych czynów dłoń położą".

Do czynu też, do pracy zbożnej i twór­
czej nie przestaje wzywać poeta. Bo dziś, po­
wiada: „nie trzeba łzawo śnić, na marzeń ru i­
nie i oczu zwracać wstecz i żyć przeszłości 
chwałą" (str. 41), lecz trzeba hartu woli, ro­
zumnych poświęceń, wytrwałej pracy. Poecie 
„nie żal kwiatów, które więdną w głuszy, ani 
pomników, które w proch rozwiała potęga cza­
su", lecz:

Żal, że ja k  rosa iv słońcu, praca ginie,
Ze ziarno nieraz nie chce wzejść na roli,
1 wyróść u' 'wielkim, ukochanym czynie.
O, tego żal m i i to ducha b o li! — (str. 

4 9 - 5 0 ) .

Autor przedewszystkiem silnie i głęboko 
odczuwa piękności wiejskiej przyrody i opie­
wa je w całym cyklu, zatytułowanym: „Wśród 
pól"; najżywiej też w jego piersiach odzywa 
się miłość ziemi ojczystej.

Najdroższa ziemio — woła — strojna
[w krasne czary, 

Ty chorą duszę karmisz na swem łonie, 
Roztaczasz przed nią wszystkie swoje dary, 
Szumiące lasy, łany, modre tonie.
A gdy rozwiniesz tęczę malowniczą,
I  gdy przenikniesz duszę rozbudzoną 
Przedziwną jakąś siłą i słodyczą, 
Natenczas w niej uniesień zorze płoną, 
Najdroższa ziemio!
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Ale dusza poety nie zawiera się w je- 

diiem uczuciu i nie na jednym tylko zatrzy­
muje się obrazie. Ona przeszła przez ,,złotołi- 
stny gaj" — i nie tylko tam była „gdzie kwiat 
paproci rozkwita i gdzie łan się złoci w za­
chwytów górny m aj“, — nietylko tam „gdzie 
z pełuycli kwietnych krwi przedziwne wonie 
las rozlewa, gdzie szumią śpiewające drzewa i 
płoną brzaski zórz“, — lecz i tam :

Gdzie pośród tcielkich pól 
Cmentarny krzyż ramiona swoje 
Wyciąga w dal na ludzkie znoje,
N a  ludzki ję k  i ból.,..
Gdzie fale szum ią mórz,
1 gdzie samotna łódź się m iota,
Gdzie jęczy wicher, płacze słota — 
Wśród morskich, strasznych burz.
Gdzie w kuźniach bije młot,
Gdzie czarne stoją w krup kominy....

Gdzie krwawy drogi ślad....

W zd łuż ciemnych, biednych chat
Szła  dusza.

Ale ta dusza poety ma taką moc wiary, 
nadziei i miłości, że przeszedłszy „złotolistny 
gaj“ nodzy i niedoli ludzkiej, nie traci otuchy 
i tą otuchą pragnie napoić czytelnika:

B y ła  burza — lecz po burzy
B rzyjdą  zaraz jasne chwile
Słońce z  za chmur się w ynurzy.
Światła, blasku tyle! tyle!...

Warto istotnie odczytać i wczytać się 
w te kartki, pisane z wielkiem ukochaniem lu­
dzi i tą promienną nadzieją, która dusz czy­
stych jest udziałem. Jaśniej i raźniej czyni się 
w duszy, idąc w ślad za tym dziwnie szczerym, 
a prostym głosem kapłana-poety.

K o n c e r t  E . d ’A lb e r ta  odbędzie się we 
środę, 12 b. m., w Teatrze miejskim o godz. 
8'15 wieczorem z następującym programem:
1. Bach: Preludyum i Fuga D-dur, 2. Beetho- 
ven: Sonata op. -57 (Apassionata), 8. Chopin: 
Nokturn Nr. 8 i Ballada op. 47, 4. Schuman: 
Karnawał, 5. Debussy: „Beflets dans l ’eau“, 
„Gleneral Lavine“ prelud., „Feux dartifice", 
prelud., 6. E. d’Albert: Walc op. 16. Scherzo i 
Serenada, 7. Liszt: Don Juan — Fantasie.

M aryi R aczy ń sk ie j „Cienie“, sceny dra­
matyczne z 1868 r., nagrodzone na konkursie 
jubileuszowym wre Lwowie, ukazały się w dru­
ku, nakładem Związku teatrów i chórów wło­
ściańskich.

A le k sa n d e r K ra u s lia r  w ciekawej bar­
dzo dla dziejopisów ubiegłego stulecia broszur­
ce p. t. „Miscellanea archiwalne. IV .“ ogłosił 
spis źródeł do dziejów polistopadowych 1881 
do 1842 r., znajdujących się w Warszawie. 
„Sprawiedliwość wyznać nakazuje — cytujemy 
słowa niestrudzonego badacza, — iż szacowny 
ów zbiór dokumentów, zawierający w sobie bo­
gactwo danych statystycznych i informacyj źró­
dłowych do dziejów wojny, administracyi, 
oświaty, przemysłu, handlu, ekonomii narodo­
wej i wogóle do dziejów wszelkich spraw pu­
blicznych, jakie się podczas okresu listopado­
wego wydarzyły, traktowany był zawsze i jest 
dotychczas z należnem dokumentom history­
cznym poszanowaniem". Wobec faktu, że okres 
listopadowy przestał należeć w Eossyi do nie­
cenzuralnych, a nawet dozwolono przekroczyć 
rok 1861 i opisywać wypadki ostatniego ruchu 
narodowego, dzięki czemu otwarły się bramy 
niedostępnych dotąd archiwów, wzrośnie zna­
cznie liczba pracujących nad dziejami XIX. 
wieku, a broszurka Aleksandra Kraushara odda 
im ogromne usługi.

A r tu r  G ru szeck i. „Kandydat". Powieść. 
Kraków. Warszawa. Nakład Kasy przezorności 
i pomocy warszawskich pomocników księgar­
skich. 1914. Skład główny w księgarni G. Ge­
bethnera i Spółki w Krakowie.

(zg. s.J Najnowsza, powyżej wymieniona 
powieść Artura Gruszeckiego, nosi na sobie 
charakter utworu więcej publicystycznego, niż 
belletrystycznego, treścią swą jednak — według 
wszelkiego prawdopodobieństwa — żywo zain­
teresuje szerokie koła czytelników, skompono­
wana jest bowiem zgrabnie i kreślona z nie- 
zaprze zoną werwą i dowcipem. Mieści w sobie 
gorżl . satyrę na stosunki stronnictw polity­
cznymi w miastach naszych, lecz godząc ostrzem 
szyderczych grotów w ich działalność, często 
ułomną i szkodliwą dla dobra sprawy publi­
cznej, nie rani osób. Wprawione w niej w ruch 
wyinwentowane przez autora postacie, oraz wy­
twarzające się za ich sprawą sytuacye, chociaż 
zupełnie prawdopodobne, nie posiadają znamion 
ludzi i faktów, wziętych z życia, dlatego książka, 
chociaż bardzo złośliwa, nie zasługuje na nazwę 
pamfletu. ___________

(mre) A dam  łir .  S ie ra k o w sk i. „Listy 
z podróży". Część III.: Grecya, Hiszpania; Część
IV.: Egipt. — Warszawa. Biblioteka dzieł wy­
borowych.

Dobry i mądry krok uczyniła warszawska 
Biblioteka dzieł wyborowych, ogłaszając w dal­
szym ciągu piękne listy z podróży Adama lir. 
Sierakowskiego. Odzwierciedla się w nich w 
pełni umysł prosty, szczery, człowiek wielkiej 
kultury i bynajmniej nie przeciętnej wiedzy, 
zapalony miłośnik sztuk pięknych.

Omawiając już dwie pierwsze części 
listów Adama hr. Sierakowskiego, wyłuszczy- 
liśmy obszerniej liczne ich zalety; stwierdzają 
je dobitnie obie dalsze serye: Sierakowski, acz 
umiejętność pisania listów w ostatnich czasach 
zanikła niemal zupełnie, potrafi streszczać od­
noszone wrażenia bardzo zajmująco i sympa­
tycznie, a choć przenosząc je na papier, my­
ślał jedynie o ukochanej żonie i najbliższem 
kółku rodzinnem, zainteresują one niechybnie i 
szersze koła czytelników.

W przeciwieństwie do zgasłego przed­
wcześnie Stadnickiego, którego śliczne listy 
stanowią ozdobę polskiej literatury podróżni­
czej, pomija Sierakowski najzupełniej stronę 
geograficzną i etnologiczną, wypełniając całe 
arkusiki wyłącznie niemal opisami zabytków 
malarstwa i rzeźby, architektury i wykopalisk. 
Na tym niebezpiecznym dla laików terenie po­
rusza się swobodnie, zręcznie unikając w opi­
sach widzianych rzeczy szablonu i prezentując 
się jako doskonały znawca i wielki miłośnik 
sztuki. Z tych też względów listy jego dla 
wszystkich, w głównej mierze jednak dla mło­
dzieży, stanowić będą nieprzebraną skarbnicę 
górnych wrażeń.

Sierakowski odbył wędrówkę, po Grecyi, 
Hiszpanii i Egipcie w latach 1904 — 1908, 
pilnie oglądał najświeższe wykopaliska, skrzę­
tnie notował wszelkie znamienne ich "cechy i 
godne podkreślenia szczegóły, wiec i pouczają­
cego materyału znajdzie czytelnik w jego li­
stach bardzo wiele.

Sierakowski i Stadnicki jednemi chadzali 
drogami, wrażenia ich uzupełniają się wzaje­
mnie, tworząc razem całość niezwykle barwną. 
Ze listom ich czytelników nie zbraknie — ani 
chwili nie wątpimy.

R e p e r tu a r  te a tru  m ie jsk ie g o  
we L w ow ie.

Dziś, we wtorek, 11 listopada, po raz pier­
wszy w bieżącym sezonie, „L,ohengrin“, opera, E. 
Wagnera. Pierwszy występ gościnny Ireny Bo- 
huss, oraz występ Ady Nekar i Jana Majer­
skiego. — We środę, 12 listopada, o godzinie 
pół do 4 po południu, „Piętro Caruso", dra­
mat, E. Bracco i „Sędziowie", tragedya, Stani­
sława Wyspiańskiego. — We środę, 12 listo­
pada, o gndżinie 8 1 5  wieczorem, „Koncert
D. Alberta". — We czwartek, 13 listopada, 
„Prymas cyganów", operetka, E. Kalmana. — 
W piątek, 14 listopada, po raz pierwszy (no­
wość), „Prawdziwa miłość", komedya w 3 
aktach, E. Bracco. Abonament nr. 12. — W so­
botę, 15 listopada, o godzinie 3 po południu 
„Dziady", A.d Mickiewicza, w inscenizacyi St. 
Wyspiańskiego. — Sobota, 15 listopada, o go­
dzinie pół do 8 wieczorem „Aida", opera Ver- 
diego. I-szy gościnny występ Janiny Korolewicz- 
Waydowej, oraz występ Ady Nekar. W partyi 
„Eadamesa" wystąpi Ignacy Mann. — Nie­
dziela, 16 listopada, o godzinie pół do 4 po 
południu „Lato", tragikomodya T. Eittnera. — 
Niedziela, 16 listopada, o godzinie pół do 8 
wieczorem „Lohengrin", opera Wagnera, 2-gi 
występ gościnny Ireny Bohuss, oraz występ Ady 
Nekar i Jana Majerskiego.

R e p e r tu a r  T e a tru  Nowego we Lw ow ie.

We wtorek: „Koziołki". W środę: „Kro­
woderskie zuchy".

R e p e r tu a r  t e a t r u  m ie jsk ie g o  
w K rak o w ie .

Jutro, we środę, 12 listopada, „Książę 
Józef", wspom. dram., M. Mossoczowej i „Ka­
zanie Skargi" na tle obrazu J. Matejki. — 
We czwartek, 13 listopada, „Okno na pier- 
wszem piętrze" i „Piąty akt", J. Korzeniow­
skiego. — W piątek, 14 listopada, „Szkoła fe­
ministek", Maurycego Donnay’a. — W sobotę, 
15 listopada, „Majaki", sztuka Eoberta Bracco, 
przekł. M. Szukiewicza. — W niedzielę, 16 li- 
stopa, po południu „W alka", Johna Galswor- 
the. — W niedzielę, 16 listopada, wieczorem 
„Pani Prezesowa", krotochwila M. Hennequin’a 
i P. Vebera. — W poniedziałek, 17 listopada, 
„Majaki", Eoberta Bracco.

OSTATNIA POCZTA.
=  Wczoraj pod przewodnictwem hr. 

Berchtolda odbyła się w s p ó l n a  E  a d a 
m i n i s t r ó w ,  w której wzięli udział obaj P re­
zydenci M inistrów, hr. Sturgkh i hr. Tisza_, 
PP . M inistrowie skarbu Biliński, Teleszky i 
bar. Engel, P. M inister wojny Krobatin i 
kom endant m arynarki Haus. Zajmowano się 
przygotowaniami do Delegacyj.

Bremdenblatt donosi: Na wspólnej Ba­
dzie m inisteryalnej zajmowano się ostatniemi

przygotowaniami do sesyi Delegacyjnej,' zbie­
rającej się dnia 18 b. m. w Wiedniu. Innem i 
sprawami Eada M inistrów nie zajmowała się.

=  Nordd. A llg . Ztg. donosi, że nieba­
wem zbierze się k o m i s y  a r e f o r m  w o j ­
s k o w y c h ,  w której prócz przedstawicieli 
rządu wezmą udział przedstaw iciele stron ­
nictw. Socyaliści wyznaczyli Noskego i Lieb- 
kneckta. Kanclerz Rzeszy ze względu na sta ­
nowisko p. L iebknechta w aferze Kruppa 
wyraził wątpliwości co do udziału jego w ko- 
misyi i prosił frakcyę o wyznaczenie innego 
delegata.

=  K o k o w c e w  zabawi w Berlinie od 
16 do 18 b. m.

=  Z Z abern  w A lzacyi, donoszą: Z po- 
wmdu o b r a z y  A l z a e y i  przez pewnego po­
rucznika i podoficera podczas wizyty rekru­
tów zapanowało wśród ludności wzburzenie. 
Onegdaj wieczorem urządzono przed kasynem 
oficerskieni demonstracyę, przed domem po­
rucznika tłum  rzucał pogróżki. Wczoraj po­
nowiły się demonstracye. Okazała się potrze­
ba wezwania straży pożarnej, nie mogła ona 
jednak rozpędzić tłumów7, ponieważ poprzeci­
nano węże. Zawezwano pomocy wojska. Tłum 
porwał owego oficera i zaciągnąwszy go 
w zaciszną uliczkę znieważył w sposób, któ­
ry się nie da opisać. Na razie zakazano u- 
częszczać żołnierzom do restauracyj.

=  Nawiązując do uwag Tcmpsa  o po­
no wnem zebraniu się k o n  fe  r e n cy  i a m b a ­
s a d o r ó w 7 z uwagi na to, że uchwały po­
przednie mogłyby być zmienione, Ag. Ste- 
faniego stwierdza,, że m ocarstwa trójprzy­
m ierza nigdy nie dopuszczą do tego, szcze­
gólnie zaś do zmiany uchwał w spraw ie g ra­
nic A lbanii.

=  Prem ier rum uński T a k e J  o n e s c u 
pozostanie w A tenach jeszcze kilka dni. Są­
dzą, że przyjdzie do porozumienia.

=  Turecki m inister skarbu wobec świę­
ta Bajram u kazał wypłacić u r z ę d n i k o m  
p e n s y e za czerwiec.

=  Z Nowego Jorku donoszą: H u e r t a  
wobec przedstawiciela Timesa  tak się wyra­
ził: Ustawa zakazuje mi z powstańcam i wda- 
wać się w rokowania. Rozstrzygnięcie o pre­
zydenturze leży wyłącznie w rękach kon­
gresu. W ładzę mogę złożyć tylko w ręce go­
dnej osobistości a ponieważ takiej niema, nie 
mogę tego uczynić.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Rada państwa.

W iedeń , 11 listopada. Komisya budże­
towa zebrała się dziś przed południem  pod 
przewodnictwem p. Germana, w obecności 
P. M inistra handlu Schustra. W dalszym cią­
gu obrad nad sprawozdaniem subkomitetu 
w sprawie służby okrętowej południowo-ame­
rykańskiej, przem awiał pierwszy p. Stapiński.

K rak ó w , 11 listopada. (Tel. pryw.). 
Dziś rozpoczął się w Krakowie kurs kateche­
tyczny przy udziale około 300 uczestników, 
księży katechetów z całego kraju. Rano o 
godz. 8 odpraw ił ks. Biskup Sapieha nabo­
żeństwo w kościele św. A nny. Po nabożeń­
stwie zebrali się uczestnicy w sali Tow. 
Wzaj. Ubezpieczeń. Przewodniczył ks. p rałat 
Chotkowski. Na trybunie zajęli miejsca ks. 
Arcybiskup Simon; ks. Biskup Sapieha, ks. 
Biskup Nowak, W iceprezydent Eady szkolnej 
krajowej Dembowski z radcam i Dworu Dwor­
skim i Mieczysławem Zaleskim, delegat F e ­
dorowicz, wiceprez. m iasta Szarski. Pierwszy 
przemówił przewodniczący, proponując wy­
sianie depesz z wyrazami hołdu do Ojca św. 
i M onarchy. Zebrani propozyeyę przyjęli hu­
cznymi oklaskami. N astępnie ks. Biskup Sa­
pieha pow itał zebranych i wskazał na zna­
czenie moralnego wychowania młodzieży dla 
społeczeństwa i zadanie katechetów w tej 
mierze. Wkońcu udzielił zebranym błogosła­
wieństwa Papieskiego. P. W iceprez. Dem­
bowski w przemowie, przerywanej hucznymi 
oklaskami, zaznaczył życzliwe stanowisko 
Eady szkolnej krajowej wobec kursu, do któ­
rego Eada szkolna krajowa przykłada wielką 
wagę. Przystąpiono do obrad fachowych. Ks. 
A ntoni Kwolek z Jasła  w ygłosił referat pt. 
„Pogląd krytyczny na dzisiejsze wychowanie". 
Kurs potrw a do piątku.

P ro g n o z a  n a  j u t r o .
W iedeń , 11 listopada. Stan powietrza 

na 12 listopada: G a l i c y a  W s c h o d n i a :  
Gzasami pochmurno, ciepłota wyższa, wiatry 
o sile średniej a niepewnym  kierunku.

G a l i c y a  Z a c h o d n i a :  Przeważnie 
pogodnie, trochę cieplej, w iatry południowo- 
wseodnie e sile średniej.

W iedeń , 11 listopada. Wiener Ztg. o- 
głasza: Najj. Pan nadał dyrektorowi semi- 
naryum  nauczycielskiego żeńskiego Józefowi

F a ł a t o w : i w Przem yślu, przy sposobności 
przeniesienia go na  własną prośbę w stały 
stan spoczynku, order Żelaznej Korony III. 
klasy; zamianował w iceprezydenta sądu ob­
wodowego w Samborze, F ryderyka " J a k u ­
b o w s k i e g o ,  radcą Dworu w Najwyższym 
Trybunale sądowym i kasacyjnym ; nadał kie­
rownikowi seminaryum nauczycielskiego we 
Lwowie, dr. M aryanowi R e i  t e r o w i ,  ty tu ł 
radcy szkolnego.

P. M inister sprawiedliwości zamiano­
wał rew identa rachunkowego w departam en­
cie rachunkowym wyższego sądu krajowego 
we Lwowie, Dominika P a w ł o w s k i e g o ,  
radcą rachunkowym z pozostawieniem go na 
tem samem miejscu służbowem.

W iedeń , 11 listopada. Neues Wiener 
Abendblatt pisze o rokowaniach p o lsk o -ru ­
skich: Przywódcy stronnictw  polskich i ru ­
skich już tu przybyli i rozpoczęły się obrady 
poszczególnych grup. Tak np. zebrali się dziś 
członkowie klubu ukraińskiego w gmachu 
Eady państw a celem ustalenia dalszej swej 
taktyki wobec Koła polskiego i wobec no­
wych rokowań, które ju tro  rozpoczną się pod 
egidą P. Prezydenta M inistrów hr. Stiirgkha. 
Dziś przybyli tu też wiry liści Sejmu galicyj­
skiego ks. Arcybiskupi Teodorowicz i Bi !- 
czewski. Słychać, że obaj książęta Kościoła 
uzasadniają obecność swoją w W iedniu ucze­
stnictwem  w konferencyach biskupich, ałe 
w kołach politycznych zapewniają, że wezmą 
oni też udział w rokowaniach, które Rząd 
ma prowadzić z grupam i autonomistycznemi.

P ra g a , 11 listopada. Słuchacze U ni­
wersytetu czeskiego ogłosili strajk  m anife­
stacyjny dla poparcia żądań słuchaczy Poli­
techniki, domagających się adaptacyi kilku 
budynków w zakładach Politechniki.

Le C o ub la is , 11 listopada. Lotnik Bon- 
nier wzniósł się wczoraj o godzinie 12 miu. 
15 do lotu do Nancy, skąd przez Sztutgart 
i W iedeń uda się do Odessy.

M adry t, 11 listopada. Królestwo h i­
szpańscy w przyszłą niedzielę wybierają się 
przez Paryż do W iednia.

L ondyn , 11 listopada. Związek urzę­
dników pocztowych postanow ił proklamować 
strejk, jeśliby rokowania z rządem nie do­
prowadziły do wyniku.

L ondyn , 11 listopada. Na bankiecie u 
lorda majora powiedział Ghurchill w swej 
przemowie, że m arynarka angielska ostatnim i 
czasy rozw inęła się nadzwyczajnie. Nie nale­
ży jednak z tego wnosić, iżby teraz nastąpi­
ło zmniejszenie zbrojeń i że zmniejszenie 
ciężarów będzie w najbliższym czasie możli­
we. M arynarka angielska liczy obecnie na 
wypadek wojny 150.000 żołnierzy, więcej niż 
wynosiła najwyższa liczba w czasach napo­
leońskich, a dwa razy więcej aniżeli potęga 
morska największego z rzędu mocarstwa mor­
skiego.

Na Bałkanach.
S a lo n ik i, 11 listopada. Fakt, że nie 

wypuszczono jeszcze uwięzionych w Grecyi 
członków band bułgarskich i osób cywilnych, 
Grecy tłum aczą tem, że wiele z tych osób 
oskarżonych jest o popełnienie gwałtów. Bę­
dą one tu  sprowadzone i postawione przed 
sąd wojenny.

T elegrafow any  kurs wiedeński.
W iedeń , 11 listopada 1913. Zamknię­

cie giełdy (Śchlusscourse). Godzina 2 m inut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto­
wego 620 '— , Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 814-50, Akcye Anglobanku 
335-25, Akcye U nionbanku 583'50, Akcye 
Landerbanku 513*50, Akcye Bankyereinu 
5 1 2 '— , Akcye Bodencredit 1162*—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 619*—, 
Akcye kolei państwowych 688*-—■, Akcye 
kolei Południowej 106-50, Akcye kolei E l- 
bethal — , Akcye kolei Północnej 4795'-—,
Akcye kolei czerniowieckiej — ■—, Akcye 
Alpiny 773*50, Akcye E im a M uranyi 633 '— , 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2624 '— . 
Akcye Fabryki broni 954 '— , Akcye Ture­
ckie tytoniow e 337-75, Akcye Galicyisko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 978 '— . 
Obligacye węgierskiej indemnizacyi —7— . 
R enta majowa 81*10, A ustryacka Eenta ko­
ronowa 8P 75, W ęgierska ren ta  koronowa 
80-65, 56-letnie Listy  Towarzystwa kredyto­
wego ziemskiego 80*15, 4 prc. L isty  Banku 
hipotecznego 82* —, 4 i pół prc. L isty Ban­
ku hipotecznego 90-50, 5 prc. L isty Banku 
hipotecznego —*— , 4 prc. L isty  Banku 
krajowego 82*35, 4 i pół prc. L isty Banku 
krajowego 91-25, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 97*60, 4-proeentowa 
Galicyjska pożyczka krajowa z 1893 r. 82-40, 
4-procentowa pożyczka m iasta Lwowa 8P 50.

Odpowiedzialny re d a k to r :

mm i C r e c h o w i e c k i .
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N a jle p sz e  s ą  
W a rsz a w sk ie

H y g ien lczn e  I P r z e t łu s z c z o n e !

mm M. MALINOWSKIEGO S p orząd zon e  
w e d łu g  n o w o c z e sn y c h  

w ym agań  nauki o  h y g ien ie  
i p ie lęg n o w a n iu  sk ó ry .
WszęcLzie do nabycia.

N A D E S Ł A N E .

Fabryka STAM PILII KAUCZU­
KOWYCH. —  NAJPIĘ­
KNIEJSZE SZYLD Y, 
TA B LIC E, GODŁA dla

P. T .  KUPCÓW, BANKÓW, URZĘDÓW i t. p.
w y k o n u j e  Z a k ła dLeona AppFa

Lwów, Pasaż Hausmana 8.
Odznaczony na licznych wystawach. 

Zaprzysiężony rzeczoznawca sądowy.

M arya B ia łecka .
kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny. 

K A L E C Z A  6 .

P o s z u k u j e  s i ę  k u p n a

starycb MEBLI mahoniowych
a l e  w  d o b r y m  s t a n i e .

Zgłoszenia pod „MEBLE“.
Biuro ogłoszeń, U l. Jagiellońska 1. 3.

HIS t  Hf? dc wagonów sy~ 
U l l l o  I  I  pialnychwkrąju

i z a g r a n i c ą

«maie Biuro miastowe
G.  k , ' wi  Lwowi e 
St. Sokołowskiego (Pasaż Hausmana 9)

o b e c n i e

ni. Jagiellońska Nr. 3 .
— 234 . — T elefon  — 23 4 . —
Adres telegraficzny: Stadtbureau.

Fryzyerka 
MARY A LECHOWA

poleca P. T. Paniom swe usługi 
ulica Ł yczakow ska I. 23 .

Świeżo opuściła prasę

Księga Pamiątkowa
Ku uczczeniu setnej rocznicy urodzin

Z ygm unts. K ra siń sk ieg o
ze słowem wstępnem Ignacego Dembowskiego.

Układ przeprowadził Wiktor Halin.
We Lwowie 1912. Nakładem e. k. Bady szkolnej 
Kraj. Gubrynowiez i Syn. Trzy duże tomy 8-vo, za­
wierające przeszło 120 arkuszy druku. Do nabycia 

we wszystkich księgarniach. Cena 15 koron. 

Czysty dochód na rzecz Towarzystwa literackiego im. 
Adama Mickiewicza we Lwowie.

i-an Janusiewicz
e g z . m a sa ż y s ta

wykonuje wszelkie masaże najnowszej me­
tody, j. k. w cierki, zabiegi wodo - lecznicze, 
opatrunki chirurgiczne i pielęgniarz chorych. 

S taw ia bańki i pijawki.
Lwów, ul. Batorego 1. 28, parter.

P rzyjech a li do L w ow a
dnia 11 listopada 1918.

H otel Żorża. P.: S. Konopka z Krakowa.
H otel E uropejsk i: R. Biesiadecki z Bo­

rysław ia, L. Kaden z Krakowa.
Hotel Im perial. P.: T. Sroczyński z Go­

rajowie.

C E N N I K  

IZSY HANDLOWEJ 1 PRZEMYSŁOWEJ,
Lwów, dnia 10 listopada 1913.

Waluta koronowa 
płacą

I. Akcye za sztukę.
(bez kuponu bieżącego)

Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 618'—
Banku galie. dla handlu i przem.

po 200 zł.......................... 385-— 3 9 5 --
Eolei Lwów-Czemiowee-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze 497'— 504-—
Fabryki wagonów w Stnoku po

500 k o r o n ...................  508-— 514-—
II. Listy zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieźąeego)
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował: z 10 pr. prem.
Banku hip. gal. 4% pr. w. a. los 

w 50 I......................................
Banku hip. gal. 4 pre. w. a. los

w 60 1.............................  81-50
Banku kraj. 4% pr. w. a. los w 511. 91-20
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1. 82-60
Banku gal. ziem. kred. 4% pr. 601. 91-50
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 4% pr. 60 1. , 90*—
Zemelny Bank hipoteczny Lwów , 91-30
J) Tow. kredyt, galie. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . . 96-—
Tow. kredyt, gal, ziem. 4 pre. los

w 41V, 1.........................  88-—
5) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1......................  80-10
Tow, kred. gal. ziem. 4% los. 52 1. 91*30

III. Obłigl za 100 koron, 
(bez kuponu bieżącego)

Galie. fund. propin. 4 pr. . . . 97-60
Buków. fund. propin. 5 pr. . . —
Komun. Banku kraj. 4% pr. (3 em.) 90-—
Komun. Banku kraj. 4 pr. (4 em.) 79-50
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. . 79-50
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 83-—

„ „ 4 pr. z r. 1908 80-30
*) „ miasta Lwowa 4 pr. , , 79-—„ 4 pr. . . 80-50

.  „ Krakowa . , , 81*50
IT . H onety.

Dukat c e s a r s k i .......................  11-39
20 frankówka............................  19-12
100 rubli rossyjskieh srebrnych . 252-—
100 „ „ papierowych 253*75
100 marek niemieckich . , , , 117-50

90-— 90-70

82-20
91-90 
83-30 
92 30

90-70
9 2 -

80-80
9 2 --

90-70
80-20
80-20
83-70
8 1 - -
79-70
81-20

11-48
19-26

254-—
2 5 5 --  
118-10

*) Kupony opłacają %°/o podatek rentowy. 
ł j Kupony opłacają 2°/0 podatek rentowy.

Kurs g ie łd y  w ie d e ń sk ie j .
dnia 8 listopada 1913.

A . Ogólny d łu g  państw a. płacą żądają

Jednolity dług pańswa w banknot.
m a j-listo p a d .....................................  80-95 81-15
styczeń-lipiee.....................................80'90 81-10

Jednolity dług państwa w srebrze
lu ty-g ierp ien .....................................  83-95 84-15
kw ieeień-pażdziernik.....................  8405 84-25
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pre. 1620*— 1660"
„ „ 1860 po 100 zł. 4 pre. . . 440- — 450-—„ „ 1864 po 100 zł........................  694 -  7 0 6 '-

1864 po 50 zł  3 5 2 -- 3 6 2 --

B . D łu g  państwa (wszystkich w Badzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pr.....................  104.35 104-55

Austr. renta w wal. kor. wolna od 
podatku 4 pr.......................................  81*50 81-70

C. Obligacye kolejow e.

Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4 pr. 81-50 —•
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 100-10 101-10
Kol. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 51/, pr.......................  102-90 103-90
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akcye)  81-25 82 25
Kol. Areyks. Budolfa w wal. koron.

wolne od podatku 4 pr  81-— 82-—
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk.

5'/, pr. (ostempl. akcye) . . . .  422-50 424-50

Obligacye pierw szeństw a (kolejowe).
Kol. Arc. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 100-50 —

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .  115-— —
Kol. czeskiej zaeh. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 pr  83*25 84-25
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za

400 kor. 4 p r .   82-70 83*70
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 pr  80-50 81-00
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1886, 4 pre  90-25 91-25
Kol. północnej ees. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 pre. (ar.) . . . .  91-25 92-25
Kol. północnej ees. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 pre  93*25 94 25
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1888, 4 pre  85-30 86-30
Kol. półnoenej ces. Ferdynanda em,

z r. 1891, 4 pre  88-— 89-—
Kol. półnoenej ees. Ferdynanda em.

z r. 1898, 4 pre 90'50 91-50
Kol. półnoenej ces. Ferdynanda em.

z r. 1904, 4 pre  84-— 85-—
Kol, galie. Karola Ludwika 4 pre. 82*60 83-60

Koronowa waluta. płacą
Kol. lwowsko-czem.-jasskiej z roku

1894 4 pr  81-10 82-10
Kol. Areyks. Budolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 pr...........................  104-— 105-—

D . Dług państwa (krajów korony węgierskiej).
Węg. złota renta 4 pr.............................. 115-55 115-95

„ „ „ w wal. kor. 4 pr. 80-40 80-60
„ poź. prem. za 100 zł. (200 kor.) 467-— 477-—
„ „ „ „ 50 zł. (100 kor.) 2 2 5 --  2 3 5 --
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 pre. . . 284-— 294-—

E. Obligacye indemnlzacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 pre. . . .  i5' 81'— 82'—
Kroaeyi i S ł a w o n i i .............................. 82-— 83-—

F. Inne publiczne pożyczki.
Poź. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 98-50 99*50
Poz. kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 pre.................................  81-50 82-50
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pre. ■ 82-40 83-40
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 pre. 97-60
Peźyezka miasta Lwowa z r. 1896

4 pre.........................................................  78-50 79*50
Poź. serb. prem. za 100 fr. 2 pre. . 109-50 119-50
Tureckie obi. prem. kol. za 400 fr .. 226-50 229-50

G. L isty  zastaw ne. Oblig. hipet. i listy  dłużne 
za 100 zł. nou.

Austr. zakl. obi. prem. z r. 1880 3 pr. 279-50 289'50„ „ 1889 3 pr. 247-50 257-50
Banku Galicyjskiego dla handlu i 

przemysłu 4% pre. 60 1. . . .  88-75 89-75
Buków, zakład kred. ziem, los 5 pr. 98-25 99-25
Gal. Tow. kr. ziem. 4 pr. los 5o 1. 80-— 80-80

„ „ „ „ 4 pr. los 41 1. 8 8 — 89-—„ „ „ „ 4 pr. starsze . 96-20 97-20
„ » » n 4% Pr. 52 let. 91-50 92*50

Banku gal. ziem. kred. 4% pr. 60 1. 91-50 92-50
Gal. ake. b. hip. 10 pr. pr. los. 4% pr. 90-— 91'—

„ „ „ los. 50 1. 41/, pr. . 90*— 91 —
„ „ „ „ „ 60 1. 4 pr. . . 8 2 - -  88—

Banku kraj. dla Galieyi i Lodomeryi 
4% pr. 51V. lat zwrotne . , . 91-25 92-25

Banku krajowego oblig. komun. 3
emisya 42 lat 4% pr 90-— 91—

Banku kr. obi. kol. żel. 57% 1.4 pr. 79-50 80 50
Austro-węg. banku 50 lat 4 pr. . . 86-— 87—

„ „ 5 0  latw.k. 4 pr, 87-50 88*50

H. Obligacye z prawem pierwszeństwa
za 100 zł. nom.

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 złr  75-85 76-85

Kolej Lwów-Czerniowee z r. 1884 za
200 złr. 4 pre  82-10 8310

Węg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr.

Tow. źegl. par. po Dunaju za 400 
i  10.000 m. 4 pre. z r. 1882 . . 110-— —-—

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
z r. 1886 4 pre 109—  110—

Koronowa waluta. płacą żądają

I. Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 25-75 29-75
Zakł. kred. dla handl. i przem. 100 złr. 473- — 483- —
Cl ary 40 złr. m. k........................._■   ■_
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. . 63-50 67*50
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr. 51- — 55-—

„ „ węg. Tow. 5 złr. 30*50 34*50
Losy fund. Areyks. Budolfa 10 złr. 96*— —•—

J . Akcye Banków (za sztukę),
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . . 334-75 335-75
Gal. banku dla han. i przem. 200 złr, 388-— 392—  
Peszt. Banku handlu i przem. . . 3690—  3700—  
Zakł. kred. dla handlu 400 kor. . . 619‘75 620-75 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 811-50 812-50 
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor. . . 729-— 734—  
Gal. banku hip. 20*' złr. . . . .  620—  62ź -  
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 511—  512—

„ Austro-węg. 1400 kor. . . . 2048’— 2058—„ Związku (Unionbank) 200 zł. 584- -  585—
Czeskiego banku związkowego 100 zł. 284-— 285-50 
Ziynostenska tanka 100 złr. . , . 262-50 263-50

K. Akcye przedsiębiorstw transportowych,
Buków, kolei lok. sko. pierw. 200 złr. 435-— 440—  

„ „ „ a*e. zakład. 200 złr. 425'— 430—
Austr. Tow. źegl. na Dunaj u 500 zł. mk. 1233-— 1236—  
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. . 4750—  4780—  

„ Lwów-Bełzee (ake. pierw.) 200 zł. 365*— 368—  „ Lwów-Czerniowee-Jassy 200 zł. 498—  500—  
„ Lwów-Eleparów-Jaworów lokal.

400 kor. 300—  310—

L. Akcye przedsiębiorstw przemysłowych.
Austr. Tow. górnicze Alpina 100 złr. 782-50 783 50 
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 2649-— 2669—  
Tow. kopalń węgla w Brui 100 złr. 882-— 888—  
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. . . 310—  314-— 
Galie, karpac. naft. Tow. 500 kor. . 980 — 987—
Sehodniey 500 k o r .   464-— 468—
Tur. zarz, tytoniow. 500 franków . 349-— 351—

H. Weksle.
Niemieckie B an k i...........................
Włoskie B a n k i................................
Londyn za 10 funt, szt. 4 pre. .
Paryż za 100 franków . . . .
Petersburg za 100 rubli 4% pro.
Szwajcarskie B a n k i .....................

N. W a l u t y .
Dukat ce sa r sk i..........................
Austr.-weg. 8 guld. złota moneta
2 0 -fra n k o w k a ...........................
2 0 -m a r k ó w k a ...........................
Bossyjski półimperyał . . .
Niem. banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir .
B u b l e ..........................................

117*62% 117-821/,
94-65 9* /7‘/i
24-113/* 24- J 5%
95-27% 95-42 %

253-50 254-50
95-20 95-35

11-43 11-48

19-06 19-12
23-57 23-63

117-60 117*80
94-65 94-85

253-75 254-75
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Licytacye.
cz. E . Y. 3006/12 (46) (16169 2 - 8 )

E dykt licytacyjny 
az wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

Na wniosek Teodora Rubczaka i Boru- 
a S tsh la  strony egzekwującej odbędzie się 
ia 28 listopada 1913 o godz. 10-30 przed 
łudniem  w biurze Nr. 92, na zasadzie za- 
ierdzonych warunków, licytacya następuj ą- 
ch realności:

I. ks. gr. gm. Stanisławów lwh. 2126 
m m urowany o 6 p- kojach, 2 kuchniach, 
iżarni, werandzie, studnia, dach blaszany

pb. 1950/1 obsz. 424 m.,
II. ks. gr. gm. Stanisław ów  lwh. 4388 

r. 932/3 obszaru 457 m. zabudowane obe- 
ie. Na niej stoją 1) budynek gospodarczy 
iłow any o 3 komórkach, 2 wychodkach 
yty blachą, 2) komórki budowane kryte 
pą, 3) piwnica budowana o 2 przedziałach.

W artość szacunkowa: 
ad 1. 22.500 kor., 
ad 2. 10.500 kor.
Najniższa oferta:

ad 1. 11.250 kor.,
ad 2. 6830 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchom ości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny , protokęł ocenie­
n ia  i t. d ), może każdy mający chęć kupie­
nia przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w Oddz. kancela­
ryjnym  Nr. 92.

Takie prawa, wobec których n in ie j­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie  licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej neruchom o- 
ści n ie  mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a 
lub ciężary na powyższych nieruchom ościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępow ania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeś li n ie  mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i n ie  wskażą te­

muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Stanisławów, 15 października 1913.

L. cz. E . 2726/13 (16190 2 - 2 )
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Tow. Dyskontowego w Ja - 
worowie, odbędzie się dnia 12 grudnia 1913 
o godzinie 9 przed południem  w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 9 licytacya re­
alności lwh. 1042 gm. Olszanica z przynale- 
żnościami.

Nieruchomość ta  oceniona została na 
504 kor.

Najniższa oferta wynosi 336 kor.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział Y.

Jaworów, dnia 4 listopada 1913.

L. 1930 (15964 3 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

Celem zabezpieczenia dostawy m aterya- 
łów w roku 1914, względnie w latach 
1914/1915, względnie 1914/1916, dla c. k.

Zarządu salinarnego w Bolechowie, odbędzie 
się dnia 20 listopada 1913, o l l  godzinie 
przed południem  w biurze tegoż Zarządu, 
publiczna licytacya za pomocą pisem nych 
ofert.

Oferty ostemplowane znaczkiem na 1 kor. 
z załączeniem 5 pre. żądanego w ynagrodze­
nia rocznego, jako wadyum, zestawione na 
formularzu, który c. k. Zarząd salinarny 
udzieli bezpłatnie, wnieść należy pod adre­
sem c. k. Zarządu salinarnego w kowercie 
zamkniątej z n ap isem : „Oferta N. N. na do­
stawę m ateryałów “. W ew nątrz wadyum . . . 
ko r.“ na ręce Naczelnika c. k. Zarządu sali­
narnego w dniu 20 listopada 1913," najpó­
źniej do godziny 11 przed południem . Po 
term inie wniesione oferty nie będą uwzglę­
dnione.

Komisyonalne otwarcie ofert, przy któ- 
rem  oferenci mogą być obecni, nastąpi w dniu 
licytacyi o godzinie 11 przed południem .

Dotycżące ogólne i szczegółowe wa­
runki licytacyjne, które oferenci przed licy- 
taeyą mają w łasnoręcznie podpisać, można 
przejrzeć w biurze c. k. Zarządu salinarnego 
w godzinach urzędowych.

^



7
Zestawienie dostawić się m ających ma- 

teryałów  można otrzymać w Zarządzie sali­
narnym .

G. k Zarząd salinarny.
Bolechów, dnia 5 listopada 1913.

L. cz. E. 2371/13 (7) (16014 3 - 3 )
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie dc zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej M arani 

Dawidiak, odbędzie się dnia 3 grudnia 1913 
o godz. 10 przed południem  w biurze Nr. 7, 
na zasadzie zatw ierdzonych warunków, licy­
tacya następujących realności lwh. 151 ks. 
gr. Rudniki.

Gała realność sk ładająca.się  z pgr. lk. 
785/1 roli w niw ie „Paproć", pgr. 2045 roli 
w niw ie „Seredna doroha" i pgr. 2627 łąki 
w niw ie „Stawy

W artość szacunkowa 1900 kor.
Najniższa oferta 1266 kor. 66 hal.
Do realności powyższej nie należą ża­

dne przynależności.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokum enta może każdy 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w oddziale kancelaryjnym  
w biurze Nr. 7.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
MiKcłajów, dnia 29 października 1913.

L. cz. E . 2470/13 (16187 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzys wa dyskontowego 
w Jaworowie, odbędziej się dnia 12 grudnia 
1913 godz. 9 przed południem , w tutejszym 
sądzie w biurze Nr. 9, licytacya realuości 
lwh. 463 gm. W ierzbiany z przynależno- 
ściami.

Nieruchom ość ta  oceniona została na 
1446 bor.

Najniższa oferta wynosi 964 kor.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.

Jaworów dnia 11 listopada 1913.

L. cz. E. 1604/13 (16178 2 - 3 )
E dyk t licytacyjny.

N a żądanie W incentego Rozwadowskie­
go, odbędzie się dnia 9 grudnia 1913 o go­
dzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 2, licytacya ca­
łej realności obj. lwh. 3, .1/2 lwh. 233, 1/4 
lwh. 222, 269 i 335 ks. gr. gm. M datyn, 
wraz z przynależnościami, składającem i się z 
piwnicy, sziaehetów i 177 drzew owocowych 

Nieruchomości te wysta ione na  licyta­
cyę są ocenione

ad 1. na 192 kor. 50 hal.,
ad 2. na  907 kor. 80 hal.,
ad 3. n a  82 kor. 75 hal., 
ad 4. na  870 kor. 50 hal.,
ad 5. na  188 kor. 27 hal.,
przynależności zaś: 
ad 1. na 7 bor. 20 hal., 
ad 2. na 137 kor. 15 hal., 
ad 3. na 60 hal., 
ad 4. na  10 kor. 95 hal., 
ad 5. na 3 kor. 67 hal.
Najniższa cena w ynosi: 
ad 1. 88 kor. 85 hal., 
ad 2. 452 kor. 48 hal., 
ad 3. 41 kor. 68 hal., 
ad 4. 365 kor. 73 hal., 
ad 5. 127 kor. 96 hal.
Poniżej tej ceny sprzedaż n ie  przyj­

dzie do skutku.
W arunki licytacyjne k tóre się zatw ier­

dza i odnoszące s i ę . do tych nieruchomości 
dokumenta, może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, d n ia , 22 października 1913.

L. cz. E . 1368/13 (9) (16210 2 - 3 )
Zobowiązany Moses R ubinstein w Żabiu.

Edykt licytacyjny.
Na żądanie c. k. uprzyw. Galicyjskie­

go akcyjnego Banku hipotecznego do rąk 
Dyrekcyi we Lwowie, odbędzie się dnia 5 
grudnia 1913 o godzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymieuionym w biurze N r. 7 
w Żabiu licytacya realności obj. lwh. 1795 
ks. gr. gm. Żabie, wraz z przycależytościam i 
składającem i się z dwóch stajn i i kołeszni.

Nieruchom ość powyższa wystawiona na 
licytacyę oceniona jesz na 16.000 koron, 
przynależności zaś na 250 kor.

Najniższa cena wynosi 10.833kor. 33 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tych 
nieruchomości dokum enta, (w yciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia itd .) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 7.

G. k. Sąd Dowiatowy, Oddz'ał II.
Żabie, dnia 17 października 1913.

L. cz. E . 1769/13 (16099 2 - 3 )
E dykt licytacyjny.

Na żądanie H endla Stolzberg z Niemi- 
rowa odbędzie się dnia 12 grudnia  1913 o 
godzinie 9 przed południem w tutejszym są­
dzie biu o Nr. 9, licytacya:

1. realności 193 gm. Jażów stary, sk ła­
dającej się z budynków gospodarczych i par­
cel gruntowych,

2. realności Iwb. 814 gm. Jsżów stary, 
składają-ej się z 9 parcel gruntow ych z przy- 
naUżnościami, składającem i się z 80 metrów 
parkanu i drzewostanu.

Nieruchomości te ocenione zostały: 
ad 1. na 4086 kor., 
ad 2. na 240 kor.
Najniższa oferta w ynosi: 
ad 1. 2724 kor., 
ad 2. 160 kor.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział Y. 
Jaworów, dnia 27 października 1913.

L cz. E. 2918/13 (5) (16206 2 - 3 )
E dykt licytacyjny.

Dnia 13 grudnia 1913 o godz. 8 przrd 
połndniem  w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 2 odbędzie się licytacya:

1. realności lwh. 5 gm B o rtn k i,
2. realności lwh. 820 gm. Bortniki, 

wraz z przynależnościami, składającem i się 
z 1 konia gniadego, 1 w rza kutego, 2 bron 
drewnianych, 1 pługu i 3 starych drabin.

Nieruchomości w ystawione na licytacyę 
są ocenione:

ad 1. na 2210 kor., 
ad 2. na 220 kor., przynależności żar­

na 153 ker.
Najniższa cena w ynosi; 
ad 1. 1575 kor. 34 hal., 
ad 2. 146 kor. 67 h a l ,  poniżej tej ceny 

sprzedaż nie przyjdzie do skutkn.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokum enta może każdy, ma­
jący  chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin 
urzędowych! w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 2.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tłumacz, dnia 13 października 1913.

L. cz. E. 1171/13 (5) (16176 2 - 2 ;
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Mosesn 

Steinfelda z B^łza, odbędzie się doia 1 gru­
dnia 1913 o godzinie 9 przed południem w 
biurze Nr. 5, na zasr.dzie sądowni-* zatw ier­
dzonych warunków licy tac ja  następujących 
rea ln o śc i:

a* lwh. 54 ks gr. Bezejów, składającej 
się z 3 parc. gr. o łącznym obszarze 1 ha. 
05 ar. 71 m 2,

b) lwh. 249 ks. gr. Bezejów, skł»dsją- 
cej się z 1 pbud. i 2 pgr. o obszarze 52 ar. 
85 m 2. Na pbud. stoi dom parterow y muro­
wany, dach blachą kryty o 2 izbach mie 
szkalnych, stajn ia drew niana słom ą kryta i 
stodoła drew niana kryta dachówką, piwnica 
murowana i studnia betonowa.

W artość szacunkow a: 
ad a) 2854 kor. 17 h., 
ad b) 12.213 kor.
Najniższa oferta wynosi : 
ad a) 1902 kor. 67 h., 
ad b) 8955 kor. 33 h.
Do realności lwh. 249 ks. gr, Bezejów 

należą następujące przynależności: 1 studnia 
betonowa, sztachety, 1 para koni, krowa doj­
na, 1 jałów ka, wóz i 1 pług i 2 brony, o- 
szacowane na  1220 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

G. k. Sąd tutejszy jako sąd hipoteczny 
zanotuje wyznaczenie term inu licytacyjnego.

W arunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokumenta, (wyciąg ka­
tastra lny , wyciąg tabularny, protokół oce­
nienia itd.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć w godzinach urzędowych, w 
sądzie niżej wymienionym, w Oddziale kan­
celaryjnym  biurze Nr. 13.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej w dniu licytacyi 
przed rozpoczęciem licytacyi, inaczej nie mo­
głyby być więcej podnoszone ze skutkiem 
co do samej nieruchośei.

Te osoby, dia których jak ie  prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchom ościach 
bądź obecnie już is tn ie ją , bądź toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
m iane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie  przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeś li n ie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i n ie wskażą te­
muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń, w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Bełz, dnia 17 października 1913,

L. cz E. 106/13/12 (16160 2 - 3 )
Strona zobowiązana M arya Rohozińska. 

E dykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności. 

Na wniosek Mojżesza K nellera i sp.

strony egzekwującej odbędzie się dnia 2 gru­
dnia 1913 o godzinie 10 30 p rze i południem  
w biurze Nr. 15, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya realności k s .g r . ks tab. 
Sądu obwod. ^arnów  lwh. 810, m ajętność 
Bi zezie.

W artość szacunkowa 29 993 kor.
Najniższa oferta 19.995 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k. sąd obwodowy, w Tarnowie jako. 

sąd hipoteczny zanotuje wyzasczenie term inu 
licytacyjnego

G. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, 22 października 1913.

L. cz. E. 1778/13 (16177 2 - 3 )
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
i zaliczkowego w Busku, odbędzie się dn;a 
9 grudnia 1913 o godzinie 10 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 2, licytacya 1/7 lwh. 133 ks. gr. gminy 
U binie wraz z przynależnościam i, skład >ją- 
cemi się z 77 drzew i płotu.

Nieruchomości tej część wystawiona na 
li ytacyę je s t ocenioną na 1482 kor. 90 hal., 
przynależności zaś na 6 kor. 22 hal.

Najniższa cena wynosi 993 kor. 12 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, które się zatw ier­
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta,, moŻ6 każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. II.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Busk, dnia 22 października 1913.

L. cz. E. 1913/13 (8 (16110 2 - 3 )
E dykt licytacyjny, 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej dr. 

Salamona Aszkenazego, adw. kraj. we Lwo­
wie odbędzie się dnia 19 listopada 1913 o 
godz. 10 przed południem w biurze Nr. 7, 
n a  zasadzie zatwierdzonych warunków licy­
tacya następujących realności lwh 671 ks. 
gr. Rudniki cała realność.

W artość szacunkowa 3330 kor.
Najniższa oferta: 2220 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchom ości dokum enta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w oddziale kancelarym ym  
Nr. II.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Mikołajów, dnia 30 w rześnia 1913,

L. cz. E. 2385/13 (16100 2 - 3 )
E dykt licytacyjny

Na żądanie Towarzystwa Samopomoc w 
Jaworowie, odbędzie s 'ę  dnia 11 grudnia 
1913 o godzinie 9 przed południem  w sądzie 
tutejszym w b u rz e  Nr. 9 iicyt cya realności 
lwh. 1024 gm. Jaworów, składającej się z 
domu mieszkalnego, stajni, komory, placu i 
ogrodu z przynależnościami.

Nieruchomość ta  oceniona została na 
1825. kor.

Najniższa oferta wynosi 912 kor. 50 h.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział Y.
Jaworów, dnia 27 października 1913.

L. cz. E. 2826,13 (7) (16074 2 - 2 )
E dykt licytacyjny.

D nia 22 grudnia 1913 o godz. 11 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 8 w Sanoku, licy­
tacya :

1. realności obj. lwh. 63 gm iny kat 
Z agórz;

2. realoości obj. Iwb. 284 gm. Zagórz 
wraz z przynależnościami, składającem i się 
wedle protokołu opisania i oszacowania z 26 
czerwca 1913 1 cz. E . 2826/13 (4).

Nieruchomości te  wystawione na licy­
tacyę są ocenione na kwotę a to : 

ad 1. na 1666 kor. 20 hal., 
ad 2. na 1297 kor.
Najniższa cena w y n o si: 
ad 1. 1110 kor. 81 hal., 
ad 2. 864 kor, 69 hal.
Poniżej tej ceny sprzedaż do skutku 

nie przyjdzie.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 9 października 1913.

L. IX. a 4/123 (16031 2 - 3 )
R o z p i s a n i e  

c. k. Dyrekcyi budowy dróg wodnych doty­
czące dostawy i ustaw ienia mostów żelaznych 
wraz z pokładam i mostowymi na przestrzeni 
kanału spławnego w gm inach Kosowa, Nowe 

Dwory i Brzeźnica (Los III.). 
Rozdanie obejmuje następujące mosty : 
Most drogowy w km. 114-575 o roz­

piętości 38‘0 m., ciężar konstrukcyi żelaznej 
okrągło 38‘5 t., pow ierzchnia pokładu mo­
stowego z dyli sosnowych 15 cm. grubych

okrągło 200-0 m.*; most drogowy w kim, 
115-696 o rozpiętości 38'0 m., ciężar kon­
strukcyi żelaznej okrągło 38-5 t., powierzch­
nia pokładu mostowego z dyli sosnowych 15 
cm. grubych okrągło 200-0 m 1'; most drogo­
wy w kim. 116-641 o rrzpiętości 38-0 m., 
ciężar konstrukcyi żelaznej okrągło 35‘6 t., 
powierzchnia pokładu mostowego z dyli so­
snowych 15 cm. grubych okrągło 161-0 m . \

Oferta ma opiewać na wszystkie trzy 
mosty razem.

N atychm iast po przyjęciu oferty należy 
przystąpić do wykonania planów szczegóło­
wych. Roboty należy tak prowadzić, by usta­
wienie konstrukcyi mostowej wraz z pokła­
dem mostowym na miejscu budowy najpó­
źniej z dniem 31 sierpnia 1914 ukończonem 
zostało.

Oferty należy wnieść w zapieczętowa­
nej kopercie opatrzonej napisem „Oferta na 
wykonanie konstrukcyi żelaznej i pokładu 
z drzewa dla mostów na przestrzeni kanału 
spławnego w gm inach Kosowa, Nowe Dwory 
i Brzeźnica (Los 111.)“ najpóźniej do 24 listo­
pada 1913, 12 godziny w południe do dzien­
nika podawczego Ekspozytury c. k. Dyrekcyi 
budowy dróg wodnych w Krakowie przy ul. 
Basztowej 1. 18.

Ustanow ienie cen pozostawia się ofe­
rentowi, który ceny jednostkowe za 100 kg. 
gotowej konstrukcyi żelaznej, względnie za 
1 m ‘ gotowego pokładu mostowego ma w sta­
wić w spis cen.

Komisyjne otwarcie ofert, przy którem  
mogą być obecni oferujący lub tychże peł­
nomocnicy nastąpi dnia 25 listopada 1913 o 
godzinie 12 w południe, w wyżej wymienio­
nej Ekspozyturze.

Oferta obowiązuje oferenta do trzech 
tygodni po otwarciu ofert, to znaczy po dzień 
16 grudnia 1913. W tym  term inie nastąpi 
zawiadomienie o przyjęciu lub odrzuceniu 
oferty.

Oferenci muszą używać przepisanych 
formularzy ofert, które mogą otrzymać w wy­
żej wymienionej Ekspozyturze w Krakowie. 
Tamże można przeglądać wszelkie załączniki 
i bliższe postanowienia co do wnoszenia ofert 
lub otrzymać je  za złożeniem kosztów.

In tegralne części oferty m ają stanowić:
Ogólne plany projektu,
Ogólne warunki budowy dróg wodnych,
Szczegółowe warunki budowy dróg wo­

dnych,
W arunki robót i dostaw do wykonania 

konstrukcyj żelaznych,
Postanow ienia dla wnoszenia ofert.
W adyum wynosi 5 prc. oferowanej su­

my i należy je  złożyć przed upływem ter­
minu do wnoszenia ofert w c. k. filialnej 
Kasie krajowej w Krakowie. W  razie przyję­
cia oferty służy złożone wadyum jako kau- 
cya kontraktowa.

Oferty snóźnione lub nie odpowiadające 
ustanowionym warunkom będą uważane jako 
mewniesione.

O. k. Dyrekcya budowy dróg wodnych.
W iedeń, w październiku 1913.

L. ez. E. 2210/13 (3) (16192 2 - 3 )
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Jaaóba Ham m era z Leżaj­

ska odbędzie się dnia 18 listopada 1913 o 
godzinie 10 przed południem w biurze Nr. 2, 
licytacya połowy realności lwh. 1087 ks. grt. 
Brzyska wola, oszacowanej na  2012 koron 
50 hal.

Najniższa oferta wynosi 1341 kor. 67 
hal., poniżej której sprzedaż nie nastapi.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Leżajsk, dnia 21 października 1913.

L. cz. E . 2354/13 (16188 2 - 3 )
E dykt licytacyjny.

Na zadanie Tow. handlowego w Jaw o­
rowie odbędzie się dnia 12 grudnia 1913 o 
godzinie 9 przed południem w tutejszym są­
dzie, biuro Nr. 9, licytacya 3/4 części real­
ności lwh. 448 gm. Szkło z przynależyto- 
śeiam '.

N ieruchom ość ta  ocenioną została na 
6408 kor. 50 hal.

Najniższa cena wynosi 4272 kor. 20 h.
G. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Jaworów, dnia 11 listopada 1913.

L. cz. E. 567/13 (7) (16109 2 - 2 )
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Skarbu państwa, zastąpione­
go przez c. k. Urząd podatkowy w Mielnicy, 
odbędzie się dnia 27 listopada 1913 o g.,dz. 
11 przed południem w są izie niżej wymie­
nionym, w biurze E r. 4 licytacya całej real­
ności lwh. 80 gm. kar.. Okopy wraz z przy- 
należytościami składającem i się z bramy.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę je s t ocenioną na 340 kor., przy­
należności zaś na 6 kor.

Najniższa cena wynosi 229 kor. 66 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, k tóre 1 'ę  rów no­
cześnie zatw ierdza i odnoszące się do tej

„Gazeta Lwowska" Nr. 259 z  dnia 12 listopada 1913.
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nieruchomości dokum enta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 4,

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym , inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na  powyższych nieruchom ościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, będą zawiada­
m iane o dalszych w ydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddz. II. 
M ielnica dnia 30 września 1913.

L. cz E. 128 13 (4) (16156 2 - 3 )
Strona zobowiązana Stanisław  Midura.

E dykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

Na wniosek strony egzekwującej F ra n ­
ciszki Walczakowej, odbędzie się dnia 25 li­
stopada 1913 o godzinie 10-30 przed połu­
dniem w biurze Nr. 15, na zasadzie zatw ier­
dzonych warunków licytacya nieruchomości 
lwh. 870 Lis. tab. sądu obwodowego Tarnów, 
2/5 części z 7/L7 części jednej liczebnie n ie ­
oznaczonej części majętności. Połowa dóbr 
W ampierzów-Prebendów.

W artość szacunkowa 3741 kor.
Najniższa oferta 2494 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0 . k. sąd obwodowy w Tarnowie jako 

sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie term i­
nu licytacyjnego.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Tarnów, dnia 20 października 1913.

L. cz. E. 754/13 (16098 2 - 3 )
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Tow. kredytowego w Jaw o­
rowie, odbędzie się dnia 11 grudnia 1913 o 
godzinie 9 przed południem  w sądzie tut., 
w biurze Nr. 9, licy tacya:

1. połowy realności lwh. 4450 gm. J a ­
worów, składającej się z budynków gospo­
darczych i 15 pgr.,

2. połowy realności lwh. 4101 gm. Jaj- 
worow, składającej się z 9 pgr., wraz z przy- 
należytościami, składającem i się z 30 m. par­
kanu i 22 drzew.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t oceniona:

ad 1. na  2702 kor. 50 h ,
ad 2. na 600 kor.,
przynależności zaś na 155 kor. 
Najniższa o fe r ta : 
ad 1. wynosi 1351 kor, 25 h  ,
ad 2. wynosi 400 kor.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Jaworów, dnia 27 października 1913.

L. cz. E. 87/13 (5) (16158 2 - 3 )
S trona zobowiązana A braham  Notowicz 

we Lwowie.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszeuia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Noego 

Spiro w Rzeszowie, odbędzie się dnia 18 
listopada 1913 o godzinie 10-30 przed połu­
dniem w biurze Nr. 15, na zasadzie za 
tw ierdzonych warunków licytacya nierucho­
mości lwh. 194 ks. gr. ks. tab. c. k. sądu 
obwodowego w Tarnowie m ajętność Czarna.

W artość szacunkowa 5586 kor.
Najniższa o L rta  3724 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. sąd obwodowy w Tarnowie, jako 

sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie term inu 
licytacyjnego.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Tarnów, dnia 10 października 1913.

L. XIV. 3386 (16032 2—3)
Obwieszczenie konkursu 

na stypendya państwowe dla literatów  wy­
znaczone w r. 1914 przez c. k. M inisterstw o 

wyznań i oświaty.
C. k. M inisterstw o wyznań i oświaty 

rozpisuje niniejszem  na rok 1914 konkurs 
na stypendya dla literatów .

W konkursie tym  obowiązują następu­
jące zasady:

W szyscy literaci z królestw  i krajów 
reprezentow anych w Radzie państwa, którzy 
zamierzają ubiegać się o udzielenie im sty- 
pendyum  literack iego , w inni podania skiero­
wane do c. k. M inisterstw a w7yznań i oświaty 
wnieść najdalej do 15 grudnia b. r. do c. k. 
Nam iestnictwa.

Podania wniesione po upływie tego te r­
m inu nie będą uwzględnione.

Uprawnionym i do ubiegania się o te

stypendya są tylko autorowie utworów poety­
cznych (epicznych, lirycznych i dram aty­
cznych). Autorowie prac naukowych nie będą 
uwzględnieni przy konkursie.

Do podań dołączyć n a leży :
1. W ykaz studyów i stosunków osobi­

stych (miejsce urodzenia, gm inę przynale- 
żnoćci, wiek, stan, mieszkanie, stosunki ma­
jątkow e).

2. Objaśnienie, w jak i sposób ubiega­
jący się o stypendyum  ma zamiar użyć sty- 
pendyum państwowego w celu dalszego kształ­
cenia się albo do dalszej pracy twórczej.

3. Prace literackie petenta, z których 
każda ma być oznaczoną nazwiskiem autora.

C. k. M inisterstw o wyznań i oświaty.
Lwów, 6 listopada 1813.

L. cz. E. 4164/13 (3) (16072 2 - 2 )
E dykt licytacyjny.

Dnia 17 aruduia 1913 o godzinie 11 
przed południem  w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 8, w Sanoku odbędzie się licy­
tacya rea ln o śc i:

a) obj. lwh. 18,
b) obj. lwh. 403 i
c) obj. lwh. 510 gm. kat. Zagórz, z wy­

łączeniem realności lwh. 18 pb. lk. 77/3 o- 
znaczonej na dołączonym do tus. aktów E. 
2871/11 p iśn ie sytuacy nym literam i „a, b, 
c, d “, wraz z przynależnościam i wedle pro­
tokołu opisania i oszacowania z dnia 30-go 
września 1912 L. cz. E . 3019/12 (4).

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione, a to :

a) realność lwh. 18 na 810 kor., z wy­
łączeniem  pb. lk. 77/3,

b) realność lwh. 403 kwotę 300 kor.,
c) realność lwh. 510 kwotę 650 kor.
Najniższa cena w ynosi:
a) realność lwh. 18 kwotę 540 kor.,
b) realności lwh. 403 kwotę 200 kor ,
c) realności lwh. 510 kwotę 335 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie

do skutku.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sanok, dnia 7 października 1913.

L. cz. E  1211/13 (7) (15999)
E dykt licytacyjny.

D nia 19 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem  w sądzie tut. w biurze Nr. 
10, odbędzie się licytacya połowy realności 
lwh. 22 ks. gr. gm. Liskowate, stanowiącej 
parc. bud. i gruntowe.

Oena szacunkowa 4030 kor.
Najniższa oferta 2687 kor.
W arunki licytacyjne norm alnie ustalone 

i odnośne dokum enta przejrzeć można w są­
dzie tutejszym w biurze Nr. 10.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Dobromil, dnia 1 października 1913.

L. cz. E . 2134/13 (6) (15995)
E dykt licytacyjny.

Dnia 26 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem w sądzi- tutejszym  w b iu ­
rze Nr. 10 odbędzie się licytacya:

1. realności lwh. 262 ks. gr. gm, Pa-
cław,

2. realności lwh. 276 ks. gr. gm. Pa- 
cław, stanowiących parc. bud., oraz parcele 
gruntowe.

Oena szacunkowa:
ad 1. wynosi 12.400 kor.,
ad 2. wynosi 100 kor.
Najniższa oferta:
ad 1. wynosi 6567 kor.,
ad 2. wynosi 67 kor.
W arunki licytacyjne norm alnie ustalo­

ne i odnośne dokum enta przejrzeć można w 
sądzie tutejszym  w biurze Nr. 10.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dobromil, dnia 9 października 1913

L. cz. E . 2773/18 (4) (16259)
E dykt licytacyjny

D nia 14 listopada 1918 o godz. 9 przed 
południem w biurze Nr. V., odbędzie się li­
cytacya realności lwh. 90 ks gr. P letenice.

W artość szacunkowa wynosi 1374 kor.
Najniższa oferta 916 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Przem yślany, dnia 27 września 1913.

L. cz. E . 2845 13 (6) (16120)
Edykt licytacyjny.

D nia 18 grudnia 1913 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 5 w 
sądzie tu t jszym licytacya realności lwh. 237 
gm. R ohatyn, obejmującej pb. lk. 4 1 1 .

Oena najniższej oferty wynosi 805 kor.
W arunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w sadzie tutejszym  w biurze 
Nr. 5.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­

ści nie mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego pow staną zawiadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i n ;e wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V.
R ohatyn, dnia 7 października 1913.

L. cz. E . 695/13 (16193)
E dykt licytacyjny

Na żądauie Jan a  K urendy, odbędzie 
się dnia 1 grudnia  1913 o godzinie 8 przed 
południ m w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Oddz. II. w Łące licytacya połowy 
re a !ności obj. lwh. 21 ks. gr. gm. kat. Bi- 
linka mała.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licy ticyę są ocenione na 959 kor. 58 h.

Najniższa cena wynosi kwotę 640 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne, które się niniej- 
szern zatwierdza i odnoszące się do tych nie­
ruchomości dokumenty może każdy, mający 
chęć kupienia, przejrzeć podczas godzin urzę­
dowych w sądzie niżej wymienionym w b iu ­
rze Oddz, II.

Takie prawa, wobec których nin iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchom o­
ści nie mogłyby być już ze skutkiem  podno 
szone.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Łąka, dnia 8 października 1913.

L. cz. E. IX. 2308/12 (6) (13712)
Edykt licytacyjny.

Na żąd&nie A braham a G ronnera, odbę­
dzie się dnia 3 grudnia 1913, o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 107 licytacya:

a) 3/4 części realności lwh. 197 gm. 
Nowy Sącz (dom mieszkalny parterow y z po­
dwórzem i ogródkiem),

cena szacunkowa 4531 kor. 50 h.,
b) 3 4 części realności lwh. 198 gm. 

Nowy Sącz (dom m ieszkalny parterowy),
cena szacunkowa 5808 kor. 75 h.
Najniższa cena w ynosi:
ad a) 2436 kor.,
ao b) 3305 kor.
Poniżej tej ceuy sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych, w są­
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 120.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Nowy Sącz, dnia 29 września 1913.

L. cz. E. 1691/13 (13) (15407)
Dnia 3 grudnia 1913 o godz. 9 przed 

południem odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 6, licy tacy a :

a) połowy rea 'ności lwh. 1152 gm. Ty- 
śm iecica obj., złożonej z pbud. 802 przedm. 
tłum ackie z chatą i gospodarczymi budynka­
mi i gruntam i ornym i obszaru około 1 ha. 
88 ar. 91 m 2,

b) realności lwh. 983 gm. Tyśm ienica 
objętej, złożonej z roli obszaru około 58 ar. 
12 m 2.

Nieruchomości te wystawione na licy­
tacyę są ocenione a to :

ad a) 1032 kor. 50 h., 
ad b) 250 kor.
Najniższa cena w y n o si: 
ad a) 688 kor., 
ad b) 166 kor. 66 h.
Poniżej tych cen sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Tyśmienica, dnia 14 października 1913.

L. cz. E. 1322/13 (16247)
W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 

17 listopada 1913 o godzinie 8 po południu 
w sali 5 1 cytacya realności lwh 953 gm. 
Przewłoka.

W artość szacunkowa wynosi 9410 kor. 
Najniższa cena wyno i 6293 kor. 34

hal.
Odnośne akta przejrzeć można w tut. 

sądzie.
0 . k. Sąd pow:atowy.

Buczacz, 5 w rześnia 1913.

L. cz. E . 1429/13 (10) (16199)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Potoku złotym, zastąpionego przez adw.

dr. Borysiewicza, odbędzie się dnia 29 listo­
pada 1913 o godzinie 9 30 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 6, 
licytacya 28 36 części lwh. 425, połowy re ­
alności lwh. 801 i 252 oraz całych lwh. 429 
i 536 gm. Zubrzyc wraz z przynależnościa­
mi, składającem i się z drzew owocowych.

Nieruchomości w ystaw iore na licyta­
cyę są ocenione na 4650 kor., przynależności 
zaś na 70 kor.

Najmższa cena wynosi 3150 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia  i t  d.), może każdy mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w s ądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 6.

Takie prawa, wobec których n in iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym  term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
n ia  tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  prawa 
lub ciężary na powyższych nieruchom ościach 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępow ania licytacyjnego powstaną, zawia­
dam iane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na 
tablicy sądowej, jeśli n ie mieszkają w 
okręgu sądu niżej wymienionego i nie wska­
żą temuż sądowi pełnom ocnika do doręczeń 
w siedzibie sądu zamieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Potok złoty, dnia 27 października 1913.

L. cz. E . 1570/13 (5) (16119)
E dykt licytacyjny.

D nia 18 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem  odbędzie się w biurze Nr. 5 
sądu tutejszego licytacya:

1. 3/5 części realności lwh. 595 gm. Za­
górze, obejmującej pbud. lk. 53/2 pgr. lk. 
1361 i 137/2,

2. 1/5 części z 1/2 lwh. 74 tej gminy, 
obejmującej pgr. lk. 1138,

3. 1/5 części lwh. 76 tej gm iny, obej­
mującej pgr. lk. 1095 4, 1095/5, 1096/1.

Oena najniższej oferty w ynosi:
ad 1. 621 kor. 60 hal.,
ad 2. 75 kor.,
ad 3. 74 kor. 66 hal.
W arunki licytacyjne i odnośne doku­

m enta przejrzeć można w sądzie w biurze 
N r. 5.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy‘zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym  inaczej roszczenia te ­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem  podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
dam iane będą o dalszych w ydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta- 
bl cy sądowej, jeśli n ie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego nie wskażą temu 
sądowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzi­
bie sądu zamieszkałego.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.
Rohatyn, dnia 21 października 1913.

L. cz. E. 493/13 (8) (16214)
Edykt licytacyjny.

Na żąaunie W spólnej kasy sierocej c. k. 
sądu powiatowego w Bukowsku odbędzie się 
dnia 2 grudnia 1913 o godzinie 10 przed po­
łudniem  w biurze Nr. IV. sądu tutejszego 
licy tacya :

1. realności lwh. 569 ks. gr. gm. kat. 
Żółkiew I. cz., ocenionej na 7519 kor. 20 hal.,

2. realnośei lwh. 999 gm. Żółkiew I. 
cz., ocenionej na 7135 kor. 90 hal.

Najniższa cena, poniżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi :

co do lwh. 569 — 3759 kor. 60 hal.,
zaś co do lwh. 999 — 3567 koron 

95 hal.
Do realności 560 należą przynależności, 

ocenione na 100 kor., zaś do lwh. 999, przy 
należności ocenione na 200 kor.

W arunki licytacyjne oraz odnoszące się 
do tej sprzedaży dokum enta przeglądnąć mo­
żna w kancelaryi sądowej w godzinach urzg 
dowych.

C k Sąd powiatowy, Oddział IV.
Żółkiew, dnia 4 października 1913.

L. cz. E. 3581/13 (5) (15717)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie M ałki L ich ter w Zborowie 
odbędzie się dnia 5 grudnia 1913 o godzinie 
9 przed południem  w sądzie niżej wymie­
nionym  w biurze Nr. 12, w Zborowie licy­
tacya :

a) realności obj. lwh. 40 i 610 ks. gr. 
gm. kat. Mszana-Żukowce, wraz z przynale­
żnościami składającem i się z domu, stajn i i 
stodoły,
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b) realności obj. lwh. 260 tej gminy. 
Nieruchomości wraz z przynależnością-’ 

mi wystawione na licy tac ję  są ocenion®:
przedm iot sprzedaży ad a) na kwotę 

3446 kor., w czem mieści się wartość przy­
należności 1320 kor.,

przedmiot sprzedaży ad b) na  kwotę 
532 kor.

Najniższa eena w ynosi: 
co do przedmiotu sprzedaży ad a) kwo­

tę 2297 kor 33 h.,
co do ptzedm iotu sprzedaży ad b) kwo­

tę 354 kor 66 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
W arunki licytacyjne, które niniejszem 

zatwierdza się i odnoszące się do tych n ieru­
chomości dokum enta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przeglą­
dnąć w godzinach urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze N r. 22.

Te osoby, dla których jakie praw<„ lub 
ciężary na powyższych nieruchom ościach już 
istnieją, bądź w toku postępowania licytacyj­
nego powstaną, zawiadamiane będą o dal­
szych wydarzeniach tego postępow ania jedy­
nie przez przybicie na tablicy sądowej, jeśli 
n ie mieszkają w okręgu sądu tutejszego i nie 
wskażą temuż sądowi pełnom ocnika do dorę­
czeń, w siedzibie sądu zamieszkałego.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
iirytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutki Bm podno­
szone.

0 . k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Zborów, an ia 4 października 1913.

L. cz. E. 3023/12 (26) (15716)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Salomona Katza, kupca w 
Zborowie, odbędzie się dnia 5 grudnia 1913 
o godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 12, w Zborowie 
reiicytacya 4/172 części realności obj, lwh 
749 ks. gr. grn. Zborów wraz z przynależno- 
ściami, składającem i się z całego szeregu 
sklepów.

Cząstka nieruchomości wystawionej na 
lń-ytacyę, jest oceniona na 2381 kor. 36 h.

Najniższa cena wynosi kwotę 1190 
kor. 68 h., t. j połowę wartości szacunko­
wej, poniżej _ tej ceny sprzedaż nie przyj­
dzie do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 22.

Takie prawa wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
n ia  tego rodzaju co do samej nieruchom ość' 
nie mogłyby być już ze skutkiem  podno­
szone.

Te osoby, dla których jak ie  prawa lub 
ciężary na  powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w to k u  postępowa­
nia  licytacyjnego powstaną, zawiadomione 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Zborów, dnia 16 października 1913.

L. cz. E . IV. 2481/13 (3) (14740)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie c. k. uprzyw. galic. akcyj. 
Banku hipotecznego we Lwowie, odbędzie 
się dnia 5-go grudnia 1913, o godzinie 11 
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 122, icytacya realności 
lwh. 1404 ks. gr. gm. Nowy Sącz, wraz z 
przynileżuościarai, składającem i się z przed 
sionku z desek, 4 drew utni i studni.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na  40.375 kor., przynależności 
zaś na 375 kor., wliczoną już w cenę sza­
cunkową.

Najniższa cena wynosi 20.187 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 120.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 7 października 1913.

L. cz. E. 1505/13 (14775)
E dykt licytacyjny.

W  spraw ie Israela M ajera w Samborze 
odbędzie się licytacya dnia 5 grudnia 1913

o godz. 9 rano w biurze Nr. 5 następująych 
realności gm. Budki :

1. lwh. 227,
2. lwh. 657,
3. lwh. 490,
4. 4/24 części lwh. 218,
5 4/24 części lwh. 333,
6. 2/3 części lwh 80,
7. lwh. 82.
W artość szacunkowa: 
ad 1. — 1780 kor., 
ad 2. — 7464 k o r , 
ad 3. — 2300 kor.,
ad 4. — 296 kor. 64 h., 
ad 5. — 296 kor. 64 h„ 
ad 6. — 595 kor., 
ad 7. — 4585 kor., 
inw entarz martwy oszacowany na 1292 

koron.
Najniższa oferta: 
ad 1. — 1186 kor. 66 h., 
ad 2 — 4976 kor., 
ad 3. — 1533 kor. 32 h., 
ad 4. -  197 kor. 76 h.. 
ad 5. — 197 kor. 76 b.. 
ad 6 — 396 kor. 66 h., 
ad 7. -  3056 kor. 66 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
W arunki licytacyjne, które się ni- 

n e jsz 'm  zatwierdza i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 3.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Budniki, dnia 11 września 1913.

L. cz. E. 262/13 (6) (15635)
E dykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej Josyfa 
Diaków i tow., odbędzie się dnia 5 grudnia 
1913 o godz. 9 przed południem, w biurze 
Nr. I I , licytacya następujących rea ln o śc i:

a) lwh. 207 ks. gr. gra M łyniska,
b) 1/2 cz. lwh. 307 ks. gr. gm. M ły­

niska, zobowiązanych Tekli i Izydora Slusar- 
ozyków, w gruntach i budynkach.

W artość szacunkowa: 
ad a) 1100 kor., 
ad b) 260 kor.
Najniższa oferta: • 
ad a) 783 kor. 33 h.,
ad b) 173 kor. 33 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
G. k, Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żurawno, dnia 22 października 1913.

L. cz. E. 1982/13 (9) (16252)
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Chaima Eliasza Zarwani- 

tzera w Haliczu strony e-zekwującej odbędzie 
się dnia 27 listopada 1913 o godzinie 10 
przed południem w biurze Nr. 26 na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacya następu­
jących realności: ks. gr. Dubowce lwh. 1222 
składającej się z pblk. 69,2 stanowiącej ogród.

W artość szacunkowa: 450 kor.
Najniższa oferta 328 kor.
Do realności lwh. 1222 ks. gr. Dubow­

ce należą następujące przynależności, a to : 
kukurudza, fasola.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Halicz, dn ia  18 października 1913.

L. cz. E. 1421/18 (6) (15667)
E dykt licytacyjny.

Dnia 5 grudnia 1913 o godzinie 9 
przed południem, odbędzie się w biurze Nr. 
7 licytacya realności ks. g r W ereszyca lwh. 
94 realność wiejska z zabudowaniami gospo­
darczymi.

W artość szacunkowa:
1. -  2612 kor.,
2. — 475 kor.
Najniższa oferta:
1. -  1741 kor. 34 hal.,
2. -  316 kor. 68 hal.
Poniżej najniższej .oferty sprzedaż nie 

l astąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Janów , dnia 17 października 1913.

L. cz. E . 1507/12 (10) (16118)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Leiba Grossm ana w Bady 
mnie zastąpionego przez adw. dr. Bermana 
w Badym nie, odbędzie się dnia 1 grudnia 
1913 o godzinie 8 '30 przed południem w są­
dzie niżej wymienionym w biurze Nr, 8 w 
Badymnie licytacya realności lwh. 1375 ks. 
gr. gm. kat. Skołoszów obj. zobowiązanego 
W asyla Paw lika własnej.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t ocenioną na 4867 kor. |

Najniższa cena wynosi 3244 kor. 67 ( 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne, które się ró­

wnocześnie zatwierdza i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 7.

D ahze kosz a oz o acz a się na 23 kor.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Bady rano, dnia 20 października 1913.

L. cz. E . XV. 4059/13 (10075)
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Teodo­

ra  Bubczaka odbedzie sie dnia 3 grudnia 
1913 o godzinie 9 przed południem  w biu­
rze Nr. 92, na zasadzie zatwierdzonych wa­
runków licytacya następujących realności 
m iejsk ich :

lwh. 616 ks. gr. gm. Stanisław o v cała 
realność położona przy ul. Lipowej o pbud. 
lk. 644/1 o pow. 604 i pgr. lk. 459/1 o pow. 
12 m 2. Na pbud. lk. 644/1 położony je s t bu­
dynek piątrowy murowany kryty blachą o 2 
we andach, 8 pokojach, 3 kuchniach i t. p.

lwh. 3406 ks, gr. gminy Stanisławów, 
cała realność (jako oficyny realności lwh. 
616) o bud. lk. 2500, na której położony 
je s t budynek parterowy blachą kryty z drze­
wa o 1 pokoju i kuchni zaś dalszą część 
budynku stanowią komórki i t. p.,

lwh. 4817 ks. gr, gm ina Stanisławów, 
cała realność położoua przy ul, Matelki o 
pbud. 1990/20 pow. 1440 m s, na której bu­
duje się obecnie dwupiętrowy budynek m u­
rowany blachą kryty, który mieści w sobie 
około 40 ubikaeyi lecz nie dokończony. 

W artość szacunkow a: 
ad 1. 45.770 kor., 
ad 2. 8770 kor., 
ad 3, 108.300 kor.
Najniższa oferta: 
ad 1. 22 885 kor., 
ad 2. 4885 kor. 
ad 3. 54,1500 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. sąd obwodowy w Stanisławowie 

jako sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie 
term inu licytacyjnego.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d,), może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
oddziele kancelaryjnym  Nr. 92.

Takie prawa, wobec których nin iej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną należy1 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jak ie  praw a lub 
ciężary na powyższej nieruchom ości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zaw iadam iane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postę­
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowei, jeśli n ie  mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. XV. 
Stanisławów, d. 18 października 1913.

L, cz. E. 2564/12 (16248)
W sądzie tutejszym  odbędzie się dnia 

5 grudnia 1913 godzina 9 rano, biuro 3, li­
cy tac ja  rea ln o śc i:

1. lwh. 124 gm iny Kurdwanówka,
2. „ 133 „ „
3. „ 142 „ „
4. „ 193 „
5. „ 169
6. 59 
W artość szacunkowa:
ad 1. na kwotę 2500 kor.,
ad 2. „ „ 2000 „
ad 3. „ „ 500 „
ad 4. „ „ 1000 „
ad 5. „ „ 3200 „
ad 6. „ „ 3500 „
Najniższa cena wynosi: 
ad 1. kwotę 1666 kor. 67 hal.,
ad 2. „ 1333 „ 33 „
ad 3. „ 333 „ 33 „
ad 4. „ 666 „ 67 „
ad 5. „ 2133 „ 33 „
ad 6. „ 2333 „ 33 „
Odnośne akta przejrzeć można w tut. 

sądzie.
C. k. Sąd powiatowy.

Buczacz, 17 peździernika 1913.

L. cz. E . IX. 1610 12 (20) (14047)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Izaaka Loosa odbędzie się 
dnia 5 grudnia 1913 o godz. 10 przed połu­
dniem w sądzie niż=-j wymienionym, w biu­
rze Nr, 107, licytacya realności lwh. 191 
(około 10 morgów gruntu  bez budynków) 
gm. Jelna, oszacowanej na 10.016 kor.

Najniższa cena wynosi 6667 kor. 40

hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W adyum wynosi 667 kor.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokum enta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
nia i t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzia niżej wymienionym, w biurze Nr. 120.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Nowy Sącz, dnia 2 października 1913

L. cz. E. 2355/13 (4) (16141)
E d y k t .

Dnia 5 grudnia 1913 o godzinie 9 rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie biuro Nr. 5, 
licy tacya:

1/6 cz. realności lwh. 145,
2/12 „ „ „ 149,
2/48 „ „ „ 150,
2 42 „ „ „ 152, gm. Ocz­

ków.
W artość szacunkowa wynosi 766 kor. 

58 hal.
Najniższa oferta wynosi 515 koron 

19 hal.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI 
Żywiec, 18 października 1913.

L. cz. E. 1836/13 (5) (15805)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie gminnej Kasy pożyczkowej 
w Hankówce zastąpionej przez p. dr. B ara­
nowskiego, adw. w Jaśle, odbędzie się dnia 
5 grudnia 1918 ogodzinie 9 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 
38 w Jaśle, licytacya realności lwh. 670 ks. 
gr. gm. Warzyce obj.

Nieruchomość ta wystawiona na licy­
tacyę je s t oceniona na 450 kor.

Najniższa cena wynosi 800 kor., po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchom ości dokum enta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d,), może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 82.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jasło , dnia 8 października 1913.

L. cz. E . 8137/18 (15705)
E dykt licytacyjny.

D nia 5 grudnia 1918 o godz. 9 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. V. licy 
tacya następujących realności:

lwh. 106 ks. gr. W iśniowczyk całej, 
lwh. 774 ks. gr. W iśniowczyk 1/3 i 

1/6 cz.
lwh. 855 ks. gr. W iśniowczyk 1/6 cz..
lwh. 878 „ „ 1/6 „
iwh. 986 „ „ 8/6 „
lwh 188 „ ,  1/4 „
lwh. 1139 „ „ 1/4 „
lwh. 852 „ „ 1/24 „
lwh. 191 „ „ całej.
W artość szacunkow a:
ad 1. 217 kor.,
ad 2. 150 kor.,
ad 8. 41 kor. 66 hal.,
ad 4. 41 kor. 66 hal.,
ad 5. 105 kor.,
ad 6. 801 kor. 50 h a l ,
ad 7. 101 kor. 75 hal.,
ad 8. 82 kor, 50 hal.,
ad 9. 998 kor. 07 hal,
Ncjniższa o fe r ta : 
ad 1. 145 kor., 
ad 2. 100 kor., 
ad 8. 28 kor., 
ad 4. 28 kor., 
ad 5. 70 kor., 
ad 6. 201 kor,, 
ad 7. 68 k o r , 
a9 8. 21 kor. 64 hal., 
ad 9. 662 kor. 04 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.

Przem yślany, dnia 17 października 1913.

L. cz. E. 5997/18 (16237)
E dykt licytacyjny.

Na wniosek c. k. uprz. galic. Banku 
hipot. we Lwowie, odbędzie się dnia 28 li­
stopada 1918 o godzinie 9 przed południem, 
w biurze Nr. 80, licytacya realności obj. 
lwh. 1430 gm, Ozortków z W ygnanką sk ła ­
dającej się z gruntu budowlanego o obszarze 
129 m 2 z domem m urowanym parterowym .

W artość szacunkowa wynosi 10.000 kor.
Najniższa oferta wynosi 5042 kor. 50 

hal., do realności tej należą następujące 
przynależności: parkan i okiennice oataco- 
wane na 85 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Ozortków, dnia 10 października 1913.



L. 2456/918

Ogłoszenie licytacyi.
( 1 6 0 3 4 .1 - 2 )

Celem zabezpieczenia dostawy niżej wymienionych artykułów  w roku 1914 względnie 
w roku 1914/15, względnie 1914/16, t. j. na rok jeden, dwa lub trzy lata, rozpisuje się 
publiczną rozprawę ofertową na dzień 27 listopada 1913.
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Jednostka 
m iary 

i wagi

A. M ateryały drzew ne.

Grupa I. D r z e w o  b u d o w l a n e  o k r ą g ł e .
Drzewo jodłow e okrągłe dług. 5 —6 m., śred. 30 cm.

Grupa II. D r z e w o  b u d o w l a n e  r ż n i ę t e .
Drzewo jodłowe dług. 6 m., grub. 16 1 6 ........................

„ 6 „ „ 20/20 .......................

Grupa III. D e s k i .
Deski jodłowe dług. 6 m., grub. 4 cm., szer. 21— 30 cm.

dtto
dtto
dtto

3
2-5
2

Grupa IY. D y l e .
Dyle jodłowe dług. 6 m., grub. 8 cm., szer. 30 cm. 

dtto 6 „ „ 5 „ * 30 „

Grupa Y. Ł a t y .
Łaty rżnięte jodłowe dług. 3—6 m., 2 '9 cm ./5-2 cm.

Grupa YI. Ż e r d z i e ,
Żerdzie jodłow e dług. 4 —5 m .......................................

d tto 7—8 „ ...................................
Toporzyska grabow e dług. 60 cm., śred. 34

„ 100 „ „ 38 „
M iotły brzozowe 3 razy wiązane 90 cm. dług.

B, M ateryały  opalow e.

Grupa I. W ę g i e l  d r z e w n y .
W ęgiel drzewny t w a r d y ...............................................

C. M ateryały  że lazn e .
Grupa I. B l a c h y .

B lacha ślusarska w wiązkach po 50 kg. 650/1.000 *%,
grubości 1 mfm ...................................

dtto „ 1 '5 „ ...................................
dtto „ 2 „ ......................................
dtto w wiązkach po 50 kg. 700/1300 mfm

grubości 2 . ..............................
B lacha żelazna zlewna (panwiowa)<

szerok. 670 dług. 690 *%t grub. 10 *%,
„ 510 „ „ 720 „ „ 10 „
„ 765 „ „ 890 „ „ 10 „

Blacha żelazna pocynkowana g rub . 0-5 . . . .

Grup: II. Ż e l a z o  f a s o n o w e .
Żelazo kątowe rów noram ienne 120/120 grub. 20 

okrągłe grub. 6 % , ...................................
» w n 16 „ . . . . . . .

„ » 18 „ ...................................
n n » 40 „ ........................................
„ kwadratowe grubości 40 mfia . . . .
„ płaskie szer. 50 grub. 5 . .

„ 60 „ „ 10 „
30 „ „ 10 „ . .

„ wstęgowe szer. 20 grub. 2 mjm • •
» » rt ^  n n 2 „ . .
» u n 80 „ „ 3 „ . .

Grupa III . S z y n y .
Szyny kopalniane 55 wysokości . . . .

D . W yroby m eta low e.
Grupa I. O ł  ó w.

Ołów . . i . 
Cyna angielska

E . M ateryały  budow lane.

Grupa I. C e g ł a .
Cegła zwykła dobrze w y p a lo n a .......................

Grupa II. C e g ł a  o g n i o t r w a ł a .  

Cegła ogniotrw ała
Zaprawa o g n i o t r w a ł a ...................................

Grupa III . P i a s e k  r z e c z n y .

Piasek r z e c z n y ...............................................
Szuter rzeczny ...............................................
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Ofertę wystosować należy przy użycm przepisanego form ularza ofertowego, sporzą­
dzonego na podstawie obowiązujących ogólnych warunków licytacyjnych, który otrzymać 
można w c. k. Zarządzie salinarnym  w godzinach urzędowych, spisać ją  w jednym  ciągu, 
unikając próżnych miejsc i zaopatrzyć na końcu w łasnoręcznym  podpisem oferenta lub jego 
pełnom ocnika, z podaniem im ienia i nazwiska, położonym ew entualnie w tej formie, w ja ­
kiej podpisuje się firmę.

W  ten sam sposób należy podpisywać zmiany i uzupełnienia oferty, tudzież ewen­
tualne oświadczenia co do jej cofnięcia.

Ofertę zawieraiącą wadyum w wysokości 2 prc. kwoty oferowanej za dostawę jedno­
roczną, należy zaopatrzyć na kopercie napisem  wskazującym zawartość, ostemplować nale­
życie i wnieść opieczętowaną i opłaconą do rąk Naczelnika c. k. Zarządu salinarnego 
w Dolinie najdalej do dnia 27 listopada 1913 do godziny 12 w południe.

Oferty mogą opiewać na  dostawę poszczególnych grup lub łącznie kilku grup arty ­
kułów wymienionych niniejszem  ogłoszeniem.

0. k. Zarząd salinarny zastrzega sobie wolny wybór między, o feren tam i. bez względu 
na wysokość oferowanej ceny, nie mniej zastrzega sobie prawo częściowego przyjęcia oferty 
np. wyłączenia niektórych grup m ateryałów  i zabezpieczenia ich dostawy w jakikolw iek 
inny sposób.

Uwzględnione będą przedewszystkiem oferty producentów, a to w pierwszej linii 
krajowych, następnie zaś pośredników fachowych.

Oferty wniesione po oznaczonym wyżej term inie nie będą uwzględnione.
Obowiązujące każdego oferenta ogólne w arunki licytacyjne przejrzeć można w godzi­

nach urzędowych w biurze e. k. Zarządu salinarnego. Otwarcie, ofert nastąpi w biurze 
Naczelnika c. k. Zarządu salinarnego w dniu 27 listopada 1913 o godzinie 12 w południe, 
przyczem oferenci lub ich pełnom ocnicy megą być obecni.

C. k. Z arząd  salinarny.
Dolina, dnia 5 listopada 1913.

L. 23.366/913

Obwieszczenie licytacyi*
(16276 1 - 3 )

0 . k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Żółkwi, podaje do powszechnej wiadomości, że 
drogą publicznej licytacyi wydzierżawione będzie praw o poboru podatku konsumcyjnego od 
m ięsa wT okręgu poborowym niżej wyszczególnionych, a m ianow icie:

Pobór podatku konsumcyjnego od m ięsa w edług III. klasy taryfy w okręgu Żółkiew 
a t o : albo bezwarunkowo na całe trzechlecie, albo warunkowo na  rok drugi (1915) i trzeci 
(1916).

1. Licytacya ustna odbędzie się dnia 27 listopada 1913 r., o godzinie pomiędzy 9-tą 
a 12-tą przed południem , w c. k. Dyrekcyi okręgu skarbowego w Żółkwi.

2. Przyjm uje się także oferty pisemne, te jednak  wniesione być m ają już dnia po­
przedniego przed licytacya ustną, a więc najpóźniej do dnia 26-go listopada 1913, do go­
dziny 1-szej w południe na ręce c. k. D yrektora okręgu skarbowego w Żółkwi osobiście 
albo pocztą w opieczętowanych kopertach, na których umieszczony ma być następujący 
dopisek : „Oferta na  dzierżawę praw a poboru podatku konsumcyjnego" odnośnie do obwie­
szczenia licytacyi L....

3. Cenę fiskalną (wywołania) powyższego przedmiotu, oraz wysokość wadyum, jakie 
złożone być m ają do licytacyi ustnej, względnie dołączone do pisem nych ofert, wyszcze­
gólnione są w umieszczonym poniżej w ykazie:

PCJes-N(HOP.
Okręg dzierżawy Przedm iot dzierżawy

Cena 
wywołania . W adyum

Kor. h. Kor. h.

1 Żółkiew
Pobór

podatku konsumcyjnego 
o d  m i ę s a

12378 50 1240 —

Dodatkowych ofert, wnoszonych po zamknięciu rozprawy licytacyjnej, zasadniczo nie 
będzie się przyjmować. — Zatem tylko te pisem ne lub ustne oferty będą uwzględnione, 
które wniesione zostaną do rozprawy licytacyjnej (a nie z wolnej ręki).

Także oferty konkretalne i w niesione telegraficznie nie będą uwzględnione. — Ze 
względu, że to jest pierwsza licytacya, nie będzie się również uwzględniać "ofert, w któ­
rych ofiarowano czynsz dzierżawcy "niższy, niż cena fiskalna. — Jako wadya i kaucye nie 
będą przyjmowane książeczki wkładkowe żadnych kas oszczędności, a więc naw et i c. k. 
Kasy oszczędności pocztowej, jeśli zaś wadyum i kaucya złożone być m ają nie w gotówce, 
lecz w obligacyach, w takim  razie należy dostarczyć na obligacye te  spisu w trzech egzem­
plarzach na drukach, które są do nabycia we wszystkich Nadzorach straży skarbowej tu ­
tejszego okręgu skarbowego, oraz w c. k. Urzędzie podatkowym w Żółkwi.

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.
Żółkiew, dnia 5 listopada 1913.

L. 25.134/913

OBWIESZCZENIE
(16277 1 - 3 )

0 . k. Dyrekcya okręgu skarbowego w Nowym Sączu rozpisuje III. publiczną licytacyę 
w celu wydzierżawienia praw a poboru podatku spożywczego od m ięsa w poniżej poszcze- 
gólnionych okręgach dzierżawnych na czas od dnia oddania przedm iotu w dzierżawę do 
końca roku 1913 oraz na la ta  1914, 1915 bezwarunkowo albo na czas od dnia oddania 
do końca roku 1914 z zasirzeżeniem wypowiedzenia na  dalszy rok 1915 (o ile wypowie­
dzenie nie nastąpi w term in ie przepisanym ) na dzień 25 listopada 1913, o godzinie 9-tej 
przed południem .

W arunki licytacyjne, jakoteż wykazy miejscowości należących do każdego okręgu 
dzierżawnego mogą być przeglądnięte przed licytacyą. w biurze N i. 17 c. k. Dyrekcyi 
okręgu skarbowego w Nowym Sączu, tudzież w dotyczących nadzorach straży skarbowej 
nowosądeckiego okręgu skarbowego.

Oferty pisem ne opieczętowane i zaadresowane z uwidocznieniem na  kopercie przed­
miotu dzierżawy, należy wnosić najpóźniej do godziny 2 po południu ostainiego dnia po­
przedzającego ustną licytacyę, t. j. do dnia 24 listopada 1913 na ręce c. k. D yrektora okręgu 
skarbowego w Nowym Sączu.

Telegraficzne nadaże nie będą przyjmowane.
W adyum w wysokości 10 prc. ceny w ywołania ma być przy pisem nych ofertach 

dołączone do oferty, zaś przy licytacyi ustnej do rąk  komisyi licytacyjnej złożone. Do 
wadyum złożonego w obligacyach dołączone być mają spisy tych obligacyi w 3 egzempla­
rzach na przepisanym  formularzu (reskr. m inist. z 17 lipca 1903 L. 1067 Nr. 111 Dz. 
rozp. sk.).

Kwity kasowe opiewające na kaucyę z niewygasłej dzierżawy, książki kas oszczę­
dności i losy nie będą jako wadya licytacyjne przyjmowane.

L.
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. N a z w a  
okręgu dzierżawnego
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sa
 

ta
ry

fy Cena
wywołania

U w a g a

K. h.

1 Grybów

mięso

III, 6667 77 Jako cenę wywołania 
za dzierżawę powyższych 
przedmiotów od dnia od­
dania do końca roku 1913 
ustanaw ia się odpowiada­
jącą tem u okresowi część 
z powyżej podanych ro­
cznych cen wywołania.

2 Limanowa n 6777 77

3 Muszyna n 6627 18

C. k. D yrek cya  ok ręgu  skarbow ego.
Nowy Sącz, dnia 6 listopada 1913.
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L. cz. E. XIV. 2478/12 (8) (15592)

E dykt licytacyjny.
Na żądanie Saula Scham rotha. odbędzie 

się dnia 3 grudnia 1913 o godz. 10 przed 
południem, biuro r. 50, II. pu tro licytacya 
10/28 częś-i realności lwh. 215 ks gr. era. 
Kraków dz. I.

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t oceniona 30.962 kor.

Najniższa oferta wynosi 15.481 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy cyw. Oddział XIV.

Kraków, dnia 28 września 1913.

L. cz. E. 1197/13 (5) (16262)
Na wniosek powiatowej Kasy oszczę­

dności w Wieliczce, odbędzie się dnia 26 
listopada 1913 o godz. 10 przed południem 
w biurze Nr. 15 na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya następujących realności:

lw h 120 gospodarstwo wiejkie,
lwh. 152 gospodarstwo wiejskie,
lwh. 555 gospodarstwo wiejskie ks. gr.

B skupice-Trąbki.
W artość szacunkowa: 
ad 1. 7519 kor. 37 bal ,
ad 2. 5181 kor. 50 hal.,
ad 3 2925 kor.
Najniższa ofert i : 
ad 1. 5012 kor. 93 hal.,
ad 2. 3454 kor. 34 hal.,
ad 3. 1950 kor.
Do realności lwh. 120 ks. gr. Biskupi- 

ce-Trąbki należą następujące przynależności: 
1 krowa, 1 sieczkarnia, 5 kóp pszenicy, 4 
kopy żyta, 4 jęczm ienia, oszacowane na 475 
koron.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
W ieliczka dnia 14 października 1913.

L. cz. E . 1720/13 (4) (15303)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Jaśle, stowarzyszenia zarejestrowanego z 
ogr. poręką zastąpionego przez p. dr. Bara­
nowskiego, adw. w Jaśle, odbędzie się dnia 
5 grudnia 1913 o godzinie 9 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 33 w Jaśle  licytacya realności lwh. 
113 gm. Glinik niemiecki.

Nieruchomość ta  wystawiona na licy­
tacyę jest oceniona na  4280 kor.

JNajniższa cena wynosi 2853 kor. 34 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne, i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tab u ­
larny, katastralny, protokoły ocenienia itd.) 
może każdy mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 32.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jasło , dnia 13 października 1913.

L. cz E. 1329/13 (16257 1 - 3 )
Strona zobowiązana Wasyl Bojko w 

Rabczycach.
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Kasy pożyczkowej pow. w 

Drohobyczu strony egzekwującej odbędzie się 
dnia 19 lutego 1913 o godzinie 9 przed po­
łudniem  w b urze Nr. 8, na zasadzie zatw ier­
dzonych warunków licytacya ks. gr. Rabczy- 
ce lwh 449, dom mieszkalny, g run ta  orne 
i kośne.

W artość szacunkowa 5699 kor.
Najniższa oferta 3799 kor. 40 hal.
Do realności lwh. 449 ks. gr. Rabczyce 

należą następujące przynależności: sztachety 
19 m. długie, oraz 16 drzew owocowych, c- 
szscowane, a to : sztachety na 19 kor., a 
drzewa owocowe na 180 kor. Kwoty te mie­
szczą się w Cenie powyższej.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. sąd tut., jako sąd hipoteczny za­
notuje wyznaczenie term inu licytacyjnego.

C. k. Sąu powiatowy, Oddział II.
Medenic^, dnia 12 października 1913.

L. cz. E. 1459/13 (15981)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie M arkusa A sta  w Bolecho­
wie odbędzie się dnia 3 grudnia 1913 o go­
dzinie 9 p;zed południem  w sądzie niżej wy­
mienionym, licytacya połowy realności lwh. 
1206 ks. gr. gm. kat. Bolechów ruski wraz 
z przynależnościami, składającemi się z 19 
drzew owocowych.

1/2 nieruchomości wystawionej na licy­
tacyę jest oceniona na 1807 kor. 50 ha!., 
przynależności zaś na 50 kor.

Najniższa cena wynosi 1238 kor. 32 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bolechów, 15 października 1913.

L. cz. E. IX. 1760/13 (4) (13972)
E dykt licytacyjny, gj

Na żądanie Łemkiwskiego Banku w No­
wym Sączu, odbędzie się dn ;a 3 grudnia 1913 
o godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w b urze Nr. 107. licytacya 
realności lwh. 1454 gm. Nowy Sącz (lu d y  
nek drew niany parterowy na W ólkach), osza­
cowanej na 7600 kor.

Najniższa cena wynosi 4059 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu­
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie­
n ia  i t. d.) może każdy, mający chęć kupie­
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych, w 
sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 120.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Nowy Sącz, dnia 2 października 1913.

L. cz. E. 624/13 (12) (16073 1 - 2 )
E dykt licytacyjny 

Dnia 29 grudnia 1913 o godz. 11 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 8. w Sanoka odbędzie się licyta­
cya realności obj lwh. 205 ks. gr. gm. kat. 
Posada olchowska wraz z przynaDżnościami, 
składającemi się jak protokół z 24 kw ietnia 
1913 E. 624/13

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t oceniona na 15.810 kor-., pr&ynalrżoości 
zaś na 180 kor., łącznie tedy na 15.990 kor.

Najniższa erna wynosi zgodnie z wnio­
skiem wierzyciela 10.660 kor.

Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 24 września 1913.

L. cz. E. 518/14 (14) (15366)
E dykt licytacyjny.*

Dnia 4-go grudnia 1913 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. I., licytacya re­
alności l.vh. 140 gm. Bobowa, celem znie­
sienia współwłasności.

Najniższa cena wynosi kwotę 1800 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Ciężkowice, dnia 8 października 1913,

L. cz. E. 867/13 (5) (16004)
Edykt licytacyjny.

Dnia 26-go listopada 1913 o godzinie 
9 przed południem, w biurze Nr. 10, odbę­
dzie się licytacya:

a) re a 'n ':ści lwh. 87 ks. gr. gm. G ra b o  
wnica,

b) realności lwh. 88 ks. gr. gm. Grabo- 
wnica, stanowiących parc. gruntowe.

Cena szacunkowa: 
ad a) wynosi 2000 kor., 
ad b) wynosi 1128 kor.
Najniższa oferta wynosi: 
ad a) 1334 kor., 
ad b) 752 kor.
W arunki licytacyjne norm alnie u sta­

lone i odnośne dokum enta przejrzeć można 
w sądzie tutejszym  w biurze Nr. 10.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV .' 
Dobromil, dnia 10 października 1913.

L. cz. E . 2873/13 (16106)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Leiby E rtla  odbędzie się 
dnia 3 grudnia 1913 o godzinie 9 przed p o ­
łudniem  w sądzie niżej wymienionym, w 
b urze Nr. 47, licytacya lwh. 982 gm. Kro­
sno objętej, dom murowany, 1 ar. 88 m 8 
placu budowlanego.

Nieruchomość ta  je s t oceniona na 5256 
koron.

Najniższa cena wynosi 2628 kor,
C. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.

Krosno, dnia 9 paź iziernika 1913.

L. cz. E. 3095 13 (5 > (13977)
Edykt licytacyjny.

Dnia 5 go grudnia 1913 przed połu­
dniem  odbędzie się w c. k. sądzie powiato­
wym O. III. w Samborze licytacya realności 
lwh. 16 ks. gr. grn. Sambor miasto objętej.

W artość szacunkowa wynosi 40.533 kor.
Najniższa oferta 20.266 kor. 50 hal.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Sambor, dnia 26 września 1913.

L. cz. E . 1909/13 (4) (15304)
Edykt licytacyjny.

N a żądanie Paw ła Kędziora zeSw ięcan, 
zastąpionego przez dr. Kulczyckiego, adw. w 
Jaśle, odbędzie się dnia 5 grudnia 1913 o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 33, w tflrele licy­
tacya 1/4 części realności lwh. 240 gm. Sze 
rzyny objętej.

Nieruchomość, t. j. 1/4 część tejże wy­
staw iona na licytacyę je s t oceniona na 740 
koron 06 hal.

Najniższa cena wynosi 493 kor. 38 hal., j 
poniżej t Qj ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny protokoły ocenienia i 
t. d.) może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 32.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Jasło, 8 października 1913.

L. cz. E. XIV. 5603/12 (17) (15504)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek' F irm y E. Giełdziński, iako 
strony egzekwującej, odbędzie się dnia 5-go 
grudnia 1913 o godzinie 11 przed południem 
w tut. sądzie ul. św. Jan a  Nr. 22 w biurze 
Nr. 50, licytacya realności lwh. 428 ks. gr. 
gm Zakrzówek Kapelanka.

Realność tę st-.nowi folw ark Kapelanka 
obszaru 89 raorgóy 1583 s2 z piecem kręgo­
wym do wypalania cegieł, 17 szop drew nia­
nych, dom murowany parterowy, domek m u­
rowany dla stróża, dwie stodoły, dom m uro­
wany parterowy mieszkalny, oficyna drew nia­
na, stajnia na krowy, szopa murowana, ku­
źnia murowana, dom czeladny murowany.

W artość szacunkowa 709.255 kor.
Nijniż^za oferta 472 836 kor. 66 hal.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy cywilny,

Oddział XIV.
Kraków, dnia 6 października 1913.

L cz. E. 1049/13 (4) (14926)
Na wniosek Towarzystwa kupiecko kre­

dytowego i oszczędności w Szczucinie, odbę­
dzie się dnia 5 grudnia 1913 o godz. 9'30 
przed południem, w biurze Nr. 15, na zasa­
dzie zatwierdzonych warunków licytacya na­
stępujących rea ln o śc i:

a) lwh. 70 ks. gr. Przebieczany,
b) lwh. 71 ks. gr. Przebieczany, posia­

dłość wiejska z budynkami.
W artość szacunkowa: 
ad a) 6387 kor. 75 h., 
ad b) 2509 kor.
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) 4258 kor. 52 h., 
ad b) 1672 kor. 67 h.
Do realności lwh. 70 ks. gr. gminy 

Przebieczany należą następujące przynale­
żności : 1 koń, 1 krowa, 1 jałów ka, 1 wóz, 
1 pług, 1 p*ra bron, 1 sieczkarnia, 1 m ły­
nek, 3 kopy pszenicy, 6 kóp żyta, >10 kóp 
owsa, 20 cetnarów koniczyny, oszacowane na 
694 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
W ieliczka, dnia 13 października 1913.

L. cz. E . 6756 11 (15) (15437)
Na żąd-mie Kasy zaliczkowej w Nowym 

Sączu, odbędzie s ę dnia 5 grudnia 1913 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niż*-j 
wymienionym w biurze Nr. 107, rehcytacya 
realności lwh. 132 gm. Zawada

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t oceniona na 1040 kor.

N aj.iższa cena wynosi 520 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 120.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Nowy Sącz, dnia 20 października 1913.

L. cz. E. 2433/13 (16305)
E dykt licytacyjny.

D nia 26 listopada 1913 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej podpisanym 
w biurze Nr. 8, odbędzie się licytacya 1/12 
części realności lwh. 513 gm. kat. Łańcut, 
składającej się z gruntu  budowlanego o ob 
szarze 54 ar. 81 m.

W artość szacunkowa 2782 kor. 16 h.
Najniższa oferta wynosi 1391 koron 

08 hal.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III
Łańcut, dnia 11. października 1913.

L. cz. E. 882/13 (10) (16028)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Czarny A pter w Złoczowie, 
odbędzie się dnia 5 grudnia  1913 o godzi­
nie 9 przed południem , w sądzie niżej wy­
mienionym w biurze Nr. 13, w Zborowie 
licytacya realności obj. lwh. 81 ks gr. gm. 
kat. U rlów wraz z przynależnościami, sk ła ­
dającemi się z chaty i budynku gospodar­
czego,

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
je s t oceniona na 2875 ko"., w czem mieści 
się wartość budynków i przynależności w 
kwocie 410 kor.

Najniższa cena wynosi 1916 kor. 66 h.

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku i z tą  jedynie zm ianą w arunki licy­
tacyjne się zatwierdza.

W arunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokum enta (wyciąg ta­
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce­
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku­
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 22.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchom ości 
bądź obecnie już istnieją, bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawiada­
miane będą o dalszych w ydarzeniach teg^ 
postępowania licytacyjnego jedynie pr i r " 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli n ie mie­
szkają w okręgu sądu niżej wymienionego i 
nie wskażą temuż sądowi pełnomocnika dla 
doręczeń, w siedzibie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Zborów, dnia 25 października 1913.

L. cz. E. 2545/13 (6) (16304)
Edyk licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa pożyczkowego 
„W zajemna P moc“ w H nsiatyuie, zastąpio­
nego przez adw. dr. Kruha, odbędzie się dnia
3-go grudnia 1913 o godzinie 9 przed połu­
dniem w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 4, licytacya realności obj. lwh. 2397 
gminy Kopyczyńce, składającej się z pgrnt. 
3106 (rola obszaru 85 ar. 6 m 2).

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na 1200 kor.

Najniższa oferta wynosi 800 kor.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj­

dzie do skutku.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokum enta, może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w sądzie niż^j wymienio­
nym w biurze Nr. 14.

Takie praw a wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym term inie licytacyjnym , inaczej roszcze­
nia tego rodzaju, co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istn ieją  bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną zawiado­
mione będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta ­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
śądu niżej wymienionego i nie wskażą te ­
muż sądowi pełnom ocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

C. k Sąd powiatowy, Oddział I.
Kopyczyńce, dnia 29 października 1913.

L. 6976 (16217)
Dostawa m ateryałów.

C. k. Dyrekcya gw arectw a węglowego 
w Brzeszczach rozpisuje niniejszem celem 
zabezpieczenia dostawy m ateryałów  na rok 
1914 ogólny przetarg ofertowy na następu­
jące m atery a ły :

I. Strzeliw a:
60.000 sztuk palników do m in l -30 m. 

dług. z kapslą n r. 6.
II. S m ary :

14.000 kg. oleju maszynowego,
8500 kg. oleju cylindrowego do maszyn 

parowych,
2000 kg. oleju cylindrowego do maszyn 

pędzonych zgęszczonem powietrzem,
2000 kg. oleju dynamowego,
2000 kg. oleju turbinowego,
500 kg. tłuszczu stałego (Towot),
200 kg. łoju,
7000 kg. smaru do wózków kopalnia­

nych, gęstego, pierwszej jakości,
20 kg. smaru do rzemieni.

III. M ateryały św ietlne :
3000 kg. nafty,
3500 sztuk kominków do lamp benzy­

nowych Wolfa,
1800 sztuk żarówek 110 V. 16, 25, 32 

i 50 n. świec,
50 sztuk żarówek 110 V. 600 n. świec, 
600 grosów parafinowych pasków do 

zapalania 'am p Wolfa,
30 kg. świec stearynow ych do latarń 

wozowych.
IV. O pał:

1200 kg. węgla drzewnego.
V. Stal i żelazo :

17.000 kg. żelaza fasonowego W, U, I, T, 
7200 kg. blach żelaznych do 10’%*

grubych,
1100 kg. drutu żelaznego,
2800 kg. różnych ćwieków żelaznych, 
2900 kg. śrub z nakrętkam i o 6-cio i

4-ro kanciastych głowach,
1200 kg. różnych nitów  do blach, be­

czek i kotłów,

„Gazeta Lwowska" Nr. 259 z dnia 12 listopada 1913,
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7000 kg. gwoździ szyn kuty eh 90 x 
10%,

1000 par spon do szyn kopalnianych,
150.000 kg. szyn kopalnianych o prze­

kroju 65 i 80*%!,
150 sztuk średnich kłódek,
300 sztuk kłódek z podwójnymi klucza­

mi układu Duło n r. 15,
100 sztuk kół do wózków kopalnianych,
50 sztuk osi do kół z przyrządem do 

sm arowania, do wózków kopalnianych,
4000 m. różnych ru r bez szwu walco­

wych i gazowych od 
600 sztuk muf,
600 sztuk T —1,
600 sztuk kolanek 
100 sztuk krzywek i,
100 sztuk zwężek 7 4—2",
200 sztuk holendrów 
600 sztuk m uf walcowych z gw intem  

gazowym,
50 sztuk kurków do krys z lanego ze- 

laza 18% , średnicy z mosiężną osadą dla 
3 - 7  atm. ciśnienia powietrznego,

2000 kg. różnych lanizn żelaznych i,
VI. Metale:

1000 kg. odlewów metalowych według
w łasnych modeli,

1000 kg. blachy cynkowej nr. 12— 16, 
150 kg. metalu łożyskowego pierwszej

jakości, . .
150 kg. m etalu łożyskowego drugiej

jakości,
50 kg. cyny lutowniczej,
30 kg. cyny lutowniczej angielskiej.

VII. Drzewo:
1500 m 3 drzewa okrągłego 1 6 —25 cm. 
120 „ brnsów i desek 2-giej klasy

począwszy od 24 cm. szer. 3/ i , 1, l ł/<ł> 1 V: 
i 2" grube,

100.000 m. okrajków kopalnianych nie 
węższych jak  14 cm. 1" grubych, długości 
od 1-20—3-60 m.

V III. M ateryały uszczelniające:
30 kg. różnych skór do uszczelniania,
200 kg. p ły t gumowych 2 i 3 %  

z wkładką,
10.000 sztuk pierścieni gumowych u 

szczelniających do lamp benzynowych Wolfa 
55x43x1. 5 % ,

500 sztuk pierścieni gumowych uszczel 
niajacych z podwójnymi wkładam i 120x50x
3 % ,    . .

500 sztuk pierścieni gumowych uszczel­
niających z podwójnymi wkładam i 120x80x 
3 % ,

100 kg. p ły t uszczelniających 2—3 %  
grubych, , . . u

6000 sztuk pierścieni uszczelniających 
owalnych 115 i 1 1 8 %  średnicy św iatła, o 
brzegach 6 '5 % , 2 1/2%  grubych,

IX. M ateryały do czyszczenia:
3500 sztuk płótna szmerglowego,
300 kg. baw ełny do czyszczenia,
200 sztuk szczotek mosiężno-drucianych 

m iękkich,
350 sztuk szczotek w łosiennych, walco­

watych i stożkowatych do czyszczenia lamp 
benzynowych,

1000 kg. m ydła smarowego trzeciej .ja­
kości,

150 kg. rdzeniowego mydła,
750 sztuk m ioteł brzozowych,
60 kg. pasty do czyszczenia metali 

X. M ateryały konserw acyjne:
450 kg. pokostu olejnego podwójnie 

przegotowanego,
300 karbolinu,
50.000 kg. oleju do im pregnacyi drzewa 
800 kg. teru.

XI. M ateryały budow lane:
280.000 cementu,
660 m 3 piasku,
100 „ szutru,
800 kg. gipsu,
700.000 sztuk cegieł do muru,
4000 sztuk cegieł szamotowych nor­

m alnych,
20.000 kg. wapna,
40 wałków papy dachowej.

XII. Różne m ateryały:
700 kg. kwasu węglowego,
500 m. różnych pasów,
30 kg. rzem ieni do szycia pasów 8 %  

szerokich,
50 sztuk wężów do ciśnienia powietrza 

ze stalowym pokrowcem 1 3 %  średnicy w 
św ietle po 15 m. długich,

30 sztuk wężów do tłoczenia powietrza 
ze stalowym  pokrowcem 2 5 %  średnicy w 
świetle po 10 m. długich,

2000 m. sznuru (Reb),
100 kg. liny konopnej 12— 3 0 % ,
600 rączek do haków,
100 rączek do oskardów,
600 rączek do łopat,
3200 rączek do pik do węgla,
100 sztuk kółek do taczek,
100 sztuk p ił łukowych,
120 sztuk pił taśmowych, metalowych, 
120 sztuk szkiełek do wodowskazów 

wraz z uszczelnieniami,
18.700 kg. owsa,
27.400 kg. siana koniczynnego,
3600 kg. słomy.
Pisem ne oferty zaopatrzone 1-koronową 

m arką stem plową od arkusza, z napisem  „Do­

stawa m ateryałów ;‘ należy wnosić do 10 g ru ­
dnia 1913 r. w południe, na  ręce c. k. Dy- 
rekcyi gw arectw a węglowego w Brzeszczach.

Do wnoszenia ofert należy użyć wzo­
rów ofiarowania, które wraz z warunkami 
dostawy wysyłane będą na żądanie bez­
płatnie.

0 . k. Dyrekcya gw arectw a węglowego 
w Brzeszczach.

Brzeszcze, w listopadzie 1913.

H . en. E . 7645/12 (5) (16255)
•/IiU,HTai],HHHHH eflHKT.

H a  BHeceHe eK3 eKByiouoi cropoHH To- 
BapucTEta „3am,HTa 3eM.nH“ y  JIbbobi Bi/(- 
6y&e c a  ą h h  17 naĄOaHCTa 1913, ro^uria  8  
n e p e g  uoay^HCM b tIm cyĄ i, KOMHaTa u. I .,  
Ha ni,a,CTaBi Tenep 3 aTBep/i,Mceimx yMOB Jii- 
pHTamiH caiĄyrouHx hc^bemchmoctuh :

i'p. kh . rpoM. TyacmaiB bhk. rin . u.
172, x a ia  3 óyĄHHicaMH rocno^apcKHMH, o-
ropo^OM i ayKa&iii,

rp . kh . rpoM TyacaaiB bhk. rin . u.
173, p ia n  b HHBi IlepecT aB ,

fp . kh. rpoM. TyacnaiB bhk. r ia . u.
457, ayK a b  HHBi M ouap,

iJp. kh . rpoM TyacnaiB bhk. rin . u
497 , p ia n  b hhb i H m hhhh,

r p  kh. rpoM. T yacnaiB  bhk. r in . u.
696, p ia ł i  ayKH Ha^ piKOB HeuBa 

B apT icT t n ic n a  on /m eim :
10.300 Kop.,
500 Kop.,
500 Kop.,
1000 Kop.,
2300 Kop.
HanHH3ma oij>epTa:
6 8 6 6  Kop. 6 6  c o t ,
333 Kop. 32 cot.,
333 Kop. 32 co t.,
6 6 6  Kop. 6 6  c o t . ,
1533 K o p . 32 c o t .
HH3me HafiireHiiioi oczep in  upo^aac He 

Bi^óyĄeTB ca.
JIł'H ,H TanH hH i yM OBH  i  rp aM O T H , bI^ho 

c a u i  c a  ą o  hc/i.bhskhmocthh i B H T a r  r i n o -  

TeU H H H , B H T a r  K a T a C T p a a B H H H , npO TO K O .IH  

o n iH e H a  i  x .  a  ) ,  M o a cy T B  o x o u i  /r,o R y n n a  

n e p e r a a H y T H  b H ira in e  o s H a n e m M  Cyg/i n i k ­

n ą ć  y p a Ą O B H x  to ą h h .
IIp a B a , aepc .3 KOTpi aipHTapHa Syaaón 

Heg,onycTHMOK), naaeacHTB aroaocHTH b cyfii 
Hanni3HiHme Ha ai'nHTan;HHHiM r e p a  i hi ne- 
pe,a, aiHHTanH6io, 6o iHaKme Bace He 6y^e 
MoacHa Ix ni^HecTH m,o A° T°i He^Bnacn-
MOCTH.

O Ąa.iBniiM nepeó iry  ałgHTapHHHoro 
nocTynoBaHa nosi^oMaaTH c a  6y^e oroao- 
nieHGM Ha Ta6aHn;H cy^OBin Ti oco6h, 
KOTpHx n i#  to h  uac Ha HeflBHacHM0CTax e 
np asa  a6o T arapi ycTaHOBaeHi a6o b naci 
afgHTanHHHoro nocTynonaHa 6 jĄ y ib  ycTa- 
HoBaeni a to  b pasł, kojih6h Ti ocoóh am  
He MemicajiH b 0Kpy3i n i^nneanoro  cy^y , 
am  He BKa3aan noiMeHHo HOBHOBaacTHHKa 
^ a a  ^opyaeHB mciii Karauoro b MicpeBocTH
< w -

L(. k. C y^ HOBiTOBHH, Bifl^Ła I. 
K aayn t, ą h h  5 annH a 1913.

164 gm. Złotniki, składającej sie z pbud 14 
pgr. 22* 1673. 1796/4, 1820^ 1917/2, 1920, 
2093, 2195 i 2087 ocenionych na łączną 
kwotę 2517 kor. 29 hal. wraz z przynah żuo- 
ściami, składającem i się z mieszkania, dwie 
stajnie i stodoły, piwnicę, 15 jasionów, 6 
świerków i 6 śliw.

Najniższa cena wynosi 1678 kor. 18 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż do skutku nie 
przyjdzie.

W arunki licytacyjne, k tóre się zara­
zem zatwierdza i odnoszące się do tych nieru­
chomości dokum enta (wyciąg tabularny, wy­
ciąg katastralny , protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy mający chęć kupienia przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 11.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
W iśniowczyk, 17 października 1913.

term inie licytacyjnym  przed rozpoczęciem 
licytacyi, inaczej pretensye tego rodzaju co 
do samej nieruchomości nie mogłyby być już 
zc skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

Wyznaczenie term inu licytacyjnego na­
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wzmiankowanych cząstek 
nieruchomości.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Kopyczyńce, d. 29 października 1913.

L. cz. E . 2143/13 (3) (16307 1 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności, 
Na wniosek Izaka Spatza z Leżajska, 

odbędzie się dnia 3 grudnia 1913 o godzinie 
9 przed południem  w biurze Nr. 5, Ucyta 
cya połowy realności lwh. 934 i całych r e ­
alności lwh. 944 i 1701 ks. grt. Leżajsk, 
oszacowanych na 16.853 kor.

Najniższa oferta, niżej której sprzedaż 
n ie  nastąpi, wynosi 11.235 kor. 32 hal.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Leżajsk, dnia 18 października 1913.

L. cz. E . 843/13 (15392)
E dykt licytacyjny.

D nia 5 grudnia 1913 o godz. 9 przed 
południem  w biurze N r. V., odbędzie się 
licytacya realności:

lwh. 231 ks. gr. Ohlebowice świrskie
całych,

lwh. 1385 ks. gr. Cblekowice św irskie
całych.

W artość szacunkowa: 
ad 1. 3372 kor., 
ad 2. 1800 kor.
Najniższa oferta : 
ad 1. 2248 kor., 
ad 2. 1200 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Przem yślany, d. 17 października 1913

L. cz. E . 1288/13 (6) (15666)
E dykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
D nia 5 grudnia 1913 o godzinie 9 30 

przed południem  odbędzie się w biurze Nr. 
7, licytacya realności lw h. pół 868 ks. gr. 
W iszenka, realność wiejska z zabudowaniami 
gospodarczymi.

W artość szacunkowa 1400 kor. 
Najniższa oferta 1050 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie

nastąpi.
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Janów , dnia 17 października 1913.

L. cz. E. 26/13 (15543
E dykt licytacyjny.

Na żądanie M aryi Michałowej ks, Ogiń­
skiej zastąpionej przez adw. dr. Schwagera, 
odbędzie się dnia 5 grudnia 1913 o godzinie 
3 po południu w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 11 w W iśniowczyku licytacya 
11/60 części i 16 z 5/60 części realności lwh.

L. cz. E. 2751/13 (4) (16302)
E dykt licytacyjny.

Na żądanie Samuela Landego w Czort- 
kowie odbędzie się duia 27 listopada 1913 o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze N r. 4, licytacya 1/3 
bzęści realności obj. lwh. 35 gm. Oryszko- 
wce, składającej się z parceli budowlanej 
lkat. 84/1, pgrt. lkat. 256/1, 257/2, 158/1 i 
2238 (zagroda włościańska i ogród obsz. 66 
ar. 76 m 2).

Nieruchomość w ystawiona na licy tac ję  
j - s t  oceniona na 1665 kor.

Najniższa cena wynosi 1110 koron, po­
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

W arunki licytacyjne, które się zatwier 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do­
kumenta, (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
s tn ln y , protokoły ocenienia i t. d.), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy 
mienionym, w biurze N r. 14.

Takie prawa, wobec których licytacya 
niniejsza byłaby niedopuszczalną należy zgło­
sić w sądzie najpóźniej na wyznaczonym te r­
minie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchom ości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jak ie  prawa lub 
ciężary na  powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych w ydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na  tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnom ocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 
Kopyczyńce, dnia 22 października 1913.

L. cz. E . 2223/13 (7) (16301)
Na żądanie Towarzystwa pożyczkowego 

i oszczędności w Husiat.ynie, odbędzie się 
da ia  3 grudnia 1913 o godzinie 9 przed po­
łudniem  w sądzie niżej wymienionym w biu­
rze Nr. 4 licytacya:

a) realności obj. lwh. 2570 gm. Kopy- 
czyńee składającej się z pgr. 3460 (rola obsz 
85 a. 56 m. kw.),

b) realni ści obj. lwh, 676 gm. Kopy- 
czyńre, składającej się z pgr. 2225 (rola 
obsz. 44 ar. 92 m. kw.),

c) 4/5 części realności obj. lwh. 887 
gm. Kopyczyńce, składającej się z pbud 80, 
z pgr. 201, 202, 203 (obejście włościańskie, 
obsz. 66 ar. 97 m. kw. (wraz z przynależno 
ścią ad c) składającą się ze studni.

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione:

ad a) na 2000 kor., 
ad b) na 500 kor., 
ad c) na 3352 kor., 
przynależności zaś na  150 kor. 
Najniższa cena w ynosi: 
ad a) 1332 kor. 32 hal., 
ad b) 333 kor. 32 hal., 
ad c) łącznie z przynależnością 2333

kor. 66 hal.jj
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
W arunki licytacyjne i odnoszące się do 

tych nieruchom ości dokumenta, może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych w zasadzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 14.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić w sądzie najpóźniej przy wyznaczonym

Rozmaite obwieszczenia.
L. Prez. 33.758 (15898 3 - 3 )

O b w i e s z e n i e .
O. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 

ogłasza uiniejszem, że p. A ntoni Teleśnicki, 
c. k. notaryusz w Bodzanowie, wskutek przy­
zwolonego reskryptem  c. k. M inisterstw a 
sprawiedliwości z 22 sierpnia 1913 L. 18.031 
przeniesienia go na urząd c. k. notaryusza 
w D elatynie, z dniem 23 października 1913 
z urzędow ania w Budzanowie ustępuje, a dnia 
30 października 1913 urzędowanie w Dela­
tynie obejmuje.
Prezydyum c. k. Sądu krajowego wyższego. 

Lwów, dnia 19 października 1913.

L. cz. Ow. 2241 13 (2) (15640 2 - 3 )
E d y k t .

Przeciw  W ładysławowi i A n astaz ji 
Bukowskim z Nowego Sącza, których miejsce 
pobytu je s t nieznane, wniesiony został do 
c. k. sądu obwodowego w Nowym Sączu 
przez Łem kijskij Sojuz w Nowym Sączu po­
zew o zapłatę sumy wekslowej 1800 ko­
ron zpo.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty powyższej sumy wekslowej zpn.

Celem strzeżenia praw pozwanych W ła­
dysława i Anastazyi Bukowskich ustanaw ia 
się p. dr. Jagoszewskiego, adwokata w No­
wym Sączu, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej spraw ie na  ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnom ocnika nie zamianują. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Nowy Sącz, dnia 22 października 1913.

L. cz. Og. I. 240/13 (2) (16049 2 - 3 )
Przeciw Zofii Nowak z Rupniowa, któ­

rej miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu obwodowego w Nowym 
Sączu przez Towarzystwo eskontowe w No­
wym Sączu pozew o zapłatę sumy 1034 kor. 
06 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 28 listopada 1913, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanej Zofii 
Nowak ustanaw ia się p. dr. S tanisław a P lisa, 
adw. w Nowym Sączu, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
raudkę w rzeczonej spraw ie na jej koszt 
i niebezpieczeństwa, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika n ie  zamianuje. 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Nowy Sącz, dnia 24 października 1913.

L. cz. Cw. 1941/13 (1) (15586 2 - 3 )
E d y k t .

Przeciw Leonowi Forsterow i, przedtem  
w Zakopanem, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
obwodowego w Nowym Sączu przez filię 
galic. Banku hipotecznego w Krakowie pozew
0 zapłatę sumy wekslowej 450 kor. i 450 
koron.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty powyższej sumy wekslowej.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
naw ia się p. dr. Karola Persa, adwokata w 
Nowym Sączu, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddz. II.
Nowy Sącz, dnia 26 sierpnia 1913.

L. cz. C. III . 268/13 (1) (16256)
E d y k t .

Przeciw niewiadomemu z miejsca po­
bytu Ohaimowi Leizorowi Sigalowi z Ka­
mionki strum iłow ej, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
powiatowego w Kamionce strum iłowej przez 
Adelę Suehman w Kamionce strum . pozew 
o uznanie w łasności 1/6 części sumy ubez- 

I pieczenia w kwoeie 26.999 kor., złożonej
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w depozycie c. k, sądu powiatowego w Ka­
mionce strumiłowej.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do rozprawy na dz eń 18 bstopada 
1918, o godzinie 10-80 przed południem.

Oelem strzeżenia praw kuranda usta­
nawia się p. adwokata dr. Krówczyńskiego 
w Kamionce strum  , kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randa w rzeczonej spraw ie na  jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje 

Ó. k. Sąd powiatowy. Oddział III.
Kamionka strum ., dnia 5 listopada 1913.

L. 3283 (16283 1— 8j
O b w i e s z c z e n i e .

W ydział pow atowy w Ropczycach po­
daje do wiadomości P. T. opłacających po­
datki bezpośrednie w powiecie ropezyckim, 
że projekt budżetu powiatowpgo funduszu 
adm inistracyjnego i Dowiatowego funduszu 
drogowego na rok 1914 można przeglądać 
w czasie od 16 listopada do 29 listopada 
1913 włącznie w godzinach urzędowymi w 
biurze W ydziału powiatowego w Ropczycach.

Z W ydziału powiatowego.
Ropczyce, dnia 10 listopada 1913.
S ekretarz: P rezes :

Kwiatkowski. Hr. Romer.

L. IX. a. 4/120 (16281)
E  d y k t.

0. k. Nam iestnictw o podaje niniejszem 
do powszechnej wiadomości, że komisya ob­
chodowa wraz z rozprawą wywłaszczeniową 
w spraw ie projektu uzupełniających budowli 
ochronnych przeciw wielkim wodom na le­
wym brzegu W isły poniżej ulicy Piekarskiej 
w Krakowie — odbędzie się dnia 28 li­
stopada 1913 i rozpocznie o godzinie 9-tej 
rano na miejscu budowy.

Wykazy gruntów , które m ają być wy­
właszczone wraz z planam i projektu wyłożone 
będą stosownie do po tanow ień § 7 rozp. 
min. z 23 kw ietnia 1903, Dz. p. p. Nr. 90, 
w M agistracie m iasta Krakowa przez dni 14 
do przejrzenia dla ogółn.

Pro jek t szczegółowy można przeglądać 
w M agistracie m iasta Krakowa.

Zarzuty przeciw projektowi jakoteż prze­
ciw wywłaszczen u można wnosić w ciągu 
tych 14 dni do M agistratu w K akowie lub 
też przy rozprawie na miejscu.

Zarzuty późniejsze nie będą uwzglę­
dnione.

Z c. k. Nam iestnictwa.
Lwów, dnia 7 listopada 1913.

Za c. k. N am iestnika:
U s t y a n o w s k i w. r.

L. cz. Ow. 1990 13 (2) (15426 1 - 3 )
E d y k t.

Przeciw  M ichałowi Szyrajewowi z No­
wego Sącza, którego miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu obwo­
dowego w Nowym Sączu przez Stanisław a 
Bocheńskiego z Nowego Sącza pozew o za­
płatę sumy wekslowej w kwocie 3400 ko­
ron  zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty powyższej sumy zpn.

Oelem strzeżenia praw pozwanego Mi­
chała Szyrajewa ustanaw ia się p. dr. Pa- 
sionka, adwokata w Nowym Sączu, kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku­
randa w rzeczonej spraw ie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Nowy Sącz, dnia 5 września 1913.

L. cz. Ow. 2287/13 (1) (15639 1 - 3 )
E  d y k t.

Przeciw  Izaakowi Barberowi, którego 
miejsce pobytu je s t nieznane, w niesiony zo­
s ta ł do c. k. sądu obwodowe-o w Nowym 
Sączu przez Salomona Seifm ana w Chrzano­
wie pozew o zapłatę sumy wekslowej w kwo­
cie 6000 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty powyższej sumy wekslowej zpn.

Celem strzeżenia praw pozwanego Izaaka 
B arbera ustanaw ia się p. dr. M anheim era, 
adwokata w Nowym Sączu, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej spraw ie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Nowy Sącz, dnia 28 października 1913.

L. cz. C. IV. 221/13 (16126)
Przeciw  nieobecnym  M ikołajowi i Mi­

chałowi Zawojskim z Królika wołoskiego 
w niosła A nna z Rudowskich 2-śl. Orysik 
z Królika wołoskiego pozew o 1000 koron. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au-

' dyencyę na dzień 11 listopada 1913, o godz. 
9 rano.

Celem strzeżenia praw powyższych usta­
nowiono p. c. k. netaryusza Ju liana  Kuryło- 
wicza w Rymanowie kuratorem .

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Rymanów, dnia 30 października 1913.

L. cz. C. II. 571/13 (1) (16306)
E  d y k t.

Przeciw niewiadomej z m iejsca pobytu 
Anieli Rusinek wniósł powód Józef Ing lo t z 
Dembiny pozew o 630 kor. zpn.

U stna rozprawa odbędzie się dnia 17 
listopada 1913, o godz. 9 rano, w sali Nr. 1.

Ustanowiony dla strzeżenia praw po­
zwanej kuratorem  Józef Rejman z Głuchowa, 
będzie ją  zastępywać w rzeczonej sprawie 
na jej koszt i niebezpieczeństwo, dopóki ta 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Łańcut, dnia 6 listopada 1913.

L. cz. Cm. IX. 17 13 (2) (16220 1 —8)
E d y k t.

Przeciw Piotrow i Maciui a, którego m iej­
sce pobytu je s t nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądn krajowego cywilnego we Lwo­
wie przez M endia Baumohl pozew nakazowy 
o 2600 kor. zpn.

N a podstawie pozwu wydany został 
nakaz zapłaty do 1. cz. Cm. IX. 17/13 (1) 
dnia 17 czerwca 1913.

Celem strzeżenia praw  P io tra  M aciury 
ustanaw ia się p. adwokata dr. Romana Kul­
czyckiego we Lwowie, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie Pio­
tra  M aciurę w rzeczonej spraw ie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnom ocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd krajowy cywilny,
Oddział IX.

Lwów, dnia 17 czerwca 1913,

L. cz. C. I. 389/13 (1) (16310 1 - 3 )
E  d y k t.

Przeciw Demkowi Sikora, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, w niesiony został 
óo c. k. sądu powiatowego w Nowemsiole 
przez A ndrzeja Jakóbowskiego i Bazylego 
Juziuka pozew o 306 kor. 87 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
term in na. dzień 26 listopada 1913, o godz. 
8 przed połudn., w biurze Nr. 9.

Celem strzeżenia praw niew adom ego 
z miejsca pobytu Demka Sikory ustanawia 
się W asyla Poruczluka w Koszlakach kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie swego 
kuranda w rzeczonej spraw ie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnom ocnika nie zam anuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Nowesioło, dnia 14 września 1913.

L. cz. C. II. 551/13 (2) (16124)
Przeciw  K atarzynie Chowaniec po H ie­

ronim ie zam. Dylong z Posady jaśliskiej 
wniosło Towarzystwo zaliczkowe w Rym ano­
wie pozew o 1520 kor.

Rozprawę wyznaczono na dzień 18-go 
listopada 1913, o godz. 9 rano, biuro Nr. 1.

K uratorem  dla pozwanej ustanowiono 
p. adwokata dr. Schiffa w Rymanowie na 
koszt pozwanej.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Rymanów, dnia 5 listopada 1913.

L. cz. C. 426/13 (16196)
E  d y k t.

Przeciw  Paraśce Huba, której miejsce 
pobytu je s t nieznane, w niesiony został do
c. k. sądu powiatowego w Muszynie przez 
Ju rka  Hubę, gospodarza w Krynicy, pozew o 
zapłatę kwoty 400 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
audyencya na dzień 19-go listopada 1913,
0 godz. 10-30 rano.

Celem strzeżenia praw Paraski Huba 
ustanaw ia się p. dr. Eliasza Loewenthala, 
adwokata w Muszynie, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randkę w rzeczonej spraw ie na jej koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
n ie zgłosi lub pełnom ocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Muszyna, dnia 18 października 1913.

L. cz. C. I, 344/13 (16211)
E  d y k t.

Przeciw  Iwanowi Abramiukowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, w niesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Zabłotowie przez 
niel. K atarzynę Iwańczuk pozew o alim enta- 
cyę i ojcostwo.

N a podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 17 listopada 1913, o godz. 
9 rano, w biurze Nr. 16.

Celem strzeżenia praw nieznanego z

miejsca pobytu Iw ana*A bram iuka ustanaw ia 
się p. dr. Antoniego Bartza w Zabłotowie 
adwokata w Zabłotowie, kuratorem .

Tenże kurator zastępywać będzie powyż 
wymienionego pozwanego w rzeczonej spra­
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, do­
póki on w sądzie się nie zgłosi lub peł­
nomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Zabłotów, dnia 4 listopada 1913.

L. cz. C. II. 135/13 (2) (16128)
E d y k t.

Przeciw M arcinowi Podleśnem u i W a­
sylowi Czaharyńskiemu, których miejsce po­
bytu je s t nieznane, wniesiony został do c, k. 
sądu powiatowego w Skałaeie przez Pow ia­
towe Towarzystwo kredytowe pozew o 227 
koron.

Na podstawie pozwu wyznaczony został 
term in do rozprawy na dzień 17 listopada 
1913, o godzinie 10 przed południem , biuro 
Nr. 5.

Celem strzeżenia praw powyższych usta­
nawia się p. adw. dr. E hrlicha w Skałaeie 
kuratorem .

Tenże kurator zastępywać ich będzie 
w rzeczonej spraw ie na  ich koszt i niebez­
pieczeństwo, dopóki oni wsądzie się nie zgło­
szą lub pełnom ocnika nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Skałat, dnia 13 października 1913.

(16036 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

W pisani zostali dnia 31 października 
1913 na listę  adwokatów: dr. W itołd F ran ­
ciszek Bielański, dr. Kazimierz Krechowiecki, 
dr. Jonasz Srhiffraan — wszyscy trzej z sie­
dzibą we Lwowie.

Z W ydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 3 listopada 1913.

L. cz. Cw. 2202.13 (2) (15587 1 - 3 )
E  d y k t.

Przeciw Leonowi i R uginie Forsterom  
z Zakopanego, których miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c. k. sądu 
obwodowego w Nowym Sączu przez Bank 
związkowy w Nowym Targu pozew o zapłatę 
sum wekslowych w łącznej kwocie 20.800 
kor. zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty powyższych sum wekslowych.

Celem strzeżesia praw  pozwanych Leona 
i Reginy Forsterów  ustauaw ia się p. dr. M .' 
Korbla, adwokata w Nowym Sączu, kura­
torem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów  w rzeczonej sprawie na  ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
n ie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II.

Nowy Sącz, dnia 15 października 1913,

U  cn. H b. 3952 13 (3) (16228)
E  % E K T.

UpoTHB MnKonaeBH MaKCHMiB i  Bacn  
nesH ^ ock ouob h  3 KadapoBgiE, KOTpnx Mic 
g e  nodyTy He e sigOMe, BHeeao TosapncTBO 
3agaTK Be b 36opoBi b g. k. OKpyasmM cyg i 
b 3onoueBi no30B o 260 Kop.

H a  n ig cT a si no3By BHgaHO Haica3 3a- 
nnaTH 3 1 4  . ih h h h  1913.

fljia  CTepeaceHH npaB HeB. 3 Micgn 
nooyTy ni3BaHHX ycraHOBjuie c a  n. gp. B a ­
n a , agBOKaTa b 3oaoueBi, KypaTopoM.

T onące KypaTop d y g e  HeB. ni3saHHx 
3  m n. b 3ragaHifi c u p a s i Ha ix  Hede3ne- 
h h ic t b  i  KomTa Tais gOBro 3acTynaTH, a&c 
o h h  ad o b  c y g i  3roaocHTB c a  ado bh m I h h t b  
noBHO saacTga.

E(. k. C yg OKpyacHHH, B ig g ia  II .
3 o ao u iB , gHH 14 na3gepHHKa 1913 .

U. cn. H b . 421 D l 3 (2) (16230)
E  g  H K T.

npOTHB łBaHOBH KopHHKOBCKOMy 3 
BopoHHKiB, KOTporo Micge nodyTy He e si- 
gOMe, BHecao KpegHTOBe TosapncTBO CaMO 
noMOu b 3oaoueBi b g k. OKpyacHM cygi b 
3oaoueBi ho30b o 550 Kop.

H a n i g c T a s i  no3By BHgaHO Haica3 3a 
naaTH.

J\p.si CTepeaceHa npaB HeB. 3 iriega 
nodyTy ycTaHOBaae c a  n. gp. MiTTeaBMaHHa, 
agB. b 3oaoueBi, KypaTopoM.

Tonące KypaTop dyge HeB. 3 n ic g a  n o­
dyTy b 3ragam n cn p asi Ha ero Hede3neu- 
HicTB i KomTa TaK gOBro aacTynaTH, aac bIh 
ado b c y g i 3roaocnTB c a  ado bhmIhhtb no- 
BHOsaacTga.

L(. k. C yg OKpyacHHH, B igg ia  II .
3 o ao n iB , gHH 20 na3gepHHKa 1913.

Konkursa.
L. XIV. 3320 (16323)

Obwieszczenie konkursu.
C. k. M inisterstw a wyznań i oświaty

chcąc zachęcić artystów  malarzy do złożenia 
próby twórczości na polu m alarstw a history­
cznego rozpisuje niniejszem  konkurs na szkic 
obrazuj przeznaczonego dla sali galowej no­
wego gm achu |c . i k. M inisterstw a wojny we 
W iedniu, j| który ma przedstawiać „Przegląd 
wojska^ M aksym iliana I. w Trydencie w r, 
1508“.

Rodzaj, formę i technikę tego dzieła 
pozostawia się dowolnemu wyborowi artysty.

Projekty na konkurs m ają być wyko­
nane w ł/r> naturalnej wielkości i tak wypra­
cowane, zeby z nich można rozpoznać nie- 
tylko m yśl kompozycyi ale też wyraźnie i 
charakter kolorytu.

W  konkursie mogą brać udział tylko 
artyści obywatele Państw a austryackiego.

Jako sędziowie konkursu będą fungo- 
wać członkowie stałej sekcyi komisyi dla 
sztuk pięknych we W iedniu, a mianowicie: 
prof. Akademii sztuk pięknych we W iedniu 
Henryk Angeli, dyrektor państwowej galeryi 
obrazów radca Rządu dr. F ryderyk Dórn- 
hoffer, artysta m alarz Józef E ngelhart, prof. 
Akademii sztuk pięknych we W iedniu E d­
mund H ellm er artysta  m alarz dr. Rudolf 
Junk, JE . Karol hr. Lanckoroński — Brzezie, 
prof. Akadem ii sztuk pięknych we W iedniu 
starszy radca budownictwa F ryderyk Ohmann, 
prof. Akadem ii sztuk pięknych we W iedniu, 
Ferdynand Schmutzer, prof. U niw ersytetu, 
prałat, radca dworu dr. H enryk Swoboda,
em. prof. Akadem ii sztuk pięknych we W ie­
dniu W iliam  Unger, em. prof. Akademii
sztuk pięknych we W iedniu radca dworu 
Oton W agner, prof. c. k. szkoły politechni­
cznej we W iedniu, art. rzeźbiarz Rudolf Weyr, 
em. prof. Akademii sztuk pięknych we W ie­
dniu Kasper Zumbusch, następnie jako re­
prezentanci c. i k. M inisterstw a wojny, c. i k. 
generał-porucznik Geipek.

Nagrody są następujące:
jedna I. nagroda w kwocie 5000 kor.,
jedna II. nagroda w kwocie 2000 kor.,
trzy nagrody każda po 1000 kor.
Sędziom konkursu przysługuje prawo ze 

względów artystycznych rozdać nagrody także 
w inny sposób.

A rtysta, który otrzyma jedną z nagród 
nie nabywa tem  samem tytu łu  do żądania, 
aby mu poruczone zostało wykonanie obrazu.

N atom iast nie może c. k. M inisterstw o 
wyznań i oświaty poruczyć wykonanie obrazu 
takim  kompetentom, którzy nie otrzym ali na­
grody konkursowej.

Prem iow ane szkice przechodzą na wła­
sność c. k. M inisterstw a wyznań i oświaty, 
prawo autorstw a jednak pozostaje naw et i 
w tym wypadku zastrzeżone artystom  biorą­
cym udział w konkursie.

Każdy z ubiegających się je s t obowią­
zany wykonać na żądanie obraz w edług swe­
go projektu za honoraryum  co do którego ma
się ugodzić, które jednak nie może przekra­
czać kwoty 20.000 koron.

W szystkie szkice będą po przyznaniu 
nagród publicznie wystawione.

Szkice zaopatrzone w godło i napis
„Konkurs na obraz historyczny" (W ettbew erb 
fur ein H istoriengem alde), należy nadsyłać 
do c. k. M inisterstw a wyznań i oświaty w 
ciągu sześciu miesięcy od dnia rozpisania 
konkursu w „Gazecie W iedeńskiej" („W iener 
Zeitung").

Nazwisko i adres artysty należy podać 
w zamkniętej, również powyższem godłem 
oznaczonej kopercie.

Ubiegający się artyści mogą zażądać
od Dyrekcyi urzędów pomocniczych c. k. M i­
nisterstw a wyznań i oświaty za zapłatą 2 kor.:

1. Szkicu i opisu ubikacyi, dla której 
obraz jest przeznaczony.

2. Inform acyj co do dat historycznych 
służących za podkład danego tem atu.

Nie prem iowane szkice m ają być pod­
jęte  w ciągu pierwszych ośmiu dni po za­
mknięciu wystawy w c. k. M inisterstw ie wy­
znań i oświaty.

C. k. M inisterstw o wyznań i oświaty.
Z c. k. Nam iestnictwa.

Lwów, dnia 7 listopada 1913.

Upadłości.
L. cz. S. 29/13 (3) (16273 1 - 3 )

E dykt konkursowy.
O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie zezwolił na otwarcie (kupieckiego) 
konkursu do m ajątku prot. firmy galic. To­
warzystwa kredytowego dla przemysłu budo­
wlanego we Lwowie.

Komisarzem konkursowym m ianuje się
c. k. radcę Sądu krajowego dr. S tanisław a 
W armskiego, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy p. dr. Teodozego Zająca, adwokata we 
Lwowie.

W ierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyencyi, wyznaczonej na dzień 13 listopada 
1913 o godz. 10 przed południem w tym Są­
dzie w biurze Nr. 19 przedłożyli dokumenta, 
poświadczające ich roszczenia, przedstawili 
swoje wnioski względem zatwierdzenia tym ­
czasowego zawiadowcy lub zam ianowania in ­
nego i jego zastępcy oraz przystąpili do 
wyboru wydziału wierzycieli.
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Wzywa się także tych wszystkich, k tó­

rzy chcą wystąpić z roszczeniami jako wie­
rzyciele konkursowi, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkursowej, 
zgłosili w tym Sądzie najdalej do dnia 13 gru­
dnia 1913, a na  audyeucyi likwidacyjnej na 
dzień 16 grudnia 1913 o godzinie 10 przed 
południem w tymże sądzie wyznaczonej, poli­
kwidowali je i ustanow ili dla nich  porządek.

W ierzyciele, którzy, zaniedbają term inu 
zgłoszenia, będą obowiązani tak poszczegól­
nym wierzycielom jak i masie upadłościowej 
zwrócić koszta, urosłe przez ponowne zwoła­
n ie  ogółu wierzycieli i badanie dodatkowego 
zgłoszenia i bedą wykluczeni od podziałów, 
już uskutecznionych na podstawie formalnego 
projektu podziału.

W ierzycielom na audyencyi likwidacyj­
nej jaw iącym  się i zgłoszonym służy prawo 
w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać osta ecznie wolnym 
wyborem inne osoby swego zaufania.

Audyencyę likw idacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczych spólników będzie oddzielnie 
prowadzonem.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gazety Lw ow skiej1*.

W ierzyciele, którzy nie mieszkają we Lwo­
wie lub w pobliżu, m ają wymienić w zgło­
szeniu pełnom ocnika dla doręczeń, w temże 
m iejscu zamieszkałego, w przeciwnym bowiem 
razie na wnioszek kom isarza konkursowego 
ustanow i się dla nich, n a  ich koszt i niebez­
pieczeństwo, pełnom ocnika dla doręczeń.

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII.
Lwów, dnia 6 listopada 1913.

Wyroki prasowe.
L. cz. P r. III. 122/13 (3) (16899)

O b w i e s z c z e n i e .
0. k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 

n a  wniosek c. k. P rokuratora Państw a, że 
zamieszczone w Nr. 249 czasopisma „Na- 
przód“ z dnia 29 października 1913 artykuły 
względnie ustępy artykułów pod ty tu łem :

1. „Taniec szabel policyjnych1' w na­
pisie tegoż artykułu i w ustępach:

1. od słów : „z jednej strony...." do 
słów : „ ... i szable policyjne" i

2. od słów : „Lecz tam gdzie...." do 
słów : „.... igrać z ludnością" (stronica 3),

II. „Samobójstwo żołnierzy" od słów : 
„Sąsiadujący ludzie" do słów : „... biednymi 
huzaram i" (str. 5) zawierają w swej osnowie 
znamiona w y.tępku z § 491 u. k. i art. V. 
ust. z 17 grudnia 1862 1. 8/63 Dz. u p., 
że zakazuje się rozszerzania napisu pierwsze­
go artykułu i inkrym inow anyc ustępów oby­
dwu pierwszych artykułów.

0. k. Sąd krajowy jako prasowy,
Senat III.

Kraków, dnia 30 października 1913.

L. cz. P r. III. 127 13 (3) (14148)
O b w i e s z c z e n i e .

0 . k. sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. P rokuratora Państw a, że 
zamieszczone w Nr. 45 czasopisma „Prawo 
ludu" z dnia 7 listopada 1913 ustępy arty ­
kułu pod tytułem  „N-.ech żyj« Koło polskie!" 
od słów : „Ciesz się narodzie" do słów :
„swoich in t-resów " (str. 2, ł. 2), zaw ńra  w 
swej osnowie znamiona zbn dni z § 63 k. 
k., że zakazuje się rozszerzania inkrym ino­
wanego ustępu.

0 . k. Sąd krajowy, jako prasowy,
Senat III.

Kraków, dnia 6 listopada 1913.

Firmy.
H . cn. 4>iPM. 991 13 C tob. V. 146 (15567) 

B n a c  (jńpMH 3apoÓKOBoro i rocno^apcKoro 
CTOBapameHa.

B uucaH o ,a;o peecT py 3apoÓK0BHX i 
rocno,a,apcKHx cTOBapameHŁ.

Óci^OK CTOBapamena: T o n n e .
<E>ipiua 3By uuTŁ : 1'ocno^apcKO - Topro- 

Bejoa>HO-KpeĄHTOBHH Coro3, CTOBapameHe 3a- 
peecTpOBaHe 3 orpaHHUeHOio nopyKOio b 
P o n u y .

,ĄaTa eTaTyTy: 5 Man 1913.
IIpe^MeT niflupusMCTBa:
a) K ynosaT u, apeH^yBaTH i HaHiiaTH 

PpyHTH i óy,a,HHKH b nu ra  Be^eHfl enhiLHO- 
ro  rocno^apcT Ba chLiłh h m h  cu ^ a iin  cboix 
uaeHiB i b i x  xoceH ,

6) 6 ją OBara, KynoBaTH, npo^aBaTH i 
OĄ^aBaTH b HaeM floiua ,a,o MemKaHŁ Baran­
i o  noo,a,HHOKi MemKaHfl,

b) ypa^acyBaTH 'cKaa^,H (M atasunr) 
3Hapa^,iB rocno^,apcKHx, HaL03iB, aóiaca, Ha- 
ciHfl i  h h iuh x  3eMaeiM0fliB Ąjia  cBoix uae- 
HiB i b  ix  xoeeH,

r )  npoBa^HTH ąjih cb o !x  u jem B  i  b 
IX XOCeH TOpfCUdiO Cpe^CTBaUH eoh chb h  i

! npe^M erraMH noTpiÓHHMH ą j i s i  ^OMamHoro i 

puiBHHUoro rocn o ^ ap cT B a, n p o M H cay i ocoóh- 
c th x  n oT p eó  cboix u.neHiB,

Ą) 3aiiMaTH c a  nepeTBoproBaneM npo- 
AyrauB rocno^,apcKHx cboix uaem B i  npo- 
âMCHio uaeHaii BHTBopiB cboix maemB,

e) ypa/i,acyBaTH  M a n n a  ą o  M eaeH a 3Ói- 

aca cboim uaeHdM,
ac) BapoóaaTH caaaMH cboix u.aeHiB 

3Hapa/i;H rocno^apcKi i  Bcani ^ p yri npefl- 
MeTH, noTpiÓHi ,2,0 peMecaa i npoMHcay, aK 
i ,2,0 ocoóncToro yacHTKy cboIx naeHiB,

3) HaóyBaTH i  y^epacyBaTa 3napa^,a 
r o cn o ^ a p cK i i B i^ a B a T H  i x  f l o  y a c a T K y  ue- 
pe3 HaeiM cboim uaeHaM,

h ) npHBMaTH KaniTaaa pp oóopoTy 3a 
ycaOBaeHHM onpopeHTOBaHeM,

i)  y^ ,iaaTH  a a in  cboim uaeHaM /(eme- 
bhx i npHCTyimax noaeauoK Ha ni^HeceHe 
ix  rocno^apcTBa a6o npoMacay,

k) Beci'H MoaonHy cn ian y  pjia  cboix 
u^eniB,

ji) ypa^acyBaTH pjia. cboix maemB.
Mae TpesaHa bctł HeoÓMeaceHaa. 
^H peK paa cKaa^ae c a  3 5 u ^ e m s : 

^iaOBOflUHKa, aHCTOfliaoBO^UBKa i Kacaepa,
KHHrOBOflUHKa, JHCTOKHHrOBOĄUHKa, BHÓH-
paHax Ha Tpa jiltsl uepe3 Ha^sapamuań Co- 
bIt i 3aTBepra;3KHHX 3araatHHMH 3ÓopaMB. 

BaópaHi 3icTajiH:

HaTHKa HaóapoK, KHaroBo^eur., 
^MHTpia I la n a n , aacTOKHaroBO^Ha-

KOM
B acaan  BopoacóaTB, KacaepoM,
Teo^op łBaHycoB, ąLiobo^hhkom, 
M axaia  ^ B K aa, aacTOKHaroBO^uaKOM, 

Bci rocno^api b T o a n y .
n i^ u a c  <pipMB ca i^ ye b to h  cnoció, 

rpo npa (pipai óyflyTb yMinjeHi n i^ u aca  
,3,box uaeHiB ynpaBH.

OrojromeHa óyĄyTh noMimysaHi Ha Ta- 
ójhzi;ax b aŁOKaaio cTOBapameHa, a6o b 
OflHoi 3 abBiBCKax n acon acea  Ha^,3apaiouBM 
CobItom.

y ^ i j i  uaeHiB: 10 KopoH. 
Bi^BinaatHicTŁ ca rae  H03a y^,Li ,ąe- 

caTOKpaTHoi b h co th  3aaBaeHoro yfliay. 
^ a T a  B nacy: 31 aau H a 1913.

I ( .  k. Cy^, KpaeBBH ano ToproBeabHHH
B iftąia IV.

JlbBiB, ^,Ha 24 aau H a  1913.

B . cn. 'L ipa . 800/13 Ctob. I I I .  65
(15658 1— 3)

O n o B i r p e H 6 .
BuacaHO ,̂0 peecrrp y  cToBapameHŁ 3a- 

pooKOBBx i roeno,ąapcKHX, m,o Ha Ha ,̂3BH- 
uaaHHx 3araabHHx 3Óopax uaeHiB cTOBapa- 
meHa „H a^ Iau, rocno^apcne CTOBapameHe

3apeecTpoBaHe 3 HeoÓMeaceHoro nopyKOio b 
Eepe30Ban,a senaKia" ^ a  19 cepnHa 1913 
yxBaaeHO po3Ba3aHe i  alKBi^anaio Toro to -  
BapacTBa i saópaHO aiKBi^aTopaMH ^OTene- 
piniHoi ^apeK nai B acaaa ^eóeaBCKoro, Teo- 
A°Pa CTemaHa i r p a m n a  BojraELpa, ro- 
cno^apis b Eepe30Ban,a, a tpipMa ToBapa- 
cTBa 6y^,e si^, Tenep 3ByuaTB „Ha^,ia“ i'o- 
cno^apcKe CTOBapameHe 3apeecTpOBaHe 3 H e- 
oÓMeaceHOio nopyKOio b Eepe30Bapa BeaaKiń 
b aiKo flapaT“.

BipaTeais ToBapacTBa B3HBae ca, rpo- 
6a b ToBapacTfii ca 3roaocaaa.

L(. k. Cy^, oKpyacHBH an o  ToproBeaŁHań 
_  B w /ia  I I
TepHoniaŁ, ^na 24 BepecHa 1913.

Kuratele.
L. cz. L. 9/13 (13717)

E d y k t .
Za umysłowo chorą uznano M aryę San- 

decką w Zasławiu, sąd Uhnów.
Kuratorem jej ustanowiono Franciszka 

Sandeckiego w Zasławiu.
0 . k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Bełz, dnia 1 lipca 1913.

DONIESIENIA  PRYWATNE.
Ruch pociągów kolejowych

o ’b o ‘w l ą ,z i ‘CLj ą,C3r ss d n i e m  ±  ± S ± 3  r»
według czasu średnio-europejskiego.

Przychodzą do Lwowa:
na dworzec główny:

% K rakow a: 2 £ 2 , 542, 622Q ), 725, § 4 5 , 955, 110*), 1 2 5 ,
2 3 0 § ), 530, 751-y), 8 2 5 , 9 £

*) z Tarnowa, §) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie.

f )  z Gródka Jagiell. od 1 czerwca do 30 września 
włącznie codziennie. □ )  z Mościsk.

Z P o d w o ło c z y sk : 715, 1125 , i « - § ) ,  2 i» ,  525, 1030, i04Sf) 
f i  z Krasnego. §) od 15 m aja do 30 w rześnia włącznie 

codziennie.
Z C zorn iow iec: 1 2 0 7 , 523ff), 543*), 740, I028f), 1*5, 535, 

6 31 , 926”
*) ze Stanisławowa, f )  z Kołomyi, f f )  z Ohodorowa 

w każdy następny dzień po niedzieli i święcie.
Zo S t r y j a :  720, 900, 1140, 620, 1100, 1142§)

§) od 15 czerwca do 8 września włącznie tylko w n ie­
dziele i rz. kat. święta.

Zo S am b ora : 745, 955, 148, 830 
Zo S ok a la : 705, 100, 738 
Z Jaw orow a: 804, 420 

Z P o d h a jc e :  l l i o ,  1020 

Zo S to ja n o w a : 950, 630

na dworzec „Iiwów-Po dzamcze“ :
Z P o d w o ło czy sk : 656, 1105, i s s * ) ,  j s s ,  506, 1012 , 103 if) 

t )  z Krasnego. *) od 15 m aja do 30,w rześnia włącznie 
codziennie.

Z P o d h a jec : 726*), 1049, 1001, 1200§)
*) z W innik. §) z W innik tylko w sobotę.

Ze S tojan ow a: 931, 611,

na dworzec „Łwów-Łycz^ków" :
Z P o d h a jc e :  708*), 1031, 3^*X  941, 1143§)

*) z W innik, §) z W innik tylko w sobotę.

Odchodzą ze Lwowa:
z dworca głównego:

Do K rakow a: 1 2 3 5 , 335, 8 2 5 , 832, I26f), 2 0 5 § ), 2 4 5 , 
340*), 550, 7 0 0 , 730, 1110

*) do Rzeszowa. §) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie, f )  do Gródka Jagiell.

D o P o d w o ło czy sk : 608, 1040, 200, 2 * 5 § ), 255-j-), 840, 1115

t )  do Krasnego, §) od 15 maja do 30 września włącznie 
codziennie.

D o CŁiotniow iec: 2 « ,  610, 910, 1003, 2 3 0 , 312*), 552f), 
750tf), 1100

*) do Stanisławowa, f )  do Kołomyi, f f )  do Ohodorowa 
w każdy poprzedzający dzień przed niedzielą i świętem.

D o S tr y ja :  725, 1002§), 150, 650, 815, 1125
§) od 15 czerwca do 8 września włącznie tylko w nie­

dziele i rzym. kat. święta.
D o Sam b ora: 652, 905, 350, 1056
D o S ok a la : 750, 235, 750, n ą s * )

*) do Rawy ruskiej (tylko w niedziele)
D o J a w o ro w a : 840, 631

D o P o d h a j6 c: 555, 453

D o S to jan ow a: 805, 600

z dworca „Łwów-Podzamcze":
D o P o d w o ło czy sk : 623, n o o , 2 1 4 , 2 5 8 * ), 3 i2 f), 902, 

1133 ”
t) do Krasnego, *) od 15 maja do 30 września włącznie 

codziennie.
D o P o d h a jce: 609, 134*), 515, 1040§)

*) tylko do Winnik. §) do Winnik tylko w sobotę.
Do S to ja n o w a : 822, 617.

z dworca 9SIiWów-X<yczafa:ówM:
D o P o d h a jce : 628, 153*), 536, 745*), 1059§)

*) tylko do Winnik. §) do Winnik tylko w sobotę.

P o c i ą g i  l o k a l n e .
na dworzec g łów n y:

Z B rzu ch ow ic: codziennie 655
codziennie: od 1 maja do 30 w rześnia 726

od 1 czerwca do 31 sierpnia 837, U 00, 341, 
515, 930

w niedziele i św ięta rzym. k a t.: od 1 maja do 31 maja 
341, 9^0
od 1 czerwca do 31 sierpnia 154

Z J a n o w a :
codziennie: od 16 m aja do 15 września 9 fl 

od 1 czerwca do 31 sierpnia 125. 
w niedziele i św ięta rzym. kat. od 11 m aja do 31 sier­

pnia 1010.
Z L u b ie n i a :  w niedziele i św ięta rzym. kat. od 11 maja do 

8 września 900
Z W in n ik ’: tylko w sobotę 1216

UWAGA. Pociągi pospieszne wyróżniają się grubym drukiem 
czone podkreśleniem liczb minutowych.

z dworca głównego:
Do Brzucho w ic :  codziennie 600

codziennie: od 1 maja do 30 września 421
od 1 czerwca do 31 sierpnia 724 1005 225, 
615, 835

w niedziele i święta rzym. k at.: od 1 maja do 31 mąia 
225, 835
od 1 czerwca do 31 sierpnia 1247

Do Jan ow a:
codziennie: od 16 maja do 15 września 303

od 1 czerwca do 31 sierpnia 1015. 
w niedziele i święta rzym. kat. od 11 maja do 31 wrze­

śnia 111

Do L u b ien ia : w niedziele i święta rzym. kat. od 11 maja 
do 8  września 225

GodzinyJ nocne od 60£ wieczór do 559 rano, gą ozna-
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podróże na czasie!
Pierwsza podróż wycieczkowa do Egiptu od 5 do 25 stycznia 1914.

Wyjazd z Tryestu w poniedziałek 5 stycznia o 1 godz. w południe parowcem 
pospiesznym Tow. austr. Loyda „Semiram is“ ze zwiedzeniem portu Port Said, Suez, 
dalej Kairo, Luxor, Asuan. Edfu, Esn *b, Luxor, Kairc, Aleksandria. Przyjazd do Try- 
est.u w niedzielę 25 stycznia po południu.

Oena I-szej klasy kor. 1714. — Cena Il-giej klasy kor. 1346.

Druga wycieczka do Egiptu od 5 lutego do 1 marca 1914.

Odjazd z Tryestu we czwartek 5 lutego w południe okrętem pospiesznym 
„Cleopatra“ ze zwiedzeniem miejscoweści Port Said, Suez, Kairo, Luxor, Assuan, 
wycieczka parowcem na Nilu, Esneh, Edfu, Luksor, Kairo, Aleksandria, Brindisi. 
Przyjazd do Tryestu 1 marca po południu.

Cena I-szej klasy kor. 1.810, — Cena II-giej klasy kor. 1396.

Oprócz wyż wymienionych wycieczek odbędą się jeszcze dwie wycieczki do 
Egiptu, a mianowicie; od 25 lutego do 22 marca i od 20 marca do 16 kwietnia.

Do INDYI wschodnich, Burmy i Ceylonu.
Odjazd z Tryestu 15 stycznia parowcem pospiesznym „G-ablonz". Zwiedzenie 

miejscowości: Port Said, Suez, Port Sudan Aden, Bombay, Ahmedabad, Jaipur, 
Delhi, Agra, Benares, Darjeeling, Calcutta, Rangoon, Colombo, Kandy, Colombo, 
Adeb, Suez, Port Said Powrót do Tryestu 17 marca po południu.

Cena 1-szej klasy kor. 3934.

Bliższych wyjaśnień udziela i zamówienia przyjmuje:

Biuro m ia s to w M . k. Kolei państwowych i międzynarodowe biuro podróży
S. Sokołow skiego i w |w ,  nli-ja Jagiellońska I. 3.

Telefon Nr. 234. — Adres telegr. Stadtbureau. Lwów.

D ro b n e  o g ło sz en ia
ou wyrazu p etitem  3 h a l., t ł u s t y m  

p etitem  4 h a l.

P iękn y  k a w a le r sk i  pokój na I. p. z bal­
konem, łazienką, osobnem wejściem, światłem 

alektiycznem w centrum miasta blisko Uniwersytetu 
przy spokojnej ulicy, dla starszego pana lub pani z 
meblami lub bez, ewentualnie z eałern utrzymaniem 
od 15 listopada do w y n a ję c ia .  W i a d o ­
m ość  w  B iu rze  d z ien n ik ó w  S o k o ło w ­
sk ie go  l is tow n ie  pod ; „U R O C Z E  PO -  
M IE S Z K A N IE “ , iub o sob iśc ie  m ięd zy  
6 a  7 w iec z o rem .

L w ó w , u l .  A k a d e i u i t k a  a .
Największy magazyn jubilerski i zegarmistrzowski

Juliana DĄBROWSKIEGO
kupuje i sprzedaje stare srebro, złoto i kamienie. 
Zleeenia załatwiać można pocztą i przez koresp.

M

Chorym na płuca chorym na ko­
klusz, astmę, donoszę bezpłatnie, jak się sama wyle­
czyłam. Załączyć tylko należy frankowaną kopertę 
na odpowiedz. Prau Kryzek, Wrsckowitz obok Pragi.

Dlaczego 
każdy powinien nabyć 

„BALON DRZYMAŁY44
kupując go za 2 kor. w B iu r z e  S t .  S o k o ło w ­
s k i e g o  w e  L w o w ie , ul. Karola Ludwika 5 albo 
uliea Jagiellońska 3. Oto nietylko dlatego, źe przez 
to użyje złudzeń wspaniałej jazdy powietrzem i po­
zna zajmujące przygody bohaterów „Balonu Drzy­
mały" ujęte w barwnie napisaną powieść — leez 
nadto dlatego, że w ten sposób złoży c e g i e ł k ę  na 
nasze k r a j o w e  „ i l n z e n m  h a n d l o w e ‘% którego 
społeczeństwu naszemu tak bardzo potrzeba. Kto 
przyśle 2 kor. 40 hal. za Balon, oraz jako eegiełkę 
na „Muzeum handlowe11 pod adresem: Biuro dzien­
ników Sokołowskiego, Lwów, otrzyma „Balon Drzy­

mały" odwrotną pocztą, jako przesyłkę poleconą.

Bracia Tercyarze
w Przytulisku ubogich brata Alberta

we Lw owie, ul. Kleparowska 15,
wykonują wszelkie naprawy mebli giętych; w j- 
rabijają łóżka składane, słomlanki. Ceny umiar- 
kowane. Ma żądanie zabierają meble do napra- 

I wy — naprawione odsyłają.

Poszukuje się kupna

Starych mebli mahoniowych
w dobrym stanie. 

Zgłoszenia pod „MEBLE“. 
Biuro dzienników, Jagiellońska 3.

— — — — — — anmi i i i  iniwiiii nmmi—a— maamuawa

@ O t r i y m a ł e m
świeży transport

'r < $ w  j b o e i u m l t y  c h i ń s k i e j
Znakomita w smaku i aromatyczna

K orbuta Oongo....................................................................kor. 3 20
a m r a p w a  *arr # S o u o h o n g  .  „ 4 —

 ̂Bać f l &su p » S o u c h o n g  zbiór majowy .  „ 6 '—
\  Km l.jspwft. S s y i o w ....................................    8‘__

uŁ—a s  W y n ls w k i  i  h e r b a t ..............................................   ” 2-80
W y n ls w k i  s  a s j l e p n z y o h  h e r b a t  . , ...................  „ 380

      za pół kilograma.

H andel h e rb a ty  i kaw y

EDMUNDA RIEDLA we Lwowie
ul* T eatralna  3 5 K ated rf.

* x u * * u * n K u x K x n x x x x K K K U X K * m u x m t x

Juź nadeszły  
artystyczn e p lak iety  z bronzu

z portretem

Księcia Józefa Poniatowskiego
wykonane przez

ST A N ISŁ A W A  LEW ANDOW SKIEGO
Do nabycia w B iu rz e  d z ie n n ik ó w  S t. S o k o ło w sk ieg o  w e L w o ­
w ie  p rz y  u l. J a g ie l lo ń s k ie j  1. li, w cenie 1© k o r , ,  z przesyłką 

pocztową 11 k o r .

SI

OGŁOSZENIE LICYTACYI.
D yrek cja  Zakładu sierót i ubogich Fundacyi Stani­

sława kr. Skarbka w Brohowyżu przyjmuje oferty na całoroczną 
dostawę następujących produktów :

Około 38.000 kg. mąki pszennej od Nr. 0 do Nr. 8,
„ 6.000 „ ,, żytniej pytlowanej Nr. 1,

1 000 „ „ hreczanej,
„ 6.300 „ krup hreczanych,

3.500 „ ,  jaglanych,
„ 2.000 „ „ jęczmiennych,
B 600 „ „ krakowskich,
„ 600 „ a perłowych,
„ 800 „ grysiku pszennego,
„ 8.000 „ „ kukurydzianego „Prim a",

5.000 „ ryżu,
„ 24.000 „ grysu pszennego,
„ 2 200 „ fasoli białej i czerwonej,
„ 1.600 „ grochu do gotowania,
„ 4.200 „ masła świeżego z centryfugi,
„ 6 000 „ sera świeżego i solonego,

600 „ kawy,
„ 80 „ herbaty,

200 „ Knajpa,
300 „ cykoryi krajowej,

„ 800 „ towarów korzennych i bakalii,
„ 1.200 „ m ydła do prania,
„ 200 „ krochm alu pszennego i ryżowego, 100 pud. brylant.,
„ 6.800 „ nafty,
„ 200 „ świec stearynowych i 50 kg. naftowych.

I. W szystkie powyższe ilości podane są w przybliżeniu bez zobowiązania.
II. Ceny rozum ieją się loco magazyn Zakłada, netto, bez worka.
III. Produkta powyższe muszą być wszystkie przedniej jakości i wedle 

prób jak ie  wraz z ofertam i do Dyrekcyi Zakładu nadsyłać należy.
IV. Dostawa odbywa się w m iarę zapotrzebow ania na każdorazowe za­

mówienie.
V. Oferty zaopatrzone stemplem na 1 kor. składać można albo na  wszy­

stkie artykuły albo na pewne grupy, albo na pojedyncze przedmioty.
VI. W adyum wynosi 10 prc., kaucya 15 prc. ogólnej wartości wyżej 

wymienionych produktów.
VII. T erm in do wnoszenia ofert kończy się 20 listopada 1913.
V III. W szelkich objaśnień warunków licytacyi udziela 

B yrekeya Zakładu w Brokowyżu p. M ikołajów u D.
Otwarcie ofert nastąpi dnia 20 listopada b. r. w biurze 

O zrekcyi Zakładu o godzinie 3 po połndniu .
W Drohowjrżu, dnia 31 października 1913. DYBEKCYA.
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Zamknięcie rachunków i bilans
Zakładu ubezpieczenia robotników od wypadków dla Ualieyi i Bukowiny we Lwowie za rok 1912.

R A C H U N E K  O B R O T U .

D O C H O D T

II.

III.

IV.

V.

P rzen iesien ie  funduszów z roku zeszłego (z w y­
łączeniem  funduszu em erytalnego).

A) K apitał na pokrycie rent płynnych dnia 31. grudnia
1911:

1. Wdów, dzieci, rodzin i w s tę p n y c h ...........................
2. Niezdolnych do zarobkowania, którzy 31. grudnia

1911:
a) pozostają jeszcze w l e c z e n iu .....................................
b) po ukończeniu ieezeaia pobierają rentę:

a. krócej niż 2 lata .  ..........................................
b. 2 lata i d ł u ż e j ..........................................................

B) Fundusze zabezpieczenia:
Rezerwa dla różnicy k u r s u ....................................................

Opłaty na ubezpieczenie cz łon k ów :
1. Opłaty dodatkowe z lat przeszłych (jeszcze w latach

poprzednich niewykazane) Zał. I ...............................
2. Opłaty bieżące roku ra c h u n k o w e g o ................................

Dochody od k ap ita łów  ulokow anych :
1. Odsetki od conto-corrente od kapitałów ulokowanych

w instytucraeh kredytowych .....................................
2. Odsetki od e fe k tó w ..................................... ..........................
3. Odsetki od pożyczek h ip o te c z n y c h ................................
4. Czysty dochód z realności przy ul. Brajerowskiej 1. 16

„ Niecałej 1. 4 . .
5. Odsetki z w ł o k i .....................................................................

Dochody z grzyw ien :
Dochody z g r z y w i e n ...............................................................

Inne dochody:
1. Dochody z roszczeń regresowych (zrealizowanych) do 

przedsiębiorstw (§§ 45 i 4 7 ) ..........................................
2. Dochody z opłat, które w latach ubiegłych jako nie­

ściągalne o d p is a n o ...............................................................
3. Inne p r z y c h o d y ....................................................................

*

K E O Z C H O D T

2332813 34 
7423673 24

22210
348228

3852
4*28
3907

31]
36

2355316

547206

9756486

989568
2266167

374290

8335
53374

6787

347

11

04

12659009

3455730

436000

15305

7134

16

40

55

75

II.

III.

IV.

W ypłacone kw oty w ynagrodzenia:
1. Koszty p o g rz e b u ....................................................................
2. Kenty wypłacone pozostałym:

a) wdowom..................... .........................................................
b) d z i e c i o m ..........................................................................
c) w s tę p n y m ..........................................................................

3. Renty niezdolnych do zarobkow ania:
a) w czasie leczenia ..........................................................
b) po w yleczeniu.....................................................................

4. O dprawy:
a) wdowom, które weszły w ponowne związki m ał­

żeńskie (§ 7 u s t a w y ) ...............................................
b) kapitały wypłacone na zasadzie §§. 41 i 42 ustawy 

K oszta adm in istracyjne:
1. Bieżące wydatki (według załąezn. I T . ) ...........................
2. Kosziy dochodzenia wypadków:

a) ogólne koszty d o c h o d z e n ia ..........................................
b) lionorarya l e k a r s k i e .....................................................

3. Koszty Sądu rozjemczego (według załąezn. IV.) . .
4. Opłata na e. k. Inspektorat p rzem ysłow y .....................
Inne w y d a tk i:
1. Wkładki na rzecz funduszu em erytalnego.....................
2. Odpisania:

a) zaległych opłat wskutek niemożności ściągnięcia 
i z innych przyczyn................................

b) inw entarza ( c a ł e g o ) .....................................................
c) z realności I. i l l i . - e i e j .....................  . . . .
d) z z a l ic z e k ..........................................................................

3. Inne w ydatki:
a) Dary z łaski i odprawy wdów i sierót po funkeyo-.

naryuszach Zakładu ................................................
b) koszty sporządzenia statystyki pięcioletniej (cz. I.)
c) zwrócone opłaty z lat daw niejszych..........................
d) koszty rewizyi przedsiębiorstw budowlanych . .
c) sortowanie starych aktów ...............................................
f) ryczałt porta pocztow ego................................................
g) subwencye  ..........................................................
h) opłata czesnego w c. k. Akademii handlowej . .
i) inne mniejsze w y d a t k i ...............................................

4. Strata na kursie e fe k tó w ..........................  . . . .
mniej zysk na papierach w y lo so w a n y c h .....................

Stan fnnduszów z końcem roku rachunkow ego (z w y­
łączeniem  funduszu em erytalnego):

K apitał na pokrycie rent płynnych z 31. grudnia 1912:
1. Wdów, dzieci, rodzin i wstępnych . . . . . . .
2. Niezdolnych do zarobkowania, którzy 31. grudnia 1912:

a) pozostają jeszcze w l e c z e n i u .....................................
b) po ukończeniu leczenia pobierają rentę :

». króciej niż 2 l a t a .....................................................
b. 2 lata i dłużej ..................................... .....

Nadwyżka przychodów użyta na umniejszenie niedoboru 
z roku 1911 ..........................................................................

K

122844 94 
152223; 53

8970 39

122676 08 
821521|15

9818.00 
2459 48

14*38
34747

260393
4422
5851

80

2667 
10264 

947 
984 

259: 
7722 
1096 

480 
210

540480
1908

2472397
7852757

3734 20

284038

944197

12277

507107

49286
11921
1400

58522

270746

26969

538572

2533367

522075

10275155

84

94

1244247

569714

894811

13330799

533812
16573186

78

48

78

50

,99
53

A N S .

A K T Y W A K K P A S  Y W A K K

I.

II.

III.

IV.

V.

VI.

VII.

VIII.

IX

X.

Zapas g o t ó w k i .....................................................................

N ależytości rozporządzalne:
1. W e. k. pocztowej Kasie o sz c z ę d n o śc i.....................
2. W Insty tueyaeh kredytowych  ................................

P ap iery  w artościow e w ed łu g  kursu z dnia 31. gru
dnia 1912 (załącznik V . ) : .....................................

Do tego bieżące odsetki . . . . . .  . . . .

W artość rea ln o śc i (załącznik V I.):
a) kam ienica przy ul. Brajerowskiej 1. 16...................
b) „ „ „ Niecałej 1. 4 ..........................

Pożyczki M p o t e c z n e ..........................................................

O płaty n a leżn e  na ubezpieczenie cz ło n k ó w : *)
1. Zaległe^ opłaty  z lat p o p rz e d n ic h ...............................
2. Zaległe opłaty b ie ż ą c e ....................................................

R ozm aici d ł u ż n i c y ..........................................................

W artość in w e n ta r z a :
W edług bilansu roku z e sz łe g o ..........................................
Do tego n a b y t o ................................ ....................................
Od tego. odpisano .....................................................................

W alory .przyjęte w skutek  szczególnych zobowiązań  
(załączn ik  VIII i IX.):

E fekta i lokaeya funduszu e m e ry ta ln e g o .....................
Ret»!nośe i  lokaeya fund. jubileuszowej z r. 1908 . .

N k p ofcry ta  nadw yżka passyw ów  nad ak tyw am i:
1. Z roku z e s t ł e g o ................................................................
2. Od tego nadwyżka z obrotu roku 1 9 1 2 .....................

36231 60 
Ź640(i0 -

7937348 20 
133190 32

41224!S4

300231 60

8050538 52

125267
103615

1258641
2645219

4422
4422

228383
136791

39r3860

99217

59

491342 54 
52843 65; 545186

1894708
533812

*) Z tego wpłynęło do 31. maja 1911. K.

Zgodnie z księgami.
Komisy a rew izyjna Zarządu :

Maryan B ogdanow icz w. r. 
Franciszek Zajączek w. r.

G rzegorz D am azar w. r.

1,291.327 16. '

88'
99) 860895

514166830

19

89

II.

1II.

Wartość rachunkow a zobowiązań w zględem  upra­
wnionych do poboru r e n t :

K apitał na pokrycie rent płynnych dnia 31. grudnia 
1912:

1. Wdów, dzieci, rodziu i w s tę p n y c h ................................
2. Niezdolnych do zarobkowania, którzy 31. grudnia

1912;
A. pozostają jeszcze w l e c z e n iu .....................................
B po ukończeniu leczenia pobierają rentę :
a) króciej niż 2 l a t a ..........................................................
b) 2 la ta  i d ł u ż e j ...............................................................

Zobowiązania względem  osób trzecich  i zobow iąza­
niam i tem l obciążone fundusze:

1. Fundusz emerytalny u rz ę d n ik ó w .....................................
2. Fundacya jubileuszowa z roku 1908 ................................
3. W ierzyciele ..........................  .....................................

2472397
7802757

491342
53843

2533367 87

522075

10275155

545186
291044

13330599 50

836230 50

14166830

Dyrektor: 
Henryk Łam

Przewodniczący zarządu:
Dr. Aleksander M ałaczyóski w. r.

Naczelny buchalter:
L u d w ik  P o g ó rs k i  w. r.

w. r.
Technik asekuracyjny za zgodność wartości kapitałowych- 

Jakób Szczyrbnła w. r.

U„M e is ter der Farbę
oryginalni reprodukeyre migdzynarodowycii m alarzy

kompletne moczniki 1906, V.9DS, 1909
pofesa

po w yjątkow o niskich cenach

ST. SOKOŁOWSKI Lw ów , Jagiellońska 3.

Roczniki

99
6 $

1912
można nabyć po zniżonej cenie za 12 koron.

Biuro Sokołowskiego. Lwów, Jagiellońska 3.

Zadrukami Wł. Łozińskiego (pod zarządom J. Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12 — Telefon 527.


